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Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika 1. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Bouleyard Raspail 
Nr. 105 bis.

CZEŚĆ URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 

^  Najwyższem pismem odręcznem z dnia 
, kwietnia b. r. nadać najmilościwioj Beli 
3  S z e c h e n y i ’e m u , Fryderykowi hr.

eQ c k h e i m o w i ,  Eugeniuszowi hr. H a l ­
l o w i  j Adamowi hr. Y a y o w i  godność 
Jbych radców z uwolnieniem od taksy.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
CzJł Najwyższem postanowieniem z dnia 22 
toarca b. r. zezwolić najmiłościwiej konce­
p c ie  ministeryalnemu w Ministerstwie kolei 
żelaznych dr. Kazimierzowi A r t  w i ń s k  l e ­
j u  przyjąć i nosić królewsko - pruski order 

°r°ny klasy trzeciej.

O głoszenie.
Ustne egzamina dojrzałości w c. k. Se- 

^inaryach nauczycielskich będą się rozpoczy­
nały z końcem bieżącego roku szkolnego w 
następującym porządku:

A) W S e m i n a r y a c h  n a u c z y c i e l ­
a c h  m ę s k i c h :

1. w Rzeszowie dnia 2 czerwca;
2. w Tarnowie dnia 2 czerwca;
3. w F-akowie dnia 9 czerwca;
4. w Luinborze dnia 21 czerwca;

i *5. w Tarnopolu dnia 21 czerwca;
6. we Lwowie dnia 1 lipca; 
u w Stanisławowie dnia 1 lipca.

s*. B) W S e m i n a r y a c h  n a u c z y c i e  1- 
l c h ż e ń s k i c h :

1- we Lwowie dnia 15 czerwca;
2. w Krakowie dnia 21 czerwca;

w Przemyślu dnia 5 lipca.
Z c. k. Rady szkolnej krajowej.

E  d  y  k  t .
0. k. Namiestnictwo podaje niniejszem do 

powszechnej wiadomości, że zarządzona reskry­
ptem wys. c. k. Ministerstwa kolei żelaznych 
rewizya trasy i komisya stacyjna dla proje­
ktowanej linii kolei Przeworsk-Rozwadów, od­
będzie się;

dnia 18 maja 1897 przed południem w 
biurze c. k. ekspozytury dla trasowania tej 
linii kolei obok dworca w Przeworsku,

dnia 19 maja b. r. przed południem w 
urzędzie gminnym w Leżajsku,

dnia 20 maja b. r. przed południem w 
c. k. starostwie w Nisku.

Interesenci mog,ą swe żądania lub za­
rzuty co do projektu, który jest wyłożony 
przez 8 dni do przejrzenia dla ogółu w c. k. 
starostwach w Łańcucie, Nisku i Tarnobrze­
gu, wnosić na ręce właściwych c. k. starostw 
lub ustnie albo też na piśmie do komisyi.

Z c. k. Namiestnictwa.

CZĘŚĆ EIEURZĘD OWA
Lwów, 24 kwietnia.

We czw artek wieczorem cesarz Wilhelm 
niemiecki opuścił Wiedeń, w którym spędził 
dwa dni w gościnie u Najjaśniejszego Cesa­
rza Franciszka Józefa; — jutro, w niedzielę 
w południe, Monarcha Austro-Węgier udaje 
się w podróż do stolicy Rossyi. W granicach 
krótkiego stosunkowo przeciągu czasu zbiegły 
się dwa zjazdy, ku którym z siłą elementar­
ną skierowuje się obecnie uwaga ogółu. Po­
nieważ zaś równocześnie właściwe tło wypa­
dków politycznych: sytuaeya międzynarodowa, 
doznała zamącenia wskutek zaostrzenia się 
sprawy wschodniej, a wiadomości z pola woj­
ny grecko-tureckiej elektryzują nieustannie 
opinię publiczną, — przeto też rozmaici ko- 
mentatorowie publicystyczni z faktu odby­
cia się tych zjazdów i ze zbiegu ich wysnuwają 
najrozmaitsze kombinaeye. Mogłyby one nie­
kiedy być nawet ciekawe, gdyby nie były—- 
tak bezpodstawne i dowolne. Wszak, nazywa­

ny powszechnie „dyplomatycznym", współpra­
cownik paryskiego Figara p. Yalfrey, pisują­
cy pod pseudonimem Ybista, upatruje w zja­
zdach tych zgoła nawet powrót do Skiernie­
wic z r. 1885....

A przecież zjazdy te są dla patrzących 
się trzeźwo, rzeczą jasną, zupełnie zrozumiałą
i naturalną. Cesarz Wilhelm zwykł niemal co 
roku odwiedzać Swego Najdostojniejszego Sprzy­
mierzeńca, a we czwartek ubiegły nie po raz 
pierwszy brał udział w paradzie wojskowej
ii a błoniach Schmelzu pod Wiedniem. Cho­
ciaż zaś wizyta cesarza Wilhelma u Najja­
śniejszego Pana jest zawsze polityczną uro­
czystością dla Austro-Węgier, jako widome 
stwierdzenie bliskich i ścisłych stosunków 
między obu sąsiedniemi Państwami, oraz ser­
decznej przyjaźni między Sprzymierzonymi 
Monarchami: żadna z tych wizyt nie wywo­
łała nigdy dotychczas takiego przewrotu w 
stosunkach politycznych, o jakim fantazują 
zwolennicy dowolnych kombinaeyj politycznych. 
Wizyty te dwóch Monarchów, stojących na 
czele Państw, które należą do związku, będą­
cego puklerzem i synonimem zarazem pokoju, 
wywierały zawsze na opinię publiczną wpływ 
uspokajający jako ponowna rękojmia pokoju, 
a wpływ ten jest tern silniejszym dzisiaj, gdy 
wypadki zagrażają pokojowi i mącą horyzont 
polityczny.

Podróż znowu Najj. Pana do Petersbur­
ga jest przedewszystkiein aktein grzeczności: 
wypełnieniem obowiązku oddania wizyty, któ­
rą we wrześniu roku zeszłego car Mikołaj II. 
wraz z małżonką swą złożył Naj miłości wsze- 
mu Monarsze Austro-Węgier w stolicy nad 
Dunajem. Że podróż ta niezawodnie jeszcze 
wzmocni i bardziej przyjaznymi uczyni sto­
sunki między Austro-Węgrami a Rossyą, nie 
ulega wątpliwości, a fakt ten może być ró­
wnież tylko z radością i z wysokiem zado­
woleniem powitany przez prawdziwych przy­
jaciół pokoju; leży on bo wiem już w tendencyi 
pokojowej polityki Austro-Węgier, tej poli­
tyki, która jest przewmdnią myślą całego tak­
że trójprzymierza. Ponieważ istota tego zwią- 
związku polega właśnie na dążności do utrzy­
mania pokoju, przeto też każdy z uczestni­
ków przymierza stara się utrzymać możliwie 
jak najbardziej przyjazne stosunki ze wszyst-

kiemi państwami Europy. — Stara się o to i 
Austrya, pokojowe zaś te zabiegi zyskują nie­
wątpliwie na doniosłości dzisiaj, w obec po­
wagi sytuacyi, wytworzonej wypadkami na 
Wschodzie, a zwłaszcza wojną grecko-turecką.

W ten sposób oceniają też zjazd powa­
żne pisma, w szczególności także i rossyjskie. 
Tak n. p. Nowoje Wremia podnosi, że po­
dróż Najj. Pana do Petersburga dowodzi wy­
mownie porozumienia i dobrych stosunków 
między Austro-Węgrami a Rossyą. Rezultat 
tej podróży może być tylko dobrodziejstwem 
dla sprawy pokoju; można się mianowicie 
spodziewać, że po konferencyach petersbur­
skich będą poczynione wszystkie zarządzenia, 
potrzebne, aby zlokalizować wojnę grecko-tu­
recką i zapobiedz ujemnemu oddziaływaniu 
jej na postawę innych państw bałkańskich. 
Ponieważ Austro-Węgry i Rossyą, gdy dzia­
łają w porozumieniu, cel ten mogą najłatwiej 
osiągnąć, przeto zjazd dwóch Monarchów w 
Petersburgu niewątpliwie ma wielką donio­
słość.

m m  W
Dzienniki wiedeńskie podają liczne szcze­

góły z pobytu cesarza Wilhelma niemieckie­
g o  w W ied n iu . Z e  szczegółów  tych w uzu­
pełnieniu wczorajszego opisu, nadesłanego 
drogą telegraficzną, podajemy niektóre:

Cesarz Wilhelm przybył osobiście do 
krypty kościoła 0 0 . Kapucynów i złożył wła­
snoręcznie wieniec na trumnie ś. p. Następcy 
Tronu Cesarzewicza Rudolfa. Cesarz pomodlił 
się przy trumnie, poczem modlił się jeszcze 
przy trumnach ś. p. Arcyksiążąt Karola Lu­
dwika i Albrechta.

Toast, którym cesarz Wilhelm odpowie­
dział na przemówienie pułkownika Stroba, 
podczas śniadania w koszarach 7 pułku hu­
zarów, opiewał:

„Kochany panie pułkowniku! Radosna 
duma może napełniać serca pana i pańskiego 
korpusu oficerów pod wpływem słów, które 
Jego Ces. Mość Cesarz Franciszek Józef wy-
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HENRYKA S!ENK!EWfCZA.
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(Ciąg dalszy).

seiD Jakże? — ozwał się głuchym gło- 
^nyszko. — To już zaraz będzie?

r&dv ^wa a^ °  trzJ  ^n’' n*e maBail n ê m a- Bo ta mogłem, tom uczynił. 
tyanjetn Jo nóg kasztelanowi, proszę o zmiło- 
pozór“' a ê 0n .sw°j6: „Wynajdź prawo, alibo 
Stani ł ^  co ł a wynajd§ ? Byłem u księdza 
z p a„ wa ze Skarbimierza, aby do ciebie 
sław 6lk ^°£ jem przyszedł. Niechże choć ta 
i kr(y będzie, że cię ten sam spowiadał, co
W  &° nie znalazłem doma, bo

n  U księżny Anny.
Może u Danuśki ?

°.£a<! (am ! Dziewka coraz zdrowsza. 
Jają i ° me?° jeszcze jutro do dnia. Powia- 
âk naZ j J spowiedzi, to ci zbawienie

Pewne, jakobys je miał w torbie.
na,F  wsParł łokcie na kola-
niu tak’ że włosy całkiem

pokryły oblicze. Stary wpatrywał się

w niego przez czas długi, wreszcie począł 
z cicha wołać:

— Zbyszku! Zbyszku !
Chłopak podniósł twarz, raczej rozdra­

żnioną i pełną chłodnej zawziętości, niż zbo­
lałą.

— A co ?
— Słuchaj-że pilnie, bom może co i na-

lazt.
To rzekłszy, przysunął się blisko i po­

czął prawie szeptać :
— Słyszałeś ty o księciu Witoldzie, jako 

drzewiej, uwięzion przez dzisiejszego naszego 
króla w Krewie, wyszedł z więzienia w nie 
wieściem przebraniu, Niewiasta tu żadna za 
ciebie nie ostanie, ale bierz mój kubrak, bierz 
kaptur i wychodź — rozumiesz! A nuż się 
nie postrzegą. I  pewno. Za drzwiami ciemno. 
W oczy nie będą ci świecić. Widzieli mnie 
wczoraj, jakom wychodził, i żaden ani spoj­
rzał. Cicho bądź i słuchaj: Znajdą mnie ju­
tro — i co? Utną mi głowę? To ci im bę­
dzie poeiecha, ldedy mnie i tak za dwie lub 
trzy niedziele śmierć pisana. A ty, jak ztąd 
wyjdziesz, siadaj na konia i prosto do kniazia 
Witolda ruszaj. Przypomnisz mu się, pokło­
nisz, to cię przyjmie, i będzie ci u nieg°i 
jak u Pana Boga za piecem. Tu ludzie ga­
dają, że wojska kniaziowe zniesione przez Ta­
tarów. Nie wiadomo, czy prawda, ale może 
być, bo nieboszczka królowa tak prorokowała. 
Jeśli prawda, to tern bardziej będzie kniaź ry­
cerzy potrzebował i rad cię obaczy. Ty zasię 
trzymaj się go, bo nie masz na świecie le­
pszej służby. Przegra-li inszy król wojnę, to 
już po nim, a w kniaziu Witoldzie taka obro­
tność, że po przegranej jeszcze się czyni po­
tężniejszy. I hojny jest, a naszych miłuje 
okrutnie. Powiedz mu wszystko, jako było.

Powiedz, żeś chciał na Tatary z nim iść, aleś 
nie mógł, boś w wieży siedział. Bóg da, że 
cię obdarzy ziemią, chłopami — i rycerzem 
będzie cię pasował i do króla się za tobą 
wstawi. Dobry to orędownik — obaczysz! — co ?

Zbyszko słuchał w milczeniu, Maćko 
zaś, jakby podniecony własnemi słowami, mó­
wił dalej:

— Nie ginąć tobie za młodu, ale do 
Bogdańca wracać. A jak wrócisz, zaraz masz 
żonę brać, żeby nasz ród nie zginął. Dopiero 
jak dzieci napłodzisz, możesz Lichtensteina 
na śmierć pozwać, ale przedtem, waruj mi 
się od szukania pomsty, bo nużby cię po­
strzelili gdzie w Prusach, tak jako mnie — 
toby już nie było nijakiej rady. Bierz-że te­
raz kubrak, bierz kaptur i ruszaj w imię Boże.

To rzekłszy, Maćko wstał i począł się 
rozdziewać —■ lecz Zbyszko podniósł się także, 
zatrzymał go i rzekł:

— Nie uczynię ja tego, czego odemnie 
chcecie, tak mi pomagaj Bóg i święty Krzyż.

— Czemu? — spytał ze zdumieniem 
Maćko.

— Bo nie uczynię.
A Maćko aż pobladł ze wzruszenia i 

gniewu.
— Bogdajeś ty się był nie rodził!
— Mówiliście już kasztelanowi — rzekł 

Zbyszko, — iże swoją głowę za moją odda­
jecie.

— Zkąd wiesz ?
— Powiadał mi pan z Taczewa.
— To i co z tego ?
— Co z tego? A cóż wam kasztelan 

rzekł, że hańbaby spadła na mnie i na cały 
nasz ród. Zali nie większaby jeszcze hańba 
była, gdyby ja ztąd uciekł, a was tu na pomstę 
prawu zostawił?

— Na jaką pomstę ? Co mnie prawo u- 
czyni, kiedy ja i tak zamrę? Miej-że rozum, 
na miłosierdzie Boże!

— A toć tembardziej. Niech-że mnie 
Bóg pokarze, jeśli ja was starego i chorego tu 
opuszczę. Tfu! hańba!...

Nastało milczenie; słychać było tylko 
ciężki, rzężący oddech Maćka — i nawoły­
wania łuczników, stojących na straży przy 
bramach. Na dworze uczyniła się już noc 
głęboka.

— Słuchaj —  ozwał się wreszcie Ma­
ćko złamanym głosem — nie była hańba knia­
ziowi Witoldowi uciekać tak z Krewa — nie 
będzie i tobie.

— H ej! — odrzekł z pewnym smutkiem 
Zbyszko. — Wiecie! kniaź Witold, wielki 
kniaź; ma ci koronę z rąk królewskich, bo­
gactwo i panowanie — a ja, ubogi ślachcic — 
jeno cześć....

Po chwili zaś zawołał, jakby z nagłym 
wybuchem gniewu;

— A to nie rozumiecie, że was takoż 
miłuję i że waszej głowy za swoją nie dam ?

Na to, Maćko podniósł się na chwiej­
nych nogach, wyciągnął przed się ręce — i — 
choć natury ówczesnych ludzi twarde były, 
jakby je kowano z żelaza — ryknął nagle roz­
dzierającym głosem :

— Zbyszku 1...

A następnego dnia pachołcy sądowi po­
częli zwozić na rynek belki na rusztowanie, 
które miało być wzniesione naprzeciw głó­
wnej bramy ratusza.

(Ciąg dalszy nastąpi).



powiedział dziś z powodu przeglądu wojsk o 
moim austryacko-wigierskim pułku huzarów 
w ogóle, a o zachowaniu się i duchu, panu­
jącym wśród korpusu oficerskiego w szczegól­
ności. Pułk odbywał swą służbę znaczną ilość 
lat z najlepszym skutkiem, w bezpośredniej 
bliskości Swego Dostojnego Monarchy i tyl­
ko z najserdeczniejszem uczuciem mogę za­
pewnić, że coraz mocniej wdzięczny je­
stem Jego Cesarskiej M ości, że ten pułk 
mi ofiarował, oraz, iż cieszyło mnie nie 
zm iernie, że także w tym roku mogłem 
go przeprowadzić znowu we wzorowym po­
rządku przed J. Ces. Mością. Pułk opuści 
wkrótce stolicę i ma słuszne powody, aby 
swą tutejszą służbę i uznanie, jakie spotkało 
go ze strony Najdostojniejszego Naczelnego 
Wodza, zapisał na zawsze w swoich roczni­
kach. Wyrażając raz jeszcze mą radość, że 
dzięki łasce J. Ces. Mości Najdostojniejszego 
Monarchy danem mi było spędzić czas wśród 
mojego pułku huzarów, wznoszę mój kielich 
i wołam z radosnem sercem: Mój Dostojny 
Sprzymierzeniec, Wasz Najwyższy Wódz Na­
czelny Cesarz Franciszek Józef niech żyje! 
po trzykroć niech żyje! Hurra!

Jak już wczoraj donieśliśmy, cesarz 
Wilhelm wręczył komendantowi pułku kosz­
townie oprawiony swój portret z własnoręcz­
nym podpisem. Następnie rozmawiał cesarz 
z wielu oficerami pułku, a potem w towa­
rzystwie Najd. Arcyksięcia Ottona i całej 
świty udał się o trzy kwadranse na 3 na po­
dwórze koszar, aby z umyślnie wzniesionej 
trybuny przypatrywać się popisom jeźdźców. 
Pojedyncze oddziały przeprowadzał rotmistrz 
Klingspor. Pierwszy oddział, złożony z 60 
jeźdźców, przedstawił karuzel, prowadzony 
przez najstarszego wachmistrza, który trzy­
mał sztandar nadany pułkowi w roku zało­
żenia. Przy wjeździe powitały cesarza fan­
fary. Wszystkie figury karuzelu wypadły do­
skonale. Następnie wjechał oddział 72 jeźdź­
ców, z których jedna część uzbrojoną była 
w szable, a druga w lance. Grupami i całym 
oddziałem prowadzona walka wypadła dosko­
nale. a jeźdźcy, zwłaszcza przy braniu prze­
szkód, wykazał' wielką brawurę. Na końcu 
proaukcy i wyraził się cesarz Wilhelm z nad- 
zwyozajnemi pochwałami o wyćwiczeniu żoł­
nierzy. Cesarz nadał dowódcy oddziałów rot­
mistrzowi Klingsporowi order Czerwonego orła 
trzeciej klasy. Także wielu innych oficerów 
pułku otrzymało odznaczenia.

Wieczorem o godzinie 6 odbył się obiad 
galowy we wspaniale udekorowanej sali ce­
remonialnej. Cesarz niemiecki siedział po pra­
wej stronie Najj. Cesarza Franciszka Józefa. 
Po prawej stronie cesarza Wilhelma siedziała 
Najd. Arcyksiężna Blanka, dalej Najd. Arcy- 
książęta Otto, Józef Ferdynand, Leopold Sal­
wator, Fryderyk, Rainer i małżonka ambasa­
dora niemieckiego. Po lewej stronie Najj.Pana 
siedziała Najd. Arcyksiężna Mary a Walery a, 
dalej Najdost. Arcyksiążęta Ludwik Wiktor, 
Piotr Ferdynand, Franciszek Salwator, Euge­
niusz i kardynał ks. Gruscha. W obiedzie 
dworskim brali także udział: ambasador nie­
miecki hr. Eulenburg, orszak cesarza niemie­
ckiego, najwyżsi dostojnicy dworscy, wspólni 
PP. Ministrowie: hr. Gołuchowski, generał
Krieghammer, Kallay, PP.Prezydentowie Mi­
nistrów hr. Badeni i bar. Banfly, PP. Mini­
strowie austryaccy, Minister a latere bar. Jo- 
sika, admirał bar. S terneck, generalicya, 
przedstawiciele arystokracyi, Namiestnik hr. 
Kielmansegg i burmistrz Lueger. Podczas o- 
biadu przygrywała orkiestra tyrolskiego pułku 
strzelców cesarskich.

Według N. Wiener Tagblattu po obie­
dzie rozmawiał cesarz Wilhelm z wielu da­
mami, poczem dłużej rozmawiał z szefem 
sztabu generalnego generałem broni baronem 
Beckiem. Najdłużej jednak rozmawiał cesarz 
niemiecki z P. Prezydentem Ministrów hr. 
Badenim, którego zaszczycił bardzo łaskawemi 
słowami, co powszechnie zauważono.

Z powodu nadania przez Cesarza Wil­
helma P. Prezydentowi Ministrów hr. Bade- 
niemu wielkiej wstęgi orderu Czerwonego 
Orła, pisze Wiener Abendblatt: Czy nadanie 
wielkiej wstęgi orderu Czerwonego Orła hr. 
Badeniemu jest niespodzianką? Pod pewnym 
względem tak, ponieważ podróż cesarza Wil­
helma do Wiednia miała cel wyraźnie woj­
skowy i w skutek tego, odpowiednio do zwy­
czajów, nie oczekiwano odznaczeń osobistości 
politycznych. Jeżeli wbrew tym zwyczajom 
hr. Badeni otrzymał odznaczenie, to szczegól­
nie wśród obecnych stosunków uważać nale­
ży w tern odznaczeniu pełen znaczenia objaw, 
że cesarz Wilhelm chciał w szczególniejszy 
sposób uczcić męża zaufania swego Cosarskie- 
go Przyjaciela i Sprzymierzeńca.

Wielki ochmistrz Dworu, ks. Rudolf 
Liechtenstein otrzymał order Czarnego Orła, 
br. Banfly podobnie jak hr. Badeni wielką 
wstęgę orderu Czerwonego Orła, a Namiest­
nik hr. Kielmansegg order Czerwonego Orła
I. klasy.

KOEE SPOIDEICYE
Poznań , 21 kwietnia.

('Jubileusz męczeńskiej śmierci św. Wojciecha. — 
Reakcya przeciw poduszczeniom hakatystów).

(4k) Wymownym dowodem gorącej wia­
ry naszego społeczeństwa jest wielkie zajęcie, 
jakie we wszystkich stanach budzi jubileusz 
św. Wojciecha. Ze wszystkich zakątków dye- 
cezyi spieszą kapłani ze swoimi parafianami 
do Gniezna, aby dostąpić łask jubileuszu i po­
modlić się u grobu św. Patrona.

Jubileusz rozpoczyna się w niedzielę, 
dnia 25 b. m. o godzinie 5 wieczorem nie­
szporami. Ks. Arcybiskup Stablewski odprawi 
nieszpory w otoczeniu obydwóch księży bisku- 
pów-sufraganów, trzech infułatów, obydwóch 
kapituł i duchowieństwa. Po nieszporach bę­
dzie miał przemowę ks. Arcypasterz w kate­
drze albo na cmentarzu, stosownie do pogo­
dy. Następnie odbędzie się wielka proeesya 
wśród śpiewu „Boga Rodzica11 naokoło kate­
dry z głową św. AFojciecha, którą ks. Arcy­
pasterz udzieli błogosławieństwa.

Pielgrzymka wszystkich parafii poznań­
skich pod wodzą swoich ks. proboszczów wy­
biera się dnia 27 b. m.

Ks. Arcybiskup Stablewski wyjechał już 
przedwczoraj do Gniezna, gdzie zabawi aż do 
ukończenia uroczystości jubileuszowych.

Z nkazyi tego jubileuszu teatr poznań­
ski wystawi w Gnieźnie, przedstawiony już 
po trzykroć na tutejszej scenie i przyjęty bar­
dzo przychylnie przez liczną publiczność, u- 
twor p. t. „Rok 997“, który zawiera wspa­
niałą apoteozę św. Wojciecha i cywilizacyj­
nego posłannictwa Polski na wschodzie Eu­
ropy. Rzecz sama jest dobrze obmyślana, o- 
pracowana i napisana, utwór zaletami języka 
i akcyi przykuwa widza inteligentnego, a pod­
nosi i buduje widza z ludu. Postać wielkiego 
apostoła Słowian wyszła ze sztuki wielkopol­
skiego autora wielka, świetlana, otoczona nim­
bem, taką, jaką ona żyje po dziś dzień w ser­
cach całej katolickiej Słowiańszczyzny.

Wystawa sztuki tak pod względem de- 
koraeyi sceny, jakoteż pod względem kostyu- 
mów nie pozostawiała nic do życzenia. Ubio­
ry niektórych artystek i artystów przede- 
wszystkiem przedstawiających króla Bolesła­
wa, jego dworzan, kapłanów pogańskich z 
Kriwekriwejte na czele, a w pierwszym rzędzie 
św. Wojciecha, były. równie bogate i stylowe

Jednocześnie prowincjonalne Towarzy­
stwo dramatyczne pp. Majdrowicza i Skir- 
munta przedstawi w Gnieźnie sztukę p. t. 
„Rysy z życia św. Wojciecha i Bolesława11, 
w której jednak nie występuje św. Patron w 
swej osobie na scenie.

W obec systemu podszczuwania prze­
ciw Polakom poczyna budzić się w społeczeń­
stwie niemieckiem reakcya, a nawet słychać 
o zabiegach wśród Niemców celem założenia 
Towarzystwa dla zwalczania hakatyzmu. Dzia­
łalność Towarzystwa ma polegać głównie na 
zbijaniu kłamstw gazet i broszur hakat.ysty- 
cznych i wykazaniu korzyści finansowych, ja ­
kie ciągną hakatyści z hecy antipoiskiej w 
formie stypendyów, subwencyj i innych za­
siłków z funduszów antipolskich oraz z pe­
wnych robót i dostaw, płaconych przez ogół, 
a rozdawanych bez rozpisywania konkursu.

Nawet niektórzy hakatyści się nawraca­
ją. I tak niedawno w organach hakatysto- 
wskich denuncyowano ks. Szadzińskiego, pro­
boszcza z Witaszyc, o podszczuwanie parafian 
przeciwko Niemcom. Proboszcz wystąpił ze 
skargą przeciwko tym pismom, ale sądy u- 
wolniły redaktorów. Skutkiem (ego proboszcz, 
jakkolwiek przebieg procesu był dla niego ko­
rzystny, zrezygnował z probostwa.

Patronem kościoła katolickiego w Wita- 
szyeach jest Niemiec Dulong, który do hecy 
hakatystowskiej przeciwko proboszczowi był 
wplątany. Otóż wezwany przez ks. Arcybisku­
pa do zaproponowania trzech kandydatów na 
wakujące probostwo, p. Dulong odpowiedział 
listem do ks. Arcybiskupa, w którym powia­
da, że ma dosyć podszczuwania jednej naro­
dowości przeciw drugiej, że pragnie, aby lu­
dność niemiecka z polską żyła w zgodzie i że 
zrzeka się prawa prezentacyi, pozostawiając 
zupełnie ks. Arcypasterzowi wybór proboszcza, 
któryby działał w duchu zgody. Zaznaczyć 
warto, że p. Dulong dawniej i z ks. Szadziń- 
kim żył w najlepszych stosunkach, a dopiero 
w ostatnich latach pod wpływem hakatystów 
zmienił się, list zaś oskarżający ks. Szadzińskie- 
go, jak wspomniany powyżej proces wykazał, 
napisał pod dyktandem przywódcy związku 
antypolskiego p. Tiedernanna.

Że hakatyści coraz bardziej i dotkliwiej 
swą agitacyę dają się we znaki własnym ro­
dakom, świadczy następujący] epizod. Przed 
mniej więcej dwoma tygodniami organ szo­
winistów niemieckich Danziger Ztcj- wystą­
pił z napaścią na polskich gości kąpielowych 
w Copotach i oświadczył, że Niemcy bynaj­
mniej sobie Polaków w Copotach nie życzą. 
To wywołało wśród ludności niemieckiej Co- 
pot, która w większej części żyje z polskich 
gości, ogromne zaniepokojenie. Utworzył się

też bezwłocznie komitet z wybitnych osobi­
stości niemieckich, który postanowił ogłosić 
protest przeciw napaściom gdańskiego organu 
i wzywa mieszkańców Copot, aby podpisywali 
jak najliczniej ów protest. Wezwanie to zna­
lazło tak głośne echo, iż nawet Danziger Ztg. 
widziała się zmuszoną do odwrotu i do tłu­
maczenia się, że artykuł z napaściami na Po­
laków dostał się do tego pisma tylko skutkiem 
nieuwagi naczelnego redaktora.

Bank hakatystów (Landbank) ogłosił 
świeżo swe sprawozdanie za rok ubiegły, z 
którego dowiadujemy się, iż zakład ten ma­
jący być siłą pomocniczą komisyi koloniza- 
cyjnej zakupił dotąd w ziemiach polskich 16 
majątków obejmujących 70 000 morgów zie­
mi. Rozparcelowano zaledwie cztery majątki, 
obejmujące blisko 10.650 morg. Z innych 
rozparcelowano częściowo około 14.000 morg., 
tak, że razem rozparcelowano przeszło 24.000 
morg pomiędzy 24 kupców-hakatystów.

Wojna grecko-turecka.
Z placu w ojny.

Należy na to się przygotować, że do­
póki jednej z dwu armii walczących nie uda 
się osiągnąć większego, że tak powiemy, w 
oczy bijącego sukcesu, wiadomości z placu 
boju będą ciągle ze sobą sprzeczne, a czytel­
nikowi trudno będzie zoryentować się, po 
czyjej stronie jest przewaga. Ciągle obiegają 
najsprzeczniejsze pogłoski. Z Aten nadeszły 
doniesienia zaprzeczające wprawdzie depeszom 
tureckim o zajęciu Tyrnawos przez Turków, 
przyznające atoli, iż Grecy przez Nezeros co­
fnęli się po za rzekę Salamonię.

Odwołanie Ederna baszy, a powierzenie 
naczelnego dowództwa Osmanowi baszy, wy­
wołało w ogóle wielkie zdziwienie, gdyż Edem 
basza dotychczas szczęśliwie prowadził zastępy, 
tureckie do boju i odniósł kilka świetnych 
zwycięstw. W każdym razie fakt ten zdaje 
się świadczyć, iż dotychczasowy przebieg ope- 
racyi niezadowaia kół decydujących w Kon­
stantynopolu.

Do dzienników londyńskich donoszą z 
Elassony, że grecki major Angolinos, który 
ze swym oddziałem bronił tak bohatersko u- 
fortyfikowanej pozycyi Gricowali, którą Turcy 
trzy razy zdobywali, a on ją trzy razy im 
odebrał, straciwszy ją po raz ostatni, a wi­
dząc, że nie zdoła jej jeszcze raz odebrać ze 
swym zdziesiątkowanym i wycieńczonym od­
dz ia łem , z a s trz e lił się.

Na placu boju w Epirze flota i armia 
grecka odnoszą sukces po sukcesie. Upadek 
portu tureckiego Prewezy jest kwestyą czasu. 
Słabe fortyfikacye nie zdołają wytrzymać 
dłuższego bombardowania. Na iądzie dywizja 
grecka pod komendą pułkownika Manosa 
przekroczyła graniczną rzekę Arta (Arachtos) 
i posunęła się pod główną kwaterę dywizyi 
tureckiej w Luros (Filipiada). Turcy, spa­
liwszy Filipiadę i miejscowość Strevina, cof­
nęli się w północnym kierunku ku fortowi 
Pentepigadia, położonemu na drodze do Ja ­
niny. W Janinie stoi — jak wiadomo —• druga 
dywizya tureckiej armii w Epirze. Pułkownik 
Manos donosi do Aten, że cofających się 
Turków ścigać będzie z dwoma brygadami 
przez Kamazades ku Pentepigadia. Z wiado­
mości tej wynika, że pułkownik Manos we 
środę nie dotarł jeszcze do miejscowości Ku- 
muzades, oddalonej o 20 kim. od Arta. Dy­
wizya grecka wkroczyła już zatem na teryto- 
ryum tureckie, lecz nie opuściła jeszcze oko­
lic Arty.

Według statystyki tureckiego minister­
stwa wojny, na terytoryum greckiem znaj­
duje się dotychczas 54 bataliony, dwa pułki 
kawaleryi i 16 bateryj.

Mecarstwa w obec wypadków w ojennych.
Do Agcncyi Stefaniego donoszą z Pe­

tersburga, że Rossy a z powodu wojny turecko- 
greckiej zaproponowała mocarstwom, aby na 
Krecie został utrzymanym status quo. Mocar­
stwa zgodziły się na ten projekt. Pogłoski, 
jakoby jedno z mocarstw dało inicyatywę do 
pośredniczenia między państwami prowadzą- 
ceini wojnę, nie są uzasadnione.

Według pólurzędowej noty, Anglia nie. 
podnosi już zarzutów przeciw utrzymaniu blo­
kady i oknpacyi Krety.

Austryacki pancernik wieżowy „Cesarze- 
wiczowa Stefania11 odpływa do Saloniki, celem 
wzięcia w opiekę poddanych auslryacko - wę­
gierskich.

Nawiązując do bliskiej podróży Najj. 
Cesarza austryackiego do Petersburga pisze 
Now. Wremia :

„Podróż Cesarza Franciszka Józefa do 
Petersburga w obecnych warunkach uważaną 
jest za nader znamienny dowód, iż Austro- 
Węgry pragną działać na Wschodzie według 
zupełnego i zawczasu we wszystkich szczegó­
łach określonego porozumienia. Pogląd taki 
ma licznych zwoleim.ków nietylko w Wiedniu 
ale i w Konstantynopolu, jak to można są­
dzić z głosów półurzędowej prasy tureckiej 
o bliskiem spotkaniu dwóch Monarchów. Spo­

dziewają się, iż po petersburskich rozm o^^ 
i naradach będą przedsięwzięte wszelkie sr° ’ 
ażeby wojna grecko - turecka nie wywp ^  
żadnych jednocześnie z nią komplikacji .( 
półwyspie Bałkańskim, w rodzaju wmtosz .j 
się Serbii i Bułgaryi, zaburzeń w Maced ; 
i tak dalej, aż do zawichrzeń w Albanii- I 
nieważ podobnym wypadkom najłatwiej . 
pobiedz mogą Rossya i Austro - Węgry, 
łające w zupełnem między sobą porozumie0 ' 
bardzo więc naturalnem okazuje się p rz j^  
zywanie przez koła polityczne Zachodu i s 
licy tureckiej szczególnej wagi do oczek1 
nego przybycia do Petersburga Dostoj0®̂  
Monarchy Austro - Węgier w towarzysz 
Ministra spraw zagranicznych hrabiego Go 
chowskiego11.

Mniej więcej w podobnym duchu o®1, 
wia prasa niemiecka wizytę cesarza Wi1°. 
ma w Wiedniu, podnosząc, że wymiana 20 
między Monarchami i dygnitarzami obu spiz7 
mierzonych państw z pewnością utrwali P* a 
konanie, że, jakkolwiek koncert europeJs, 
zajmować się będzie sprawą wschodnią, ws20 
kie usiłowania przeniesienia walki poza £r f 
nice Grecyi i Turcyi, natrafią na stanoWc - 
opór wszystkich mocarstw.

Postawa państw bałkańskich.
Państwa półwyspu bałkańskiego zacb? 

wuja się dotąd spokojnie pod wpływem wiej 
kich mocarstw europejskich. Nikt nie pf*f 
pisuje też wielkiego znaczenia pogłoskom, P0, 
łączonym z podróżą księcia bułgarski GSt 
Książe Ferdynand niewątpliwie skorzystaj: 
podróży na pogrzeb wiekiego księcia 
klemburskiego, aby wstąpić do Berlina i P0’ 
informować się o poglądach tamtejszej dypjf 
macyi. Ale wiadomości zaczerpnięte w Ben1' 
nie chyba go nie zachęcą do wystąpień1® 
wrogo wobec Turcyi. Wszak dziś naW®1 
w niektórych kołach panuje przekonanie, 
stosunki pomiędzy Niemcami a Turcyą 
tak serdeczne, iż dyplomacja niemiecka 
głos decydujący u Złotego rogu.

Pogróżki rządu sofijskiego, iż w r ; ^  
nieprzyznania beratów biskupom bułgarski®* 
w Macedonii, Bułgarya zarządzi mobilizacY^ 
nie biorą nigdzie na seryo. Uważają mimito 
wicie za rzecz prawdopodobną, że rząd bilb 
garski chce pomyślne rozwiązanie tej s p ra li  
wymusić na Turcyi w najkrytyczaiejs^J 
chwili, zanim rostrzygną się losy wojny gW  
cko-tureckiej.

Wedle depeszy z Sofii rząd turecki d^ 
rządowi bułgarskiemu do zrozumienia, iż ]>r8' 
'gnie, aby Bułgarya odwołała swego agent® 
dyplomatycznego z Aten i wręczył paszport/ 
agentom dyplomatycznym greckim bawiąc?111 
w Bułgaryi.

Informacje Neue freie Presse zapi'z  ̂
czają wiadomościom o uzbrojeniach w Serb'1 
i przygotowaniach do wkroczenia do Mac^ 
donii. Rząd serbski nie ma bynajmniej 
miaru przeciwdziałania pokojowym intencyoń1 
Europy.

Wyjazd króla rumuńskiego do Abbazf 
uważają w Wiedniu za dowód, że RumnuP 
na razie nie obawia się, aby zamieszki w sch0' 
dnie oddziałały na półwysep Bałkański.

K ról Jerzy o w ojnie.
Korespondent ateński dziennika p aff I 

skiego Journal, miał audyencyę u króla 
ckiego, który powiedział, iż spodziewał się 2®j 
wsze, że Europa zechce nareszcie uznać omy'. • 
kę swoją. Równocześnie jednak król pracoW^ 
nad przygotowaniem armii i floty. Grec/® 
była zaskoczona przez wybuch, którego ńl 
można było przewidzieć. Czyż mogliśmy vdf 
przygotowani należycie, pójść na wojnę? N1®! 
Przyszłość okaże, że miałem słuszność ? 
sobą. Nieprawdą jest, że Grecya prowokoW^ 
wojnę. Europie nie dość na tem, że sie®11 
państw staje przeciw nam ; w dodatku cbc 
nas jeszcze zdyskredytować, zanim nas 2lJ 
szcza. Turcy a o 8 dni wcześniej od nas y  
częła gromadzić rezerwy na granicy, m°sL 
liśmy więc uczynić to samo. Wiem, że b r ' 
na pograniczu starcia; ale czy przejście gt9j 
niey przez partyzanckie oddziały, którymi r2i  
wcale nie kierował, upoważniało Turcy? 
wypowiedzenia wojny? Zajścia pograM0®̂  
nie zwróciłyby niczyjej uwagi, gdyby K  
miano interesu w tem, aby je jako P°|L 
wyzyskać. Prawdą jest tedy, że Turcya 11 ̂  
rzyła na nas bez racyi, a ściślej mówi$c’ $ 
jej uderzyć kazano. Jestto przecież jasne, &0 %  
sama Turcya prowadzi z nami wojnę. Śpr? g. 
kreteńska nie poróżniła nas z Turcyą i rLf' 
cya nie myślała atakować Turcyi, ani *■ ■ 
cya G recyi; ale weszły tu w grę in* 
które z czasem będą wyjaśnione. Ostatek ja 
wojna zaczęła siej a jest ona niezaprzec2%» 
dziełem koncertu europejskiego. P°wl M 
więc Europa wiedzieć, że skoro popcb ̂ 0  
nas do wojny, o powstrzymaniu jej nl0 *fo 0' 
być mowy. Flota grecka powołaną jest e, : 
degrania ważnej roli. Pokaże się to wkr°5j{ 
Nie można sądzić, że operacye ogranie2̂  
na Tesalii i Epirze. W każdym razie tej 
wszelkiej broni, jaką mamy w ręku . 
chwili świat patrzy na heroiczny opór P jjj 
ciw nad miarę przeważającej s ile ;
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Z prasy rossyjskiej.

Po ślubie, u rodziców panny młodej odbyło 
się przyjęcie; do śniadania zasiadło 30 osób. 
Pierwszy toast wzniósł ojciec pana młodego, p. 
Adam Pohorecki, na cześć państwa młodych. 

— -  -u t/ouunuiego oiura Następnie p. Adam Kreehowiecki, wypił zdrowie 
policyi "gdzie go kwestor przesłuchał. Okazało rodziny Pohoreckich. P. Kazimierz Skrzyń- 
się że fest to człowiek nadzwyczaj egzalto- ski w imieniu przyjaciół rodziny Krecho- 
wany Według pism, miał on oświadczyć, że wieckich i członków redakcyi Gazety Ltoow. 
°o do zbrodni skłonił głód. Zdaje się, że z złożył pannie młodej życzenia^ kończąc przemó-
zamiarem swoim nosił się od kilku dni. Po- wienie swe toastem na jej cześć. Ks. Biesiadzki 
licya szukała go od środy, by go pilnować — ’*"ł  :

z   —j KOI
 ___  z am ia rem  sw oim  n o s ił się  od  k ilk u  d n i. P o - wienie swe toastem  na  jej cześć. Ra. m esiauzKi

. ipdnvm licTa szukała go od środy, by go pilnować, powitał następnie pannę młodą jako swą przyszłą
,K1W» i i Q , Moskow- W iedom . zamiescuy ' J ł  gf]yj; mjał się wyrazić: „Jutro zabiję sławną kolatorkę a p. Stanisław Krechowieeld, brat ojca
oiDe?°' Pośw- icil numerów J W1® ■ Wnrnkiei • ie ’ osobistość1'. Sztylet na 30 centymetrów, obo- p a n n y  młodej, wzniósł toast na cześć księdza
vsttf'e diw §Cone sprawom ludności enem is J - J  sjeczny przygotował sobie prawdopodobnie prałata Gnatowskiego. — Przy końcu śniadaniaGol'1' I obn ] ®iedlec, druga z Chełma. Autorouie ____ f  o, . , rowadzali, otrzv- « ,W ono » w   ------ •

50 ct., którą to kwotę powinien każdy członek
na ręce skarbnika p. Józefa Czadeka, w Towa-

1 rzystwie ul. Łyczakowska złożyć do dnia 1 maja 
b. r.

— Wspólne Święcone w „Skale", Sto­
warzyszeniu katolickiej młodzieży rękodzielniczej, 
odbędzie się w niedzielę białą 25 b. m. o godz.
12 w południe, na które zaprasza wszystkich 
członków dyrekeya.
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— * ----------vwi jeże li i depesz gra-oświetla- uutd oa ODurzonego zamacnem tłumu kilka ude- tulacyjnych. Były tam życzenia ze wszystkich
pośród unitów, rzeń. Tłum byłby go rozszarpał, gdyby straż stron kraju, z Warszawy, z Poznańskiego i t. d.

,, f , - j w w i j  AB stanowi!ska 10_  yj, . j?  ' policyjna nie wzięła go w swą opiekę. W prze- Błogosławieństwo arcypasterskie w bardzo ser­
-ja# u lr^ d y m  razie potwierdzają, ze wio;sc , słucłjanili 0świadczył Acciarito z cynizmem, że decznycb wyrazach nadesłał JE. ksiądz Arcybi- 

spi-tf' w oczach rządu za prawosławny , ^  it za brod) by cokolwiek robić, gdyż skup Issakowicz. Małżonka P. Prezydenta Mini-
p i#  jalf gali si®’ aby ko^ ieczme zaPls7 w. . .. 0(j  dwu dni nie miał zajęcia.... Jest niski, ma strów, Marya lir. Badaniowa nadesłała list z ser-

• 0 Unitów a. takie iadali wydania i włosy i brodę ciemne, o cerze ciemnej, ubrany decznemi życzeniami oraz w upominku dla pan-
przyzwoicie. Poprzednio miał być podoficerem, ny młodej śliczny wachlarz. Z Florencyi nade-

; - j^rb] przybywszy na plac wyścigów, był szła depesza z najserdeezniejszemi życzeniami od
Polakami i katolikami. _ przez zebraną ludność owacyjnie przyjęty. Księcia Namiestnika Sanguszki i jego małżonki.

Korespondenci rossyjscy przypisują te J)yp[omaci i reprezentanci władz ndali się do Z Cannes, nadeszła depesza gratulacyjna od Pani
■ wpływowi jakiejś „tajnej agitacja poi- trybuny by królowi złożyć gratulacye. Król Marszałkowi, hr. Cecvlii R a ^ ; — ■ a zarazem domagają się przedsięwzię- ’

lach0.

s ltf-^P ^w o w i jakiejś ”taJneJ agitacji Po1- J  jIoma«  1 reprezenianc^ wiadz ndali się do z Cannes nadeszła deDesfa Y  Y g° małżonki-
e;a J » a zm zem  domagają się przedsięwzię- Y  UIY  by .k™ ?°7 zł°żj c  gratulacye. Król Marszałkowei hr r w i u  r Y ulacJJ'na °d Pani
W®Qergicznych środków przeciwko tym „by- ™lał odpowiedzieć z uśmiechem: „Oto są nadesłali także- .TF Y ; , ad*ni10wej- Życzenia 
kje ,IJnit°m, którzy „ze świadomością fałszy- ™a*e nieprzyjemności mojego stanowiska", księżna Jadwiga z S a n ^ t  w  o am SaPieba i

wie1' 1 tojj °Swiadczają o swej przynależności do ka- 0  6 m.m -. 30 wieezorem powracali królestwo, księstwo Kalikstowi a p i  a2 SaPieżJna, dalej
7 7 1 cJzmu “. a za mmi ogromny szereg powozów do Kwi. f f f  . w PoPj*sey, pp. Filipowie Za.

i, r  ̂W,
d o f  I skj,

^ V, 7 u. F w iw a n  Kroiestwo, I icsiestwo Kalikstowia p;„-a " ~"n^Mna, aaiej
v ,m U-. a za mmi ogromny szereg powozów do Kwi-1 ° 7J 7  Ponińscy, pp. Filipowie Za-

P R«ri i tut i nr- a  n rynału. Niezliczone tłumy zebrane na uli P^‘ Zdzisławowie Marchwiccy i w ; 7w „ri -ttedakeya Moskoio. Wiedom., kreśląc ze v zeurane na uh- szawycaly tamteiszv świat ■ % War-
■1 * -« °J  historyczny zarys ziemi chttm- g g ;

J 1 Wspominając następnie o działalności ałWfl nva7vwali f i n  i  t ? War y,L Króle- dowały się także dwie zawiera!™ peszami, znaj-
'0 1  > k o w s & g o  i Jezuitów po 1870 r., stwier- i n ? y 5 d i  wS® b̂ ° nie* czenia^̂ od§ wójtówT rad  ̂ I S J S  ży*

?a’8iZ„e opór unitów na Ghełmszczyźniewzma- zostałyprzez tłum pobitB’i z n i S o n l  ' Pana młod^ ° -  z Posiadłości
^  obecnie tak dalece, wierni syno- ambasaPd j u , O godzinie trzeciej popołudniu iicZ„e ffrffll0

 ̂ i 7.na.iATnirnl-i n 5IOIIO

f - u u iW .. V**— ---------- . ---------   J r ---------------r 1 ^Uiuwanuuc.
8ię obecnie tak dalece, „iż wierni syno- p alace ambasad i wiele prywatnych do-

vie Kossyi i prawosławia na Chełmszczyźnie mów ozdobiono flagami. Eozlepiono plakaty, 
^idzą w ' t e m  ostateczny upadek tego, co od wzywaj!ice ludność na czwartek godzinę 9 

1875 zrobiono dla sprawy rossyjskiej". Or- wjeczbr w celu urządzenia owac.vi królowi 
ten widzi „ratunek^ w utworzeniu oso-

1̂ !

- o--   ^ujjuiuaiuu liczne grono
przyjaciół i znajomych odprowadziło nowożeńców 
na dworzec, aby jeszcze raz ich pożegnać i po­
wtórzyć im życzenie: Szczęść Boże. — Państwo 
młodzi wyjechali popołudniowym pociągiem" po­
spiesznym na Kraków i Wiedeń do Włoch mia-. . , TTf ■ - ']  ł ’

skifl1'
ić,W
i a ii0"
brfll

•ilWj

e>re*J ńls kąnieczności, aby &ją wyłączono z kraju
e i ad-wiślańskiego i poddano ustawom, mają- ' 7 n„voirn , . . . stawionymi stofaeh zasiadło około 80 osób. Sze
j j l  moc obowiązającą w kraju południowo- w;pip„ a . «  r ra^n 1 zagranicy,^ nadesłano yeS toastów rozpoczął dyrektor teatru dr Ban 
dfll lachodnim“. wielką ilość depesz z gratulacjami. Gmachy drowski, wznosząc-na pomyślność i rozwój prasv

*nt»( h J Hz’enn’k' rossyjskie występują przeciw no wart o lczne domy w Rzymie ilum i- polskiej, w którejimieniu podziękował pan Adam
„rtł Sosnowiconi^ praw miasta. M y n i e  ,  EKCh.w.eA, toaztem m  cześć s z » i  drzmatj-
crU* s tWiem wt0dy jak do Łodzi z Niemiec rund- mógł dokonać tviko śzai .Zam^H ^ na , 1 zamawiah następnie pp. Heller, dr-. Du-

Hie : sk lc h ’ k tó rz7  m iejscow ość  te  m a  e ry a l-  cyali.styczny o rg a n  Avanti p isz e : Ż aden  m o- tyą, k tórą sobie dyrekeya zjednlć poTrafiła
^  i m o ra ln ie  zniszczą, 1 u rą g a ć  b ęd ą  lu dno - n a rc h is ta  n ie  m óg ł się lep iej p rzy s łu ży ć  mo- 7 J P° traM a’

’ 161 1 Wlfirzfi- n a rc h ii, ja k  to u czyn ił sp ra w c a  zam ach u
tt-bf
ac«"

lUUiaiUlO Ł.U10£jl;tiC£, 1 ułx
Jej obyczajom i wierze.

roiU

9,lf 
mi* j 
jh<ri

^amaeh na króla włoskiego.

dom ®iIne wrażenie wywarła wszędzie wia- 
o zamachu na króla Humberta; wra- Lwów, 24 kwietnia.
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* 7~k,v y zamacnu na Kroia num oorta; wia-
i ?le przygnębiające, z którem połączyło się 

a^ak niezwłocznie uczucie ulgi pod wpły- - — “ ““  “ 7 “ " ’
^ ró w n o c z e s n e g o  doniesienia że zamach msteryany, przedstawił dzisiaj , ________  _   „ ws w. w
aa Szczęście całkiem sie nie powiódł. Król naczelników oddziałów tutejszej c. k. Dyrekcji mają członkowie Czytelni 
S k i  swS niezwykłej przytomności umysłu pofatwo„,cb o. k radcy Dworu p. wprowadza.

cało, a tak na szczęście nie powtórzyła ^ * * * »  * - W  
|.i§ po raz wtrW krwawa “i traD-iezna. o.hwila. kierownictwo C. k. Dyr«kcvi kniftinwoT

1 w pT  niełr, ~T P - A lf l 'e d  ® e y m a , c. k. radca mi- ste zebranie na u a  . .
zamach nisteryalny, przedstawił dzisiaj przed rtołodniem wTrfJ; “j  ’ , kt6rem d r  Anton
t. Król naczelników oddziałów tutejszej c k Drrelnwi m ak ezł ? Zyi. ”° ś w- Wojciechu". Wstęp wolnyJ zej c. jc. Dyi ekcyi mają członkowi a rw „ i„ : f panowie przez nich

 MUUUUŁUI~ *■
— Z Towarzystwa politechnicznego.

Zgromadzenie tygodniowe odbędzie się we środę, 
dnia 28 b. m. o godzinie 7 wieczorem (Rynek 
1. 30). Na porządku dziennym odczyt inżyniera 
Władysława Folkierskiego: „O oryentowaniu
trasy za pomocą obserwacyi słońca".

— Z Czytelni katolickiej. Z powodu 
900 rocznicy męczeńskiej śmierci św. ojciecha, 
odbędzie się w Czytelni katolicniej we wtorek, 
dnia 27 b. m. o godzinie 7 wieczorem uroczy­
ste zebranie, na którem dr. Antonią Prochaska
WYmlnai  ̂-3  A ^

... i r a ai w jego ręce __  p la e  ś ,y  J u r a  Z powodu zamierzo-
kierowmotwo c. k. Dyrekcji kolejowej we Lwowie. neg0 przez Reprezentację miasta naszego urzą-

— N a k o le jach  państw ow ych  w Ga- dzenia plantacji na plaeu św. Jerzego, zarządził 
licyi obowiązywać będzie od dnia 1 maja r. b. magistrat przeniesienie jarmarków dorocznych 

nowy rozkład jazdy, który Dvrekcva św- Jerzego i N P Marvi śnio-fnai a nic™,

ui liUl knjvnvuv.u - J   ■ - ~ J
lj|  ̂ P° raz wtóry krwawa i tragiczna chwila,

*ieczórZamąCila t*rzed trzema laty pogodny . - ^  - u u j k u  .» -   riauwcyi na piacu sw. Jerzego, zarzącizit
8zty le?L Cn rWC0WJ W L"gdr ,e’ obowW waó będzie od dnia 1 maja r. b. magistrat przeniesienie jarmarków dorocznych
*  Podff Caf ria- P°, zamachu W7 a J h  P°CZiiwszy Tn w y / ozkłaJ jazdy, który Dyrekeya św. Jerzego i N. P. Maryi Śnieżnej z plaeu św. 
Z§hlai czwartk°Y.eg0 zama(1. a ’ ru0 a we Lwowie w dniu dzisiejszym plakatami Jerzego (św. Jura) na razie na plac Józefa Bema.
%  V t/eZJ  repubhki francuskiej Carnot, ogłosiła Rozporządzenie to magistratu obowiązywać będzie
stvc„.. ,0ehy S!t obecnie widownią entuzya- -  Ś lub . Dzisiaj o godzinie 11 przed po- Już od 4 maja b. r., t. j. z chwilą rozpoczyna-

~ov ■ o u i a j  n a  la /j lc u łł owiium  JDtJLllii.
Rozporządzenie to magistratu obowiązywać będzie 
już od 4 maia h r. t i 7. płiwila vAf7nAr>r7xtno_

d"
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Ł CZ7 cb owa7 y j“ n T ć z e ś ć  slczęśliw ie^ 'ocate- łudn iem  odbył"'‘a ^ T t e t e i f ^ T  /■  f T r  nia Z * a m *J* °i 7  l  J - Z . c a w u * “ W ™ ? ? *  
b f e  U #  sw m u, uczuciam i d la  k ra ju , k a t e t o l„J m 3^  T “?

iim? oharnosm ą, oraz w sp an ia ło m y śln o śc ią , z p. Tadeuszem  Pohoreck im Pannę młoda ero- n . W l)isy  d z ia t ^ y  na kurs wiosenny 
^ W zyskaó w ie lk ą  m iłość  lu d u  w łosk iego , w adzili do o łta rza : h ro t iei n r ir J ir ,-  Szkółlfl froeblowskiej p. Jaroszyńskiej, zaczęły
Sram la W łochów  podziela  tak że  c a ła  za- w iecki i  stryieeznv in-at (L i. i wrio S1̂  z m . i  po trw ają  do końca m aja. K urs
zatPaCa’ i o sta teczn ie  w  te n  sposób, n ied o sz ły  dysław  Pohorecki Psnn m T j 1” ' 0 ,„h . *en P rzedstaw ia się dodatnio, mianowicie w tem,

w yszed ł ty lko  n a  korzyść ide i m o n ar- h rab ian k a  M arya Z L  Ź° działw a ^ y w a  do przechadzki ogrodu cieni-
y  ła d u  i po rządku . Trzecieska. Związek ślubny D obiL osław ił- ksiądz steg0 miejscowogo. W pisy  po feryach św iąte- 

°gó|n7 f:Vie]f zaś T  Pm rw szej ch w ili sądzono p ra ła t Ja n  G natow ski w asystoncyi jednego z 7 / 7  j  P1i ? m 7 ą S1? kazde^ °  dn ia’ z d - 28  b. m. 
Czło w  i Ze zam ach  b y ł dz ie łem  egza ltow anego  członków Zakonu 0 0  P e n  1 a 7 ,  i b°dz 1 1 — 1 —  ,.i r>„i  50Ma n i. miał wspólników, -  naj- azeza z maj„“ n° Z tS S S fi Z1  ta 
Płynne- wladom°sci każą, z pewnych danych Biesiadzkiego. * ’ —

Gdy młoda para uklękła na ślubnym ko- Jes* obecnie 230. W tej liczbie mieści się 47 
lercu, p° odśpiewaniu hymnu do Ducha św.: mganizacyj zawodowych, 87 stowarzyszeń filan- 
cm rea tor , —ks. prałat Gnatowski przemówił “ OPtjoych, 22 kluby i stowarzyszenia sportowe 

o o. aiza do oblubieńców. W wymownych i stowarzyszeń kobiecych, 8 towarzystw ekono-

^ J c z u T T a  -yr  u a / 0r1zysc -Uei araD lanf  MaŁYa Tarnow ska i parnia M arya

r r p S f l e j  “ nwi,iP03 z o kn . p S ' S  £ s *  ...................... ______________ ___ _________

. rt» A a % tó ? v aC b b jl d̂ e” i e?lf?' t0W1°nS0 “ ,0"k,SW 00- « > > 5 S  o™  probo- Ś Ź k S f  " - 1  P" J  " L B“‘°reg“ 82, w ‘°“ “f° Wgze w i i / 7  wspólników, -  na - szcza z majątku pana młodego, z Dydni, ks. 6 fh '
P ^ p n s z /  j  “  1 ka7  Z ł,ewnych danvyC Biesiadzkiego. —  Stow arzyszeń we Lwowie w  ogóle
kletn r zac’ IZ przeciez A cc ia rito  je s t człon- Gdy młoda. p M  ... Jest obecnie 5>so w  _j. *
styCz ew o lucy jnego  s to w arzy szen ia  a n a rc h i-  
zhaki 6g0' ^ a sz ty lec ie  jeg o  znaleziono te sam e 
s% W - Sym boIiczne’ k lbre zna jd o w ały  się n a

me Caseria.
się w hzsze szczegóły zamachu przedstawiają 

Następujący sposób:
Wczora- / i  kr(^  Humbert przejeżdżał przed- 

• in., we czwartek) około godziny 
Giov-anj0 trzeeiej popołudniu przez bramę San 
Sów j-0 w Rzymie udając się na plac wyści- 
Czł°wienQyeb> wskoczył do jego powozu młody 
hie str- -1 cbc â'l króla przebić sztyletem. Król 
1 tym aciwszy zimnej krwi, usunął się na bok 
Zŵ 0czn'̂ OSOben[1 un'knąłOciosu, poczem nie- 
Zattiacbl'e P°ieeh ał na plac wyścigów. Sprawcę 
* ®tro a aFesztowano. Sprawca nazywa się 

i lena -eciarR°i Uczy lat 24, urodził się w 
a(; bo»’ de.s* Pomocnikiem kowalskim, od dwuZaiP/łir. : T__ -i—l --------DQ7 .  . , r  #

szkama ł f cda i bez stale oznaczonego mie- 
' Ro nieudałem pchnięciu sztyletem,

-- V W. ' " r A ‘  rn{)pięknych słowach przypomniał ważność i z
ozenie chwili, podniósł czynniki duchowe, W r
mają nowożeńcom wskazywać drogę w rozpoczę ym
dziś okresie ich życia, a z a z n a c z y w sz y  ja  P1?
lme i zaszczytne wspomnienie zostawiła im ^
dycya, wskazał im jako symbol błogosławien
stwa Bożego, jako dźwignię w pracy i J  we asystentów

stwa: znak Krzyża św. ,
Po pobłogosławieniu związku małżeńskie- 5, GrnR+ATTrr.v: —

  - .u w j j. Błonow e
8 stowarzyszeń kobiecych, 8 towarzystw ekono- 

J micznych, 6 politycznych, 10 naukowych, 5 mu- 
I  zycznych i śpiewackich, 5 gimnastycznych, 5 
akademickich, 4 literackie, 2 religijne i 2 woj­
skowe. Ruskich stowarzyszeń wszelkich kategoryj 
liczy Lwów 25, żydowskich 25, niemieckie 1.

— Tow. asystentów i praktykantów 
budowniczych we Lwowie. Wydział Tow. 
przemysłowego asystentów i praktykantów bu- ̂ ------ x

,  ,v .uu»yai na pierwszem. po-
siedzeniu dnia 14 h. m., wybierając ze swego 
grona Jakóba Wand«rowicza-Rudnickiego sekret.5ł.rwAnn « T/ "

_f j w •.'-i tuj O W Cg U
■/wiazku m aizenskio- g rona  Jak ó b a  W and»row icza-R udnickiego sekre- 

go, k s. G n a W s ld  w 7 / s t e n c y i ‘obn duchownych, tarzem  a Józefa Czadeka skarbnikiem Towarzy- 
odpraw ił n a  in ten c ję  nowożeńców mszę sw. —  stw a. Równocześnie prosi w rd z m ł w S,vdV,o. 
Pow racającej od o łtarza  m łodej parze 
nader liiwn™ — : —  -

. — — ■' “auocoiiie prosi wydział wszystkich pp.
n a d e r  l ic z n ie  a s y s t e n t ó w  1 P r a k t y k a n t ó w , k tó r z y  d o tą d  do  T oUWICI l ic z n ie  z n a jo m i i  p r z y ja c ie le  o b u  r o d z in , w a r z v s t w a  n io  -
z łą c z o n y c h  d z is ie j s z y m  z w ią z k ie m ,  s k ła d a l i  s e r d e ­
c zn e  ż y c z e n ia .

Głazeta Lwowska" z dnia 25 kwietnia 1897.L
. uuiutiow, Którzy cLot̂ n no i.o

warzy stwa nie wpisali się, by to przed 1 maja 
b. r. uczynili, w celu sporządzenia spisu człon­
ków. Wpisowe wynosi 1 zł., wkładka miesięczna

— Ze szem aty zm u  archidyecazyi lwow­
skiej obrz. łać. Najnowszy szematyzm przedsta­
wia stan dyecezyi z końcem roku 1896.

Liczba duchownych świeckich wynosiła 
480, o 12 więcej niż w roku ubiegłym, W tej 
liczbie było: 4 profesorów Uniwersytetu, 37 ka­
techetów przy szkołach publicznych, 30 piasto­
wało rozmaite urzędy i godności, 17 bawiło za 
granicami dyecezyi, na emeryturze lub bez sta­
łego zajęcia było 25, pracą parafialną zajmowało
się 373 księży świeckich, o 7 więcej niż w roku 
poprzednim.

Księży do obcych dyecezyi należących prze­
bywało 23, żaden jednak nie był zajęty przy 
parafii. Księży zakonnych było 165, z tych za­
jętych po parafiach 64, razem przeto pracowało 
w parafiach świeckich i zakonnych księży: 437. 
Umarło 16; jubilatów było na 645 księży świe­
ckich i zakonnych 25.

Zakonów m ę s k i c h  jest w dyecezyi 9. 
Dominikanie mają 8 domów zakonnych: Lwów, 
Bohorodczany, Czortków, Jezupol, Podkamień, 
Potok Złoty, Tyśmienica i Żółkiew. Bernardyni 7: 
Lwów, Brzeżany, Gwoździec, Krystynopol, Le- 
szniów, Sokal, Zbaraż. Jezuici 5: Lwów, Czer- 
niowce, Kołomyja, Stanisławów, Tarnopol. Kar­
melici 4: Lwów, Bołszowce, Rozdół, Trembowla. 
Franciszkanie 3: Lwów, Halicz (św. Stanisław), 
Horyniec. Reformaci 3: Lwów, Rawa, Wicyń 
(od r. 1896). Kapucyni 2 : Kutkorz i Olesko. 
Misyonarze i Zmartwychwstańcy po 1 we Lwowie.

Pod względem liczby członków poszczególne 
zgromadzenia idą po sobie w następującym po­
rządku: Dominikanie 89, Bernardyni 75, Jezuici 
56, Franciszkanie 35, Karmelici 31, Zmartwych­
wstańcy 17, Reformaci 14, Kapucyni 9, Misyo­
narze 9.

Z a k o n ó w  ż e ń s k i c h  jest 14, mianowi­
cie : Zgromadzenie SS. Miłosierdzia posiada 22 
domów (o jeden więcej niż w roku poprzednim, 
t. j. w Zaleszczykach) i liczy osób 216. Pracują 
w szpitalach i zakładach dla sierót. Służebniczki: 
domów 47 (4 nowe w tym roku: Brzozdowee, 
Czarnokońce, Hadyńkowce i Jędrzejówka), osób 
180. Niepokalanki: mają, 2 domy z wyższym 
wychowawczym zakładerU żeńskim, osób 110. 
Felicjanki: domów 13 (w żym roku przybył 
nowy w Zbarażu), osób 106. Prowadzą ochronki, 
a  w B ełz ie , S o k a lu  i  Żółkwi publiczne SnAi/aJ* 
żeńskie. Siostry Rodziny Maryi: domów 0, osób 
87. Sercanki: dom we Lwowie, osób 67. Józe- 
fitki: domów 7; w 5 domach lwowskich i w Brze- 
żanach prowadzą gospodarstwo różnych zakładów 
dobroczynnych, a w Lubaczowie od roku 1896 
szpital, osób 46. Siostry Opatrzności: mają 2 
domy we Lwowie, osób 37. Zajmują się siero­
tami, powierzonemi im w opiekę dziewczętami, 
dobrowolnemi pokutnicami, szpitalem dzieci, pro­
wadzą szwalnię. Sakramentki: dom we Lwowis, 
osób 35. Franciszkanki: dom we Lwowie, osób 
27. Benedyktynki: dom we Lwowie, osób 26. 
Prowadzą szkołę wydziałową żeńską. Dominikan- 
ki: w Rawie i Źurowie, osób 13. Karmelitanki 
bose: dom we Lwowie, osób 11. Boromeuszki:
prowadzą kuchnię w seminaryum kler. łać., 
osób 5.

Dyecezya podzielona na 27 dekanatów po­
siada : probostw 234, kapelan ii 4, ekspozytur 
14. Nieobsadzonych probostw było 18, a koope- 
ratur 22.

Prawo patronatu tak się przedstawia li­
czebnie : Wolnego nadania jest benefieyum jedno 
(Budyłów); ks. Arcybiskup lwowski łać. jako 
patron nadaje probostw 7 ; jure devolutivo 15; 
ks. Metropolita gr. kat. 1 (Halicz), ks. biskup 
przemyski łać. 1 kapituła metr. lwów, łać. 1 ; 
Dominikanie lwowscy 2 ; Dominikanie w Podka- 
mieniu 1 ; SS. Benedyktynki 1 ; SS. Miłosier­
dzia we Lwowie 1 ; SS. Opatrzności u św. Te­
resy we Lwowie 1 ; Rząd 58 ; Wydział krajo­
wy 1 ; Magistraty : lwowski 4, stryjski, tarno­
polski i kołomyjski po jednemu ; Towarzystwo 
wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie 3 ; funda- 
cya hr. Skarbka 4 ; do różnych zakonów nale­
żało parafij 19 ; prywatne osoby piezentują na 
benefieya 119.

— N iedozw olona kolekta. Z powodu 
zapytań z rozmaitych stron, w sprawie składek 
zbieranych z pomocą arkuszy składkowych, roz­
syłanych między publiczność, powtarzamy dla o- 
strzeżenia publiczności, następujące autentyczne 
wyjaśnienie, które podane było w nr. 13 Ga­
zety Lwowskiej z dnia 19 stycznia r. b.:

„Niejaki Karol Barolin w_ Wiedniu poroz- 
syłał drukowane odezwy,} w których ku uczcze­
niu jubileuszu Najj. Pana, oawołuje się do o- 
fiarności publicznej, w celu założenia 50 szpitali 
dziecięcych (po 50 łóżek) w większych miastach 
królestw i krajów w Radzie państwa reprezento­
wanych. Zbieranie składek odbywać się ma w 
ten sposób, że każdy odbiorca odezwy nalepi na 
niej markę pocztową 10-centową lub wyższą, u- 
mieści swój podpis i poszle odezwę dalej w tym 
celu, aby następny odbiorca tak samo postąpił. 
Odezwa taka, zawierająca 20 rubryk, po całko- 
witem wypełnieniu markami i podpisami, ma 
być przesłaną właściwemu Naczelnikowi kraju.
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Składka tego rodzaju jest niedopuszczalną, 

ponieważ sposób, w jaki ma się odbywać, wy­
klucza kontrolę władz, zwłaszcza pod względem 
użycia zebranych datków, stosownie do przezna­
czenia. Nadto nie ma właściwie nikogo, ktoby 
zajął się zrealizowaniem intencyi ofiarodawców, 
chyba, że c. k. Eząd ująłby to w swoje ręce, 
co już dla tego jest niewykonalne, 3e nie mo­
żna przypuścić, aby rezultat składek wystarczył 
na utworzenie chociażby jednego tylko szpitalika.

Zwraca się zatem uwagę publiczności, żc 
tego rodzaju składki są niedozwolone i że c. k. 
Eząd z tego powodu nie może przyjąć gwaran- 
cyi za użycie złożonych datków po myśli ofiaro­
dawców.

Datki zatem, które dotąd wpłynęły i na­
dal wpłyną do c. k. Namiestnictwa, obrócone bę­
dą na cele szpitalików dziecięcych w ogóle, je,-' 
żeli ofiarodawcy nie zażądają w przeciągu roku 
(t. j. od 18 stycznia r. b.) ich zwrotu, ku cze­
mu musieliby się należycie wylegitymować.

— Hilda m iasta Krakowa na onegdaj- 
szem posiedzeniu nadała posadę chemika miej­
skiego dr. Stefanowi Jentysowi, docentowi Wsze­
chnicy Jagiellońskiej.

Następnie uchwaliła Eada przyjąć do gmi­
ny miasta Krakowa dr. Eudolfa Trzebitzkiego, 
profesora Uniwersytetu wraz z żoną i dwojgiem 
małoletnich dzieci za opłatą taksy w kwocie 
100 zł.

t  Zm arli w ostatnich dniach: We Lwo­
wie, Celestyna z Jordanów Podhorodeńska, b. 
właścicielka dóbr ziemskich, w 77 roku życia.

W Tłumaczu, ks. Franciszek Sawa, kano­
nik honorowy, proboszcz łaciński, b. poseł na 
Sejm krajowy i długoletni prezes Eady powia­
towej tłumackiej, w 64 roku życia.

W Czepielach, w  dekanacie złoczowskim, 
ks. Józef Gułła, gr. kat. paroch, w 52 roku 
życia, a 24 kapłaństwa.

W Wiedniu, dr. Karol Lutzów, prof. lii- 
storyi sztuki w Uniwersytecie wiedeńskim.

— U roczystość św iętego W ojciecha
w Królestwie Polskiem. 900 rocznica męczeńskiej 
śmierci św. Wojciecha obchodzona będzie uro­
czyście nietylko w kościołach archidyecezyi gnie­
źnieńskiej i warmińskiej, ale także we wszystkich 
kościołach w Królestwie Polskiem. W tym celu 
JE. Arcybiskup - metropolita warszawski ks. Win­
centy Uhościak - Popiel, rozesłał przez konsystorz 
kurendy do wszystkich proboszczów i admini­
stratorów kościołów o uroczystym obchodzie pa­
miątki męczeństwa św. Wojciecha. Ponieważ je­
dnak rocznica ta przypada w ciągu oktawy 
Wielkanocnej, g • ' c d p - i s c  przepisów kanoni­
cznych, w czasńe tym -wszelkie inne uroczystości 
należy wyłączać z obrzędów i nabożeństw ko­
ścielnych, przeto ks. Ai o) pasterz wyznaczył na 
obchód jubileuszowy pierwszy dzień po niedzieli 
przewodniej, t. j. poniedziałek 26 b. m. W ju­
trzejszą tedy niedzielę przewodnią kapłani z am­
bon zawiadomią wszystkich wiernych o mającej 
się nazajutrz obchodzić uroczystości. W dzień zaś 
uroczystości odprawione zostaną nabożeństwa od­
pustowe, a mianowicie suma z wystawieniem 
Najświętszego Sakramentu, a nadto kaznodzieje 
wygłaszać będą z ambom naukę o życiu świę­
tego biskupa i jego męczeństwie.

Jubileusz ten, zamknięty zostanie ^ciśle 
w ramach uroczystości kościelnych.

— Ślepa poetka cz ę s ta . W ten sam 
dzień, kiedy Hlas Narodu  podał wiadomość o 
zgonie nieodżałowanego Ewarda Jelinka, doniósł 
także o śmierci młodej poetki, Maryi Wolfló- 
wny, która umarła w zakładzie dla ociemnia­
łych Klarego. Przed trzema laty 8'ńetosor o- 
znajmił czytelnikom o piętnastoletniej naonczas 
poetce, podając zarazem jedną z jej lepszych poe- 
zyj. Utwory wierszowe Wólflówny zebrano wje- 
dną książeczkę i wydano drukiem. Z rozrze­
wnieniem biedaczka tuliła do piersi egzemplarz 
swych poezyj, a niebawem odeszła tam, gdzie jej 
już wieczne światło przyświecać będzie. Było to 
dziewczę idealnego charakteru, nadzwyczaj ko­
chane przez swoje towarzyszki, które rozkoszo­
wały się jej wierszami. Brzmiała w nich nuta 
tkliwego, rzewnego pesymizmu, tak harmonizu­
jącego ze smutnym stanem jej i towarzyszek, 
które rzewnie płakały nad przedwczesną ukocha­
nej „Maruszki“ mogiłą. Zmarła nie miała je­
szcze skończonych lat dziewiętnasta.

— Ig ły  niem ieck ie. W tej dziedzinie, 
jak i tv kilku innych gałęziach przemysłu, Niemcy 
coraz bardziej usuwają Anglików. Wyrób igieł 
w Niemczech rzeczywiście znacznie się już roz­
rósł, zwłaszcza w prowincjach nadreńskich, w 
Westfalii i Frankonii. Same tylko fabryki w 
Akwizgranie dostarczają 50 milionów igieł ty­
godniowo. Wciągu lat od 1888— 1895 Niemcy 
wywiozły 6,886.200 klgr. igieł, przedstawiają­
cych wartość około 65 milionów- marek. Według 
„Handels-Museum“, wywóz w ciągu pierwszych 
dziesięciu miesięcy 1896 r. wynosił 1,079.100

.klg., w miejsce 640.800 klg. wywiezionych w
tymże okresie roku poprzedniego. Głównym od­
biorcą zagranicznym Niemiec są Chiny, które 
otrzymują połowę całego wywozu niemieckiego 
igieł; zdobywają one sobie grunt nawet w ko­
loniach Wielkiej Brytanii.

—  O N ansenie korespondent Franie. 
Ztg. z Kopenhagi pisze: Jest już wielki czas by 
Nansen odpoczął. Ten człowiek, który był nie­
zwyciężony wśród lodów polarnych nie może wy­
trzyma 6 trudów uroczystości i odczytów, W czasie 
pobytu w Kopenhadze zdziwił wszystkich nie­

zwykle szorstkiem zachowaniem. Mówił mało, 
wzrok miał błędny, wieczorem na bankiecie nie 
mógł rozpoznać ludzi, z którymi rozmawiał rano. 
Z wielką trudnością był w stanie skończyć od­
czyt w Towarzystwie geograficznein'. Jego gbu- 
rowatość obudziła ogólne zdumienie, nawet 
następcy tronu. O przyczynie tgĵ o dowiedziano 

-sję później. Nansen był tak wyczerpany i zipę- 
czony, iż ledwie mógł utrzymać: ąię na nogach, 
nie był w stanie nic jeść ani mówić. Pragnie 
spokoju i ma nadziąjęĄnaleźć go w swem nstron- 
nem Lysaker pod Olirystyanią.

— Szyk i  elegancya. Z powodu ijie- 
zwykłej elegancyi księcia Turn-Taeds, który co 
dzień brał nowe ubrąnie i wydawał IŁ5.000 fr. 
rocznie na swoją tualetę, Figaro robi uwagę, iż 
hołdując najwyszukańszym gustom i posiadając 
dostateczną liczbę smokingów, surdutów, żakie­
tów, fraków, koszul jedwabnych i batystowych z 
koronkami i wyszywkami, trudno wydawać na 
tualetę męską więcej niż 40.000 fr. rocznie. 
W przeciwnym razie wpadamy w śmiesość 
lnb kobiecą zalotność Ludzie, wydający du­
żo na swą tualetę, często mięszają szyk z ele- 
gancyą. Szyk osiąga się pioniądzmi, elegancja 
powinna być wrodzona, a bogactwo ułatwia tylko 
jej przejawy. Pierwszy lepszy dorobkiewicz odziany 
przez najlepszych krawców, z kwiatem w dziurce 
od guzika, umiejący wkręcać się w wyższe sfery 
z pomocą ofiar na cele dobroczynne lub poży­
czający chętnie pieniędzy, uważa siebie za wiel­
kiego pana. Trzeba go tylko widzieć zdała od 
tych, którym pochlebia a wtedy okaże się ską­
pym i szorstkim. Cechą charakterystyczną fałszy­
wego szyku jest upodobanie do złotych ozdób. 
Prawdziwa eleganeya przejawia się mniej w for­
mach zewnętrznych niż w obejściu i manierach 
i zależy niejako od nastroju wewnętrznego, bu­
dowy ciała, ruchów oraz od tego co nazywamy 
taktem i dobrym smakiem, z pomocą* którego 
umiemy się odziać do twarzy, wzrostu i rozmai­
tych okoliczności i wytwarzamy jedną harmonijną 
całość. Takich ludzi prawdziwie eleganckich jest 
bardzo mało, za to dużo jest szykownych.

— B icyk l i  kolej w A bisyn ii. Pewien 
porucznik włoski, wysłany z misyą do ras Man- 
gaszy, użył do podróży bicykla. WraRnie na 
forpocztach było olbrzymie. Zaiheldowano rasowi, 
że przybywa do nięgfl „wysłaniec z nieba“, lecz 
Mangasza okazał stę mniej naiwnym od swoich 
żołnierzy. Pozwolił cykliście popisywać się.zrę­
cznością, a gdy ten po najrozmaitszych sztukach, 
cieszył się już nadzieją, iż poselstwo szczęśliwy 
skutek odniesie, wódz abisyński podziękował mu 
protekcyonalnie za popis i odprawił zmęczonego 
cyklistę, nie dawszy mu żadnej odpowiedzi. Próby 
t.:- nia zŁelujeą pawnift AbisvńczTkd.TC-do kołowego 
sportu; natomiast Menelik coraz goręcej pragnie 
obdarzyć swoich poddanych.... koleją ^żelazną. 
Myśl tę podał mu Francuz, p..wChefneux. Linia 
szłaby od Dżibuti, przebiegając w szerz Abisynię 
od jednego krańca do drugiego i przytykałaby do 
Nilu, co zapewne nie zachwyciłoby Anglików. 
Wytknięcie linii pociągnie koszta olbrzymie, ma, 
bowiem biodz przez kraj górzysty, lecz kapita­
liści francuscy i belgijscy nie wahają się wyło­
żyć na to sum znacznych.

— S iw ien ie w łosów i przemianę; ja­
snych, rudych, a niekiedy czarnych jak smoła 
włosów w siwe, a później zupełnie białe-‘fizjo­
logowie tłómacza utratą inateryi farbującej. Zja­
wisko to jest zwykłem w starości. Siwienie wło­
sów bez względu na wiek wywołują także cho­
roby, troski i zmartwienia. Włosy siwieją po­
woli, ale każdy włos pojedynczo może posiwieć 
nawet w ciągu jednej nocy. Pizyologowie przy­
taczają fakty, iż pod wpływem silnych wstrza- 
śnień psychicznych włosy mogą zbieleć w ciągu 
kilku godzin. Doktor Perry opisuje następujący, 
niemal nieprawdopodobny wypadek posiwienia, 
którego był świadkiem w r. 1859 w Indyach. 
Kolumną angielska, walezifea z powstańcami, 
wzięła do niewoli kilku sipojów. Jednegó z nich, 
mężczyzno, liczącego przeszło lat piećdzieSląt, 
przyprowadzono przed pułkownika. „Byłem świad­
kiem —- pisze lekarz •— następującego dziwne­
go zjawiska. Sipuj, otoczony żołnierzami, wobe'c 
luf zwróconych ku niemu, zaciął się trząść i 
nie mógł słowa wymówić. Zacząłem przypatry­
wać się mu uważnie i dostrzegłem, i*.człowiek 
ten w moich ocftfpG siwiał. W ciągu pięciu mi­
nut włosy z Czarnych przemieniły się w siwe. 
Jeden z oboaujh przy tej scenie podoficerów za­
wołał ze zdumieniem: — „Patrzcie, on biele­
je !“. Doktor Bichot przytacza kilka obserwowa­
nych przez siebie wypadków osiwienia przez je­
dną noc. Lekarz holenderski Junius wspomina
0 pewnym urzędniku; skazany na śmierć, posi­
wiał w ciągu jgdnego dnia. Tomplon pisze, iż 
pewien robotnik w New-Yorku, człowiek mający 
około lat trzydziestu, spadł z kopuły dzwonicy; 
szczęśliwym trafem zaczepił o ózdofiy gotyckie
1 w tern położeniu zawhjŁ w powietrzu. Zdjęto 
go ztamtąd zripgłnie siwego. Niektórzy fizyolo- 
gowie twierdzą, iż gładzenie włosów ręką pod­
czas wzruszfeń nerwowych przyśpiesza siwiziyeG 
Świadczy o tern między innemi; nasfcpująeb*zda- 
rzenie. Pewna dama jechała powozem ze swym 
małym synkiem. Konie zaczęły ponosić. Przestra­
szona matka chwyciła za głowę dziecko i przy­
cisnęła do siebie. Konie uspokojono; po powro­
cie do domu chłopiec z powodu przestrachu za­
chorował i w kilka dni później na jego głowie 
ukazały się białe pasma włosów w miejscach, 
których dotknęły ręce matki.

Z teatru. Wczoraj wystawiono w teatrze 
hr. Skarbka po raz pierwszy czteroaktową ko- 
medyę Edwarda Lubowskiego p. t.: „Bawidełko11. 
Licznie zgromadzona publiczność z zajęciem przy­
słuchiwała się nowemu utworowi wysocifi&enio- 
nego pisarza, śledząc z uwagą doskonałą w o- 
góle grę artystów, biorących udział w przedsta­
wieniu.

Ocęnmsztuki i uwagi nasze o grze arty­
stów, podamy po drugiem przedstawieniu „Ba- 
widełka“, które się odbędzie w poniedziałek.

łuna P',o£afp

Zbiorowa wystaw a dzieł Pruszkowskiego, 
będzie otwartą tylko jeszcze kilkanaście dni, na­
tomiast gromadzi.. zarząd wystawy kolekcję no­
wości, a między innemi: Jankowskiego 17 kar­
tonów ilustraeyj do „Dziadów11 Mickiewicza; 
Eeyznera trzy obrazy większych rozmiarów, z 
tych dwa z salonu paryskiego 1896, dalej praca 
JTatowskiego, Badzikowskiego, Stankiewiczównej, 
Styki i wielu innych.

„Branki w ja sy rze11. Osobno urządzona 
w hotelu George’a wystawa obrazu Popiela i 
Rozwadowskiego „Branki w tatarskim jasyrze11, 
będzie tylko krótki czas jeszcze otwartą.

Aiiressbucli der Museen, Bibliotheken, 
Sanunleri und Antiqiiare. Ein Ha.ndbuch fiir Sam- 
mler, Auctionatoren, Museums-Vorstande und 
Handler. Herausg^pjben iTon E. Forrer und H. 
Fischer. Strassburg 1897. — Wydawnictwo to, 
odpowiednio uzupełnione, oddałoby w istocie wa­
żne usługi, gdyby ktoś, dobrze poinformowany, 
przeprowadził staranną korektę miejscowości i 
nazwisk słowiańskich. Jak dotychczas, trudno 
częstokroć nawet znajfcym miejscowe stosunki 
domyślić się czyje nazwisko i jaką miejscowość 
wydawca właściwie zanotować pragnął. W do­
datku zapisano w wydawnictwie — szczególniej 
w dziale z pod zaboru rossyjskiego, zbiory bez 
żadnej prawie wartości, pominięto natomiast na 
prawdę cennfe.i ciekawe.

Hepertoar teatru hr. Skarbka pod dy- 
rekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Mellera.

Dziś, w sobotę wieczorem o pół do 8 po 
raz czwarty ■ĘTannhiiuser11 wielka opera W-"S 
aktach E. Wagnera. Drugi i przedostatni wy­
stęp Aleksandra Bandrowskiego. Przedostatnie 
przedstawienie operowe.

W niedzielę popołudniu o pół do 4 „Ba­
ron cygański^ opera komiczna w 8 aktach J. 
Straussa.

Wieczorem o pół do 8 po raz czwarty 
,"Urzędowa żonW1 sztuka w 5 alitach podług Sa- 
va.ge’a.

W poniedziałek po raz drugi „Bawidełko11 
komedya w 4 aktach E. Lubowskiego.

We wtorek po raz dziewiąty „Lohengrin11 
wielka opera Byszarda Wagnera. Ostatnie; przed­
stawienie operowe i dstatni występ Aleksandra 
Bandrowskiego, artysty opery frankfurckiej.

Najbliższą nowością łgdzio słynna „Tril- 
by“, którą7 w ubiegłym sezonie grano w wie­
deńskim Carlteatrze z nieby wałem powodzeniem. 
Następnie melodyjna operetka Souppego „Mo­
delka11.1

Branki w jasyrze.
Od dłuższego już czasu ciągną tłumy 

widzów do sali klubu pocztowego w hotelu 
Zorża, aby podziwiać nowy wiąlki obraz pę­
dzla Tadeusza Popiela i Zygmunta Bozwa- 
dowskiego, przedstawiający smutna scenę z 
naszej przeszłości narodowej. Już od XIII 
wieku począwszy, z górą lat pięćset wysta­
wione były południowe kraje Polski na nieu­
stanne napady sąsiadów, a głównie Tatarów, 
którzy co roku wpadali licznymi czambułami, 
roznosząc mord i pożogę szeroko po całym 
kraju i uprowadzając tysiące ludzi w ciężką 
niewolę do Krymu i krajów czarnomorskich. 
Trudną w obec tego była praca cywilizacyj­
na Polski na tych ruskich kresach, na wszyst­
kie strony otwartych, gdzie pług i oręż wspól­
nie pracowmć musiał bez przestanku, gdzie 
rycerstwo polskie od najmłodszych lat zapra­
wiało się do wojny w tym ciągłym tańcu ta­
tarskim. W dosiownem znaczeniu prawdziwą 
jest rzeczą, iż każda piędź tej ziemi jest krwią 
polską przesiąknięta i polskim orężem wyr­
wana z rąk dzikich grabieżców. Dobrze więc, 
iż artyści polscy przypomnieli w swej pracy 
na nowo jednę z tych chwil strasznych, kie­
dy Tatarzy rozpuściwszy łupieskie zagony po 
kraju, wracali następnie obciążeni łupem i 
jeńcami w swoje stepy. Obraz cały tłómaczy 
się jasno i silne wywiera wrażenie. Na ste­
pie, co go ledwie zielona ruń okryła, gdy wio­
senne rozlały się wody, osiadł koszem czam­
buł tatarski. Jeszcze w oddali za niskim pa­

górkiem wzbija się tu krwa 'a ^słan^j 
a wiatr unosi kłęby czarnego dym 0Draz’! 
jasny błękit nieba, ale tu na °hc
już spokój panuje zupełny, Tu „.jócienn7 < 
zowisko Tatarów, liczne namioty pasip 
rozpięte w nizinie, ogniska, B'zoC § Qjsku, 8 
cych się lub pijących wodę w ILju zd°y 
najbliżej wóz wielki wszelkiego (gaiF.1 
byczą naładowany, a obok n‘e° 01.,rv()(je, 
polskie, strzeżone przez Tatara. A 1 ujggo 
powierzchowności kobiety z s2-̂ aCHe„ teg° 
mu widać porwane zostały, d°w° fyr^ystk1' 
teligentne twarze i suknie bogate.  ̂ ^  z
one w niemej pogrążone rozpaczy ^ n k 1- 
nich oparta o wóz zdaje się hłaga 
Zbawiciela, którego krzyż znajduj®. ^  na 
między łupami na wozie; druga, slreZygUa' 
ziemi, załamała ręce z rozpaczy, ^  -e tffa' 
cyi; trzecia wreszcie w leżącej PoS. _e(s 
rzą zwrócona ku ziemi, zdaje się J0(j „tyczu10 
śnie. Postacie te występują bardzo p gylWe 
z obrazu, ale najsilniej zarysowuje sj„ 
ta Tatara na koniu, uzbrojonego lu*. wys°^  
czanem, tarczą okrągłą na plecach oLeże °D 
dzidą, w strzemieniu osadzoną. ®. ) po-
widocznie dla swego pana te kob‘ u  u 
wróżami skrępowane, ale sam PrZć : CI 
lega urokowi ich piękności i młodos 
ehej tej, ale wymownej scenie Sie'
się kilku Tatarów z sąsiedniego nar 
dząc na ziemi dokoła warzącego się Ą, d*1'
jadła, wygrywają na sopiałkach jak1 je- 
kie melodye i pożądliwym wzrokie1'1^ ^  
rają piękne branki polskie. — Taka j0B, spo- 
samego obrazu, do którego dodany jeS' £0jń 
sobem panoramowym sztuczny teren, 1 nft 
czony wnętrzem rozpiętego przed obraze ^  
miotu. Sztuczne światło z góry oświeć* 
a widz patrzący z głębi zaciemnionej sah 
znaje wrażenia, jak gdyby się zaajd^^ygj 
wnętrzu tatarskiego namiotu. Jest to P°
bardzo zręczny i przyczyniający się W "^jj 
kim stopniu do osiągnięcia konieczneg0 je­
dzenia. Ale nawet i bez tych wszystkich e 
cznych dodatków „Branki11 nie stracą . sll 
wartości jako obraz pięknie pomyślany 
iniennie wykonany. Widziałem je przy 
kłem świetle dziennem — i wtedy ^ j i  
plastyka postaci jest dosyć silną a wra*^! 
całości bardzo korzystne. Przyczyną teg° j  
większa, niż przy tego rodzaju obrazach, ^  
tylko na efekt z daleka są obliczone, hfU 
dność i sumienność wykonania sz&^o0' ̂  
studya z natury koni i ludzkich modeli, i 

natury odtwarzanie zbroi i wscu 
odz:eży tatarskiej. A gdy treść obrazu s ■ 
rzyła fantazya historycznetr wspomni®131 c- 
nasycona, więc całość posiada piętno P^, 
poważniejszej i wyższej pod względem *J  
stycznym niż wiele innych tylko na sztuC 
efekt obliczonych tego rodzaju utworóśj * 

W końcu jeszcze jedna uwaga. „Dioi'a ĝo 
nie zdaje mi się być stosowną nazwą dla e, 
obrazu a nawet mu poniekąd ubliża. Od » i 
ckiego słowa Sla (przez, na wskroś) i 
(widzieć) powstały wyraz diorama, :• 
większy obraz tak wykonany i ustaw ionej 
z pomocą rozmaitych przyrządów zrniema a 
na nim siła i zabarwienie światła i rozih^ 
zmienne wrażenia wywołuje. Zwykle ®aA 
się taki obraz w części lub całości na P* ;̂ 
rzystym materyale na obydwu stronach j 
nawet na osobnych po za sobą ustawiohUj 
częściach a przez złączenie tych wszyst ifł 
sztuczek osiąga się bardzo silne złudzeni0- 
tego wszystkiego nie ma, tu praca ścimJ Jn 
ty styczna wydobywa sama efekt złud* ^  
a wszystkie dodatki jak sztuczny teren i oS $■ 
tlenie są tylko sposobem panoramowy111̂  
stosowane. Nazwałbym -więc taki obraz jj 
właściwiej prospektem artystycznym i00̂ ’r  
dioramą, co niesłusznie w oczach 
mniczonych obniża prawdziwa iego waU

M ichał L ity*»*

Galicyjski akcyjny Bank hipotek
Lw ów, 24 kwi' :t|

XXIX. Zwyczajne walne Z g ro m i ę ’ 
akeyonaryuszy gal. Banku hipoteczneg ^  
gaił dziś prezes rady nadzorczej JE. 
lielm Siemieński w obecności dost» 
liczby (30) akcyonaryuszy. reprezenthR ^ 
9.375 akcyj, poświęcając gorące wsph^y. t f  
paipięci dr. Jana Czaykowskiego, hhUjjćj 
członkiem rady nadzorczej od chwili zaL  
Banku t. j. od r. 1867, a od r. 
wiceprezesem. Zgromadzeni uczcili P 
zmarłego przez powstanie. ^

Jako komisarz rządowTy obecny 
Namiestnictwa p. Jul. Kleeberg.

W sprawozdaniu swem za rok 
wykazuje dyrekeya, że agendy Ban*11 #  
się rozszerzają, pomimo nie bardzo ?Pj,0[jja ,, 
cych stosunków targu pieniężnego - 
ktur politycznych. Suma udzielonym r°K0 
czek hipotecznych wynosiła z kon0 0 ^ 0 
1896 łącznie 51,585.800 zł., wzrosła L  
3,773.300 zł. w stosunku do roku 1 ® 

Przedsiębiorstwo elektrycznego 
nia miasta Przemyśla podjęte o
spółce z firmą Siemens i Halske, M
kie powodzenie. Zachęcona tem dyf0 gr J/1 
szerzy to przedsiębiorstwo z tą saO1, ^  
na elektryczne oświetlenie dworca
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w Stanisławowie i m. Jasła a na wypadek 
dalszego rozwoju, ma dyrekcya zamiar wziąć 
inicjatywę w utworzeniu odrębnego Towarzy­
stwa akcyjnego dla eksploatacji siły elektry­
czności.

Na kolei Lwów-Janów rucli towarowy, 
a również i osobowy wzmaga się prawidłowo 
1 jest nadzieja, że kolej ta już niebawem 
przynosić będzie procent, odpowiadający wło­
żonemu w nią kapitałowi.

W snółce z Bankiem krajowym i galic. 
bankiem kredytowym utworzył bank hipote­
czny w roku ubiegłym akcyjne Towarzystwo 
dla dystylacyi drzewa z kapitałem 8,700 000 
koron. Fabryka w7 Wygodzie obok Wełdzirza 
jest już wybudowana i zaopatrzona w potrze­
bne maszyny.

Ogólny zysk Banku w r. 1896 wynosił 
sumę 842 520 zł.

* Sprawozdanie Rady nadzorczej przedłożył 
dr.Em.Roiński. W krótkiej dyskusji, w której 
wzięliudziałpp.radca DworuPodlewski i Scbtitz, 
poruszono sprawę pożyczki, udzielonej przez 
Bank hipoteczny na hipotekę Tłumacza. Dr. 
Roiński wyjaśnił, że na Tłumacz udzielono 
pożyczki do połowy wartości w kwocie 
1,500.000 zł., osobno zaś na fabrykę i sub- 
sydyarną hipotekę całego Tłumacza 200.000 
złr. Radca Kleeberg, jako komisarz rządowy, 
stwierdził, że pożyczka była zupełnie prawi­
dłowo udzieloną.

Zgodnie z wnioskami rady nadzorczej 
uchwalono przyjęcie sprawozdania do wiadomo­
ści, i udzielenie dyrekcyi absoiutoryum.

Czysty zysk rozdzielono w sposób na- 
stępujący: Tantyemy dla Rady nadzorczej,
dla Dyrekcyi i urzędników 117,826 zł., do 
nadzwyczajnego funduszu rezerwowego  ̂zł. 
■70.000; na wypłatę superdywidendy po 16 zł. 
od akcyi t. j. 400.000 zł. (razem dywidenda 
Wynosi po 26 zł. od akcyi gdyż po ! 0 zł. wy­
płacono dnia 1 stycznia 1897) — wreszcie na 
rachunek r. 1897 przenieść 5194 zł. 7 ct.

Następnie przedłożył dr. Roiński imie­
niem rady nadzorczej wniosek o powiększe­
nie kapitału akcyjnego, a mianowicie:

1) Kapitał akcyjny ma być powiększony 
o kwotę 1,000.000 zł. i w tym celu mają być 
wydane nowe akcye w ilości 5000 sztuk.

2) Zastrzega się akcyonaryuszom prawo 
poboru nowo emitowanych akcyj po 280 zł. za 
sztukę, w ten sposób, że na posiadane odstę- 
plować się mające 5 akcyi mogą pobrać je­
dną nową akeyę.

3) Nowo emitowane akcye mają udział 
w zyskach roku bieżącego na równi z daw- 
niejszemi akcjami. Obowiązany przeto akcyo- 
naryusz przy wykonaniu prawa poboru no­
wych akcyi zapłacić razem z ceną po 280 zł. 
od akcyi, koszt stempla i 6 prc. odsetki od tej 
ceny za czas od 1 stycznia r. b. aż do dnia 
wpłaty.

4) Do wykazania prawa poboru no­
wych akcyi zastrzega się termin do 31 maja
r - b. „

5) Z nadwyżki ceny 280_ zł. nad^ no­
minalną kwotę 200 zł. od akcyi ma być od­
jęta kwota 60 zł. do zwyczajnego, a 20 zł. 
do nadzwyczajnego funduszu rezerwowego. _

Po krótkiej dyskusji informacyjnej 
Wnioski powyższe uchwalono. Niemniej uchwa­
lono następnie udzielić Radzie nadzorczej u- 
poważnienia, by w razie uznanej przez się 
Potrzeby w zastępstwie Walnego zgromauze- 
ma, akc-yonaryuszy powzięła uchwałę na dal­
sze podniesienie kapitału akcyjnego o 1,000.000 
zł- t. j. z 6 na 7 milionów, przez emisyę no­
wych 5000 sztuk akcyj. Wniosek ten uchwa­
lano na wypadek pomyślnego rozwoju przed­
siębiorstw Banku. . .

Do rady nadzorczej wybrano w miej- 
see dwóch z kolei ustępujących członkow, po- 
Downie pp. Tomasza lir. Stadnickiego i Samuela 
Horowitza, w miejsce zaś ś. p. dr. JanaCzay- 
fowskiego, p. Seweryna Skrzyńskiego na rok 
Jeden.
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gą właściciele w urzędzie kwaterunkowym 
miejskim lub też w kornisaryatach miejskich 
w przedpołudniowych godzinach urzędowych. 
Co do koni chwilowo nieobecnych w mieście, 
co atoli również w przepisany sposób stwier- 
dzonein być musi, spowodować może magi­
strat dodatkowe przedstawienie ich w miej­
scu lub w pobliżu miejsca chwilowego poby­
tu, wszystko tylko na podstawie stosownej 
pisemnej prośby.

G ie łd a  zb o ż o w a : Cukier surowy loco 
Aussig 11 *55 do 11'60, loco Ołomuniec 
10-65 do 1075,  loco Berno-W iedeń
10-75 do 1085, na maj loco Aussik
11-57V* do 11-62 ,,, cukier w kostkach pri­
ma 38-50 do 34-— , secimda 33'2o do 83-75, 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 15-90 
do 1610. Nafta kaukazka transito Tryest 
4-75 do 5-— , galicyjska przeźroczysta 18-— 
do 18-25.

Targ

Lwów, 24go kwietnia, pszenica 7-50 do 
7-75 zł-, żyto 5-25 do 5 50, jęczmień bro­
warny 5'50 do 6— jęczmień pastewny 4-75 
do 5‘—, owies 5 75 do 6'—, rzepak l i ­
do 12-— , groch 5-— do 8-—, wyka 4-50 do 
4-75, nasienie lniane — do —•— , nasie­
nie konopne — •— do — ■— , bób — ■■— do 
—•— , bobik 4’50 do 4‘75, hreczka —■— do 
do — " , koniczyna czerwona galic. 25-—
do 40'—, szwedzka 50-— do 65-—, biała 
30"— do 40 '—, tymotka —•— do — ,
a n y ż    d o  , kukurndza stara 5-—

do 5 31, chmiel starydo” 5"31, nowa 5 
—■— do — "— , chmiel nowy na termina 

do — , spirytus gotowy do
—■—, na termin — ■ do — ■ -  , Waranty 

do
Usposobienie spokojne.

N a j j .  P a n i  powraca po dłuższej nie­
obecności w przyszłą sobotę, 1 maja o go­
dzinie 7 rano do Wiednia, i udaje się stam­
tąd do Zamku cesarskiego w Lainz.

Jego ces. i król. Wysokość Najd. Ar- 
cyksiążę Franciszek Salvator, który, jak się 
dowiaduje Fremderiblatt, mianowany zosta ł 
św ieżo p u łk o w n ik iem , p o w ró c ił w czoraj ran o  
z Małżonką, Najd. Arcyksiężną Maryą Wale- 
ryą z Wiednia do Wels-Lichtenegg.

K lasyfikacya k o n i we Lw ow ie. Ma-
Kistrat we Lwowie podaje do wiadomości, ze 
klasyfikacya koni, znajdujących się w obrębie 
btiasta Lwowa, odbędzie się dnia 12, 14 i 15 
^a ja  b. r. i że każdy właściciel obowiąza­
n ym  jest w tym czasio, względnie w dniu 
Znaczonym bliżej w specjalnych wezwaniach, 
dostawić swe konie przed komisję klasyfika- 
cyjną pod rygorem przepisanych skutków kar­
nych i przymusowej klasyfikacyi niedostawio- 
nych koni w gminie sąsiedniej na koszt win­
nego.

Ho oględzin komisyjnych wyznaczono 
Pjac Strzelecki. Właściciele utrzymujący ko­
nie (zwierzęta juczne) w śródmieściu dzielni­
cy Halickiej (1) i Łyczakowskiej (IV), mają 
-j®.dostawić w dniu 13 i 14 maja b. r., w 
dzielnicy Krakowskiej (II) i Żółkiewskiej (III) 
zaś w dniu 14 i 15 maja b. r. w czasie od 
godziny 8 do 12 przed południem, lub od 4 
do 6 po południu.

_ O warunkach uwolnienia koni od do­
stawienia na plac oględzin dowiedzieć się mo

P. Minister spraw zagranicznych hr. 
Gołuchowski miał we czwartek całogodzinną 
konferencję z prezesem gabinetu węgierskiego 
br. Banitym.

W  kilku budapeszteńskich dziennikach 
pojawiła się wiadomość, iż stanowisko wę­
gierskiego ministra skarbu Lukacsa jest za- 
chwianem, gdyż w kwestyi kwoty nie zga­
dza się on zupełnie, z prezesem gabinetu br. 
Banffym. Wbrew temu zaznacza Pesti Naplo 
iż minister skarbu zupełnie solidarnie postę­
puje z bar. Banffym.

Budctp. Corresp. zaprzecza pogłoskom, 
jakoby rokowania ugodowe spowodować mia­
ły przesilenie w gabinecie węgierskim.

W N. P. Journal pewien wybitny czło­
nek stronnictwa liberalnego stara się wyka­
zać w artykule: „Ugoda i kwota", ii kwota 
węgierska nie może być wyższą, jak 34 prc.

Dzienniki warszawskie donoszą: Jak wia­
domo Monarcha Austro-Węgier przejeżdżać 
będzie wkrótce przez Warszawę do Petersburga. 
W Warszawie Najj. Cesarz Franciszek Józef nie 
zatrzyma się, gdyż ze stacyi towarowej drogi 
żelaznej warszawsko-wiedeńskiej pociąg Jego 
okrąży Warszawę i po szynach kolei Obwodo­
wej dojedzie do dworca kolei Nadwiślańskiej 
na Peleowiźnie Na dworcu kolei Nadwiślań­
skiej na Peleowiźnie ze swego pociągu wązko- 
torowego przesiądzie się do pociągu szeroko­
torowego, przysłanego z Petersburga. Przesia­
danie się na dworcu Nadwiślańskim na Pel- 
cowiźnie potrwa około godziny, w ciągu któ­
rej będzie podane śniadanie, przyczem Najj. 
Cesarz Franciszek Józef przyjmie wartę ho­
norową pułku białogrodzkiego dragonów Swo­
jego Imienia. ______ _

Z Warszawy telegrafują, iż Piotra Chmie­
lowskiego, o którego aresztowaniu donieśliśmy 
wczoraj, wypuszczono już na wolność.

Przyjazd cesarza Wilhelma do Peters­
burga, spodziewanym jest dopiero w końcu 
sierpnia

W ostatnich dniach b. m. przybędzie 
tu ks. Ferdynand bułgarski w towarzystwie 
prezesa gabinetu i ministra wojny.

Projekt zaprowadzenia ziemstw w gub. 
nadbałtyckich ma być ostatecznie w jesieni 
rozpoznawany w Radzie państwa.

Zatwierdzona właśnie przez cara uchwała 
komitetu ministrów postanawia, że pogra­
nicznym mieszkańcom Królestwa Polskiego, 
mianowicie osobom stanu włościańskiego, na­
leżącym do jednego z wyznań chrześciari- 
skich, mogą być wydawane na wydalanie się 
do Niemiec na roboty rolnicze lub inne po­
zostające w związku z rolnictwem, specyalne 
paszporty bezpłatne, z terminem od dnia 1 
kwietnia do 1 grudnia.

Rząd turecki wydał rozkaz, aby wszyscy 
Grecy zamieszkali w granicach Turcyi, opu­
ścili Turcyę w przeciągu trzech dni. Wielkim 
kupcom i przemysłowcom pozostawiono ter­
min czternastodniowy. Rozkaz ten wydano 
dlatego, iż rząd turecki obawia się, z powodu 
świąt Wielkanocnych według obrządku greckie­
go, wybuchu rozruchów. W samym Konstan­
tynopolu mieszka przeszło 40.000 Greków, 
tak, że okręty nie mogą nastarezyć, aby tak 
wielkie masy przewieźć do Grecyi.

Na żądanie Porty, patryarcha eku­
meniczny wydał odezwę do Greków, za­
mieszkałych w Turcyi, aby zachowywali się 
lojalnie. Podobne upomnienia dano ludności 
greckiej w cerkwiach konstantynopolitańskich.

Z urzędowych depesz nadeszłych do wie­
czora dnia wczorajszego wynika, że wczoraj 
ani w Tessalii ani w Epirze nie było żadnej 
znaczniejszej bitwy.

W Epirze szczęście sprzyja Grekom. 
Trzecia grecka dywizja przekroczyła granicę 
turecką i starła się z Turkami pod Filipiadą, 
gdzie przyszło do zaciętej walki, podczas któ­
rej Turcy ponieśli znaczne szkody. Otrzymali 
oni nowe posiłki i gotują się do napadu na 
wojsko greckie, aby wyprzeć je ze zdobytych 
dotąd pozycyj.

Odwołanie Edhema baszy z naczelnej 
komendy przypisywane jest pałacowym intry­
gom. Edhern basza jak dzisiaj telegrafują, nad­
syłał tak skąpe sprawozdania z placu wojny, 
że rząd turecki czerpał dotąd głównie infor 
macye o tern, co się tam dzieje, z depesz eu­
ropejskich korespondentów.

Pułkownik Yassos zagroził, że zaatakuje 
Kandyę. W Sitia przyszło do nowych walk.
Z re s z tą  s y t u a c j a  n a  K re c ie  n ie z m ie n io n a .

Kortezy hiszpańskie mają być zwołane 
na 20 maja.

Biuro Reutera donosi z Oapstadtu, że 
komisya wojskowa kolonii zaleciła utworzenie 
lokalnej siły zbrojnej w liczbie jedenastu ty­
sięcy ludzi, jakoteż zaprowadzenie powinności 
wojskowej dla wszystkich białych mieszkań­
ców kolonii w wieku od 18 do 60 lat, _ sku­
tkiem czego załoga wojsk rzeczypospolitej zna­
cznie powiększoną zostanie. Są to zarządze­
nia, mające na celu zwiększyć siłę zbrojną 
Kolonii, na wypadek, gdyby przyszło do woj­
ny z A n g l i ą . __________

Z Montevideo donoszą, że równocześnie, 
gdy w Rzymie wykonano zamach na króla 
Ilumberta, nieznane indywiduum strzeliło we 
czwartek z rewolweru do prezydenta Urugu- 
ayu, lecz strzał chybił. Sprawca zamachu a- 
resztowany.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ

skiego, zmobilizowano także trzy brygady re- 
dyfów tegoż korpusu.

A teny , 24 kwietnia. Eskadra grecka 
bombardowała Hagiisarandę i wyrządziła tej 
miejscowości ogromne szkody. Wszystkie bu­
dynki w gruzach. Sklepy i magazany ku­
pieckie w płomieniach. Wojska tureckie zmu­
szone do odwrotu cofają sie w popłochu ku 
wyżynom.

L ondyn, 24 kwietnia. Według donie­
sienia Timesa z Meluny, wojska greckie po­
suwały się we czwartek naprzód doliną La- 
rissy. Od strony lewego skrzydła posuwającej 
sie armii tureckiej dochodził huk dział. — 
W Tyrnayos po zajęciu tej miejscowości przez 
Turków, panuje spokój. Nadchodzą ciągle bar­
dzo znaczne posiłki armii tureckiej. Wynik 
bitwy nie ulega wątpliwości.

Dzienniki petersburskie donoszą, iż Iz- 
wolskij, były poseł rossyjski przy Watykanie, 
mianowany niedawno posłem pełnomocnym 
w Belgradzie, wyjedzie z Rzymu dopiero po 
ukończeniu układów co do obsadzenia kilku 
osieroconych w Rossyi rzymsko-katolickich 
stolic biskupich.

Wojna greoko-turecka.

K olonia, 24 kwietnia. Kólnische Zei- 
tung donosi z Kanei: Pułkownik 1 assos za­
wiadomił admirałów flot europejskich, że w 
skutek wypowiedzenia wojny, musi zaatako 
wać wszystkie pozycye tureckie na Krecie i 
dla tego prosi o wycofanie innych wojsk eu 
ropejskich.

K onstantynopol, 24 kwietnia. Ghazi
Osman basza wyjeżdża z nadzwyczajnemi 
pełnomocnictwami jako generalisimus do armii 
operacyjnej.

Saad-ed-din, były dowódca na Krecie, 
mianowany komendantem armii tureckiej w 
Epirze.

K onstantynopol, 24 kwietnia. Osman 
basza odjechał wczoraj na plac boju, wśród 
ogromnych, radosnych owacyj ludności ture­
ckiej.

K onstantynopol, 24 kwietnia. Z pola 
walki w Epirze otrzymano w pałacu sułtań- 
skim pomyślniejsze wiadomości. Słychać, że 
także albańskie bataliony z powodzeniem 
wzięły udział w walkach. Oddziałom albań­
skich ochotników dano rozkaz do pochodu 
przeciw Arcie. Oprócz siódmej dywizyi pie­

W iedeń, 24 kwietnia. Wiener Zeitung 
ogłasza: Najj. Pan zamianował radców c. k. 
galicyjskiej Dyrekcyi lasów i dóbr skarbo­
wych we Lwowie Piotra H i r s c h a  i Alfreda 
R o s e n b e r g a  starszymi radcami lasowymi.

_ W iedeń , 24 kwietnia. Statystyczne ze­
stawienie cyfr austryackiego handlu zagrani­
cznego wykazuje, że w pierwszym kwartale 
r. b. bilans handlowy Austryi był czynny, 
na kwotę 6-4 milj., podczas gdy w r. z. bi­
lans ten był w tym samym okresie czasu 
bierny na kwotę 111  milj. zł.

E zy m , 24 kwietnia. Dziennik socyali- 
styczny Avanti donosi, że msgr. Radimi Te- 
deschi wyraził królowi prywatnie gratulacye 
w_ imieniu kuryi rzymskiej z powodu szczęśli­
wie udaremnionego zamachu na króla.

Wczoraj wieczorem odbyły się ponowne 
wspaniałe manifestacye na cześć króla. Li­
czne stowarzyszenia ze sztandarami i pocho­
dniami przeciągały w pochodzie przed pała­
cem królewskim. Królestwo pojawili się na 
balkonie. Powitano ich frenetycznymi okla­
skami.

Na rękojeści sztyletu, którym Acciarito 
wykonał zamach, znajduje się wyobrażenie 
krzyża i litera „A". Znaki te tłómaczą nie­
którzy jako: „anarchia i śmierć". Dziennik 
Fanfulla  donosi, że takie same znaki były 
na sztylecie Caseria, który zamordował Car­
nota.

E zy m , 24 kwietnia. Wczoraj wieczo­
rem przyszło do starcia między socyalistami 
a policyą. Dwaj agenci policyjni i jeden so- 
cyalista odnieśli w bójce rany.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W ied e ń , 24go kwietnia 1897, godzina 

10 minut 40. Akcye kredytowe 344-— , Akcye 
kolei paistwowej 334-25, Akcye tytoniowe 
— , Anglo - austryackie — , Union-
bank , Południowej 77-50, Renta pa­
pierowa — —, Akcye banku dla krajów ko­
ronnych 220 4-prc. listy zastawne banku 
krajowego 97-50, 4-prc. pożyczka krajowa 
z r. 1893 97-70, Napoleondor —•— , Rubel 
papierowy —'— , 4-prc. węgierska renta 
złota —•— za 100 marek 58 68 —. Usposo­
bienie słabe.

W iedeń , 24go kwietnia 1897, godzina 
2 minut 10. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
81-80, Węgierskie akcye kredytowe 376-—, 
Akcye anglo-austryackie 149-50, Akcye ban­
ku Union 276-— , Akcye kolei południowej 
77-50, Losy tureckie 41-10, Akcye kolei pań­
stwowej 334'25, Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej 282-— , 4-procentowe galic. obli- 
gacye propinacyjne z 1889 r. 97-50, Akcye 
tytoniowe 1 2 4 '--, węgierskie obligacye inde- 
mnizacyjne 97-70, Akcye kolei Ebentał 
258-— , Akcye banku dla krajów koronnych 
221-25, 4-proeentowa węgierska renta złota 
121-85. Akcye banku związkowego 244-50, 
Rubel papierowy 1-27-—, Węgierska renta 
papierowa 99 20, Kredytowe ziemski 431-—, 
Kredyty 344-—, Rimamurania 228 — . Uspo­
sobienie spokojne.

G iełda zagraniczna, dnia 23 kwietnia 
1897 r. godzina 4 minut 50. P a r y ż :  3-prc. 
renta 102-25, lombardy — ■—, Usposobie­
nie — . B e r l i n :  ruble rossyjskie 21635, 
Akcye kredytowe 216 90, Polskie listy zasta­
wne — ■—, Papiery galicyjskie — •—, No­
wa rossyjska pożyczka 6650, Austryackie 
banknoty 170-40, Lombardy 34-—. Usposo­
bienie —.

T elegram y zbożow e z dnia 23 kwietnia
1897 r. W i e d e ń :  okowita per 10.000
liter prompt 15-90 do 16-10 złr. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica na jesień 7'78 do 7 82 
zł. B e r l i n :  przenica na wiosnę — •— zł.

Odpowiedzialny redaktor All8!  KlGCŁOfiBCH.
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Wystawy i Muzea.
N ieu sta jąca  W y staw a  zjednoczonego 

Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha 1. 10, pierw­
sze piętro, iest otwarta codziennie od godziny

ś 10 przed południem do godziny 5 popołudniu. 
’ Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ci,., 
w dnie powszednie BO ct. — Dla członków 
wstęp wolny.

N ieu s ta jąca  w y staw a w yrobów  prze­
mysłu krajowego otwarta codziennie w domu 
niegdyś Biesiadeckich (przy placu Halickim). 
WsTęp wolny w prnieuziałek, czwaVt,ak i p ią­

tek. W inne dnie 10 ct. — Wszystkie przed­
mioty na sprzedaż,

Muzeum p rzem ysłow e m iejsk ie o-
twarte codziennie (z wyjątkiem poniedziałków 
od godziny 9 rano do godziny 3 po południu) 
w niedzielę i święta od godziny 10 rano do 
godziny 1 z południa.— Biblioteka muzealna 
otwarła "odziennic od godziny 11 przed do

R u c h  p o c i ą g ó w  k o l e j o w y c h
ot«»w latujący * d n iem  I  lis to p a d a  1898.

D o  L w o w a  p r z y c h o d z ą ;
P c 1

%?■ L w o « r»  o d c h o d z ą  ;
P o H i ą g i

pospieszne I o s o b o w e pospieszne 1 ' - b u w !
Z B e r l i n a .......................................... i ó l ( 1'3{ — 8-5? 6.5S 9-3t — Do brakowa, Y iednia, WrocłażSi* h
Z Krakowa, W iednia i Wrocławia 1 61( 1*3( 8-1e 8-5ł 6-55 9 3( — B e rlin a .......................................... 8*4v 2*50 11-00 4'4r i 3' 5 6-4 i —
Z W a rsz a w y ..................................... I 61 ( — — 8'5t — 9-8( 1 _ Do W i ę s z a w y ............................... 8-4C — 11-Of 4-4( — 6-4S
Z  Muszyny - Krynicy przez Tarnów1 Do Muszyny-Krynicy przez Tarnów 3

* 6 ‘4I( |o d  */, do “u/8 wł.) (*od 35/( 
do 16/s w ł . ) ................................

(*tylko od U* do so/8 włącznie] 8'4C — ll-0 € 4‘4{ —• —
— — f  8-51 6-56 -- — Do Muszyny-Krynicy przez Rzeszów ! — — 11-00 — — — —

Z Muszyny-Krynicy pr/.ez Rzeszów 6 K — — — — — — Do Muszyny-Krynicy przez Przemyśi 1 — — — — — S*4[ ~~
Z Muszyny-Krynicy przez Przemyt 3 — — SAS 8-51 MC — Do Rozwadowa i Nada rzezią . . 8*4C 11-00 44C — — —
Z Mszany dolnej przez Tarnów, Ro­

zwadowa i Nadbrzezia przea
Do Chabówki przez Tarnów . . — — 11-00 — — — —
Do Chabówki przez Rzeszów . . — 11-00 9-55 — —

D s m b i e ę ..................................... |  — — — — 6‘56 — Do Chabówki przez Przemyśl . . i — __ 9*5? 6-45 -—
Z Chabówki przez Tarnów . . . 51€ Pol — — — — — Do E>vwy niskiej przez Jarosław . — 2*50 — 4 40 — —
Z Chabówki przez Rzeszów . . &10 1-3C — — — — —. Do Chyrowa, Sanoka, Iwonicza, Ry­
Z Chabówki przez Przemyśl . . — 1-3C — 8-51 — — — manowa przez Prze' lyśl . . — — 4'4P 9-5E 6*4:fi —
Z Rawy ruskiej przez Jarosław . — 1-3C 8'45 — — 9*50 — Do Mezó-La borcz i  Pesztu przez

645Z Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Sa­ Przemyśl ................................ — — — 4'40 -- —
noka prz8z Przemyśl . . . — 1-3C SAB 8-5E — Do Lawoezuego, Munkaeza, Miskol- 

cza, Pesztu przez Stryj . . 5'22 7*22Z Mszo-Laborcz i Pesztu przez Prze­ — — — -- —
myśl .......................................... — — 8.46 8-51 — a-80 — Do Hrebenowa (tylko od do '*/, — — —

Z Lawocznego, Pesztu, Miskoleza włącznie) przez Stryj . . , — — — 9-35 — —
Munk&eza ................................ — — — 8-Od — — 12*10 Do Skolego i Stryja (*do Skolego

Z Hrebenowa (tylko od le/7 do **/« w i.] — — P ó l — — od */* do **1i włącznie) . . . 
Do Stanisławowa i Chyro w?, p. Stryj

— — 4-22 9-35 * 3 05 7*22
Ze Skolego i Stryja (*ze Skolego — — — — 9-35 7*22 —

tylko od 1 msja do 30 września; — — 8-90 1-81 *10-10 12-10 Do Chyrowa przez Stryj . . . . — — — 5'22 — — —
Ze Stanisławowa przez Stryj . . — — — 8-0C 1-51 — 12-10 Do Suezawy, Jass, Bukaresztu, Hu
Z Chyrowa przez Stryj . . . . — — — 8-00 1-51 10-10 siaty ua, KorosmezS. Kołomyi-nadw
Ze Suosawy, Husiatyna, Eórósmezo. przdna,, Berhometh*, Czudyna

Słobody rung., Berhomethu, Czu- Badowieo, Kimpo, ngu . . . 0* i 0 — — — — — —
dyna, Badowieo, Kimpolungu, Do Suezawy, Peezeniżyna, Czudyn.1 i
Eukaresztu i J a s s ..................... — — 9-65 — — — — i Berhomethu (każdego ponh- i

Ze Suozswy, Czortkowa, KórSsmezó, dzii.lku), Radowiee . . . . — — — — *"■ i
K ałus/a, Sopowa, Bukaresztu i Do Suc-zawy, Jass, Bukaresztu, Czort t

5
Ja3s .......................................... — — — — 2 01 — — kowa, E '"usza, Kórosmczó, Kim i

Ze iSuczawy, Radowiee, Berhomethu 
i Czudyna(każdego poniedziałku),

p o l u n g u ..................................... — — 2-4' — ~~ !
Do Suezawy, Jass, Bukaresztu, Ho 1

P ee z e n iż y n a ................................ — — — — — — siatyna, Kałusza^ Psezsniżyna, 4
Ze Suezawy, Husiatyna, Kałusza, 

Nowosieliey, Czudyna (każdego
Eowosidiey, Radowiee . . . — — “  . —■ — — 10*15 '

Do Sokala i Jarosławia p. Rawę ruską — — — 9-15 — 7*05 — i
poniedziałku), Radowiee, Eimpo- 
lungc, Bukaresztu i Jas . .

Do B e łz e a .......................................... *— — — 9T5 — —
!— — — 7'28 — — — Do Podwołoczysk i Brodow (z dworca ~ ^ i

Ze Sokala i Jarosławia przez Rawę Lwów-Podzamcze) . . . . 216 6*05 — 10*57 — — 9*42 !
r u s k ą .......................................... — — — ■ŚT5 — 5*4-5 — Do Podwołoczysk i Brodów (z dworca

Z Bełżca . . . . . . . . . — — — — 5*45 — głównego) ..................... ..... . 2*06 5*55 — 10-45 — — 9*30
Z Podwołoczysk i Brodów (dworzec Do Ziimnąj-Wody ( od 1/a do •/» wł.

Lw ów -Podzam eze)..................... — 2-28 958 ? 52 •P05 — — c o d z ie n n ie ) ............................... — — — — 3.29 —
Ł Podwołoczysk i Brodów (dworzec Do Brzuehowie (od ’/s do '/„ wł. w

g ł ó w n y ) ..................................... — 2-40 10-06 8-07 5-20 — — niedziele i świętr) . . , . 
Do Brzuehowie (od */s do */, wł. y

— — — — 1*30 — —
Z Brzuehowie (od:/a do 3S/a i od 16/e

do tU w ł ą c z n i e ) ..................... — — — — 2.56 8.03 — dnie powszednie i niedziele) . — — — — 3-20 — — ?
Z Brzuehowie (od S0/4 do 14/,włącznie) 

Janowa (*przez cały rok, — 
Z t )  tylko od *“/, do włącznie)

— — — — — 8-20 — Do -Janowa (od l/s do i ‘/e doj
tr1* wł., codziennie) . . . •— — 9-45 3-00 8*55 —

— — _ 7-50 15-28 1 — Do Janowa od 1 października 1896 j — — 9.05 3'00 7*50 —
Z Janowa . . .  ........................... 6-40

!
UT25]

1
5*20

r 1

do godziny 3 po południu (w niedzi^?
od godziny 10 do g. 1).
powszednie 20 c t , w niedziele •> ^

Muzeum im ien ia  Ł uboniJ8̂ 0
otwarte codziennie od godziny 9 .
1 z południa z wyjątkiem hi® . 
uroczystych, we wtorki zaś i p1̂  1 
dżiny 3 do 5 po południu.

od i 0'

Nadesłane.

Właściwy reprezentant g o r z k ic h
j (Y. med. oddział ogólnego sip t*^8"
j Gorzka woda *»
j Franciszka Józefa
' jest  najlepszą w tym rodzaiu i wszęd^e 
j nabycia. Dyrekcya w Bnła-Pe8ZC1 ' ^

Lekarz chorób kobiecych i akuezei

dr. Leopold Schcllenber»
od goto-

do

ordynuje p-zj ulicy Kopernika 1. 22 
j po południu. Dla ubogich od godz. 9 

łudniein bezpłatnie.
-10 Przla

Góra*
ne naturwj} łDs. 
tąp iej «*
K ąp le lfi g® reu0)*' 

_  _ prry gośc«u’ ^jjych
tyzmie, Newralgii (Ischias) chorobach kości, }^[0a 
i krwi jed y n ie  sku teczne . W spaniały ParK)' , zoz*' 
zdrojowy, teatr. Otwarta i w zimie. Bliiszyo® 
gółów udziela dyrekcja zdrojowa. 34 <

HOTEL IMPERIA^
Lwów, u l. T rzeciego Maja 1. .

Dierwszorzędny hotel, restauracya i ła w ia j? :

F rz y je e h a i l  do L w ow s
dnia 23 kwietnia 1897. 
HOTEL GEORGE. Iter

PB. W. Gorzycka z Czeruiowieo, L. jj. 
inorowska z Polski, E. Glogierowa z Tarnopol®’ 
hr. Borkowski z Mitlnicy, A. hr. Męeiński i> „tei- 
E . Torosiewicz i  Bródek, L. Horodyski z . Woli
kiego, M. hr. <Lo» z Czyszek, A. Przedrzymirski * .y.
inałnowskiej, M. Brykezyński z Paeykuwa, '  - .jjp 
lowski z Dydni, P. Martysz z Radomia, K. KA® 
czek z Berlina.

iOyijfSfffl: (lodźmy drukowane tłustemi czcionkami, oznaczają porę nocną od 
godziny 6'00 wieczór do godz. 5'59 min. rauo.

Czas środkowo-europejski różni się od czasm lwowskiego e 36 iu. 
Godzina 12'0Q czasu środkowo-auropejskiego =? godzinie 12-36 pećług
sesr:* r a \ -w ovi a ki

W biurze infonnaeyjnem c. k, austr. kolei -isóstw. we Lwowie 
ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Im perial) sprzedaż biletów strefowych, 
okrężnych, dowoin-'* zestawiainyoh zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów 
jazdy w fermacie kieszonkowy om. Informacye w sprawach taryfowych i
przewozowych..

HOTEL FRANCUSKI. ^
w nowym Zarządzie, zupełnie odnowiony ( P r ° j.ghi 

PP. Wierzohleyski z Kabarowic, S. Sk»r*7ger' 
z Studzianki, A. Heinemann z Wrocławia, F- 
mi nn z Glauchau, T. L inhardt z W iednia V. G0 
z Tarasp, K. Sachnowiez z Warszawy.

HOTEL EUROPEJSKI 
PP. J. Ereelenoya A Jaworski z Wiecto.i;Ł’j[o' 

Pohoreeki z Królestwa polskiego, hr. StarzeńskiŁ 
gieiniey, W. Bobrownieki z Schodnlcy, J. 
kiewicz z Stronia, N. Sameseh z Wiednia.

C e n n i k  
lwowskiej Izby handlowdf i przemysłowej
Lwów, dnia 24. kwietnia 1897.

1. A kcye za sztukę.

Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. ink.
Kol. Lwćw.-Czern.-Jassy po 200 

zi. wa. w srebr....................
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a.

„ kred. gal. po 200 zł. w. a.
G arbarni w Rzeszowiepo200zł.wa.
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 

temLipińskiego po 500 koron wa.

I I .  L is ty  zastaw ne za 100 zł.

Banku h. g. 5°/0 wa. wyl. z 1 u"/, pr.
m n* V /o  » las, w 50 1. °

„ „ „ 4 7  „ „w6Ol.po20OK.
„ kraj. 4r1/a°/0 w. a. los w 511. ®
„ „ 4°/o w. a. los w 57 1. ®

Tow. kred. gal. ziem. 46/„ (pierwsza
e m is y a ) .................................■*"

Tow. kredyt galie. ziemjk. 4% ® 
los w 41‘/j la t . . .  ."2 
44/, los w 56 la t . . .

i n .  OMigi za 100 zł.

Gal. fun luszu propinae. 4% w. a. 
Buków, funduszu propin. 5°/0 w. a. B 
Komunalne Banku kr. 5°/0 (2. em,) „

„ „ 4>/.#/„'(3.em)
Pożyczki kraj. 6°/0 wa.zroku 1873 » 

„ 4°/0wa. z roku 1891 ® 
„ „ 4°/0 po 200 koron-s

z roku 1893 .....................
Pożycz, m. Lwowa 4% P° 200koron

IV . Losy.

Miasta K r a k o w a ..........................
„ Stanisławowa . . . .

V. Monety.

Dukat cesarski . . .
Napoleond’or . . . .  
Pół im peryał . . . .  
Rubel rosyjski srebrny 

papierowy 
10Ó marek niemieckich

plącą żądają 
walutą austr. 

zł. et. zł. et.
216 — 219 -

280 -  
385 — 
210 — 
195 —

284 -  
395 —

205 —

250 - 260 —

110 10 
100 —
96 70 

100 50
97 50

110 80
100 70
97 40

101 20
98 20

97 60 98 30

97 60 
97 40

98 30 
98 10

97 70 
103 — 
102 -  
100 -  
103 —

98 40 

100 70

97 90 
97 10

98 60 
97 80

24 50 
41 —

26 50

5 62 
9 50 
9 60
1 20 

|126 50 
|  58 50

5 72 
9 6t

1 2-.
127 50 

59 —

Kurs g iełd y  wiedeńskiej.
Dnia 22 kwietnia 1897.

A . Ogólny d ług  p ań stw a . płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

m a j- l is to p a d .......................................  100.85 101.05
lu ty -s ie rp ie ó .......................................  100.70 100.90

Jednolity dług państwa w srebrze
s ty e z e ń - l ip ie e ..................................  100.95 101,15
kwiecień-pażdziemik . . . .  100.95 101.15

płacą żądają
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 154. -- J55.— 

„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 140.— 141.—
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 154.— 155.—

„ 1864 po lOO zł. . . . 189.— 190.—
„ 1864 po 50 zł. . . . 1 8 9 .-  1 9 0 .-

Listy zast. domen, państw, po 120 
zł. 5 p re ............................................... 156.— 156.50

B . D łu g  p aństw a (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnyeh).

Austr. ren ta  złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 p re ................................  122.40 122.60

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kr. 4 pre. . . . 100.90 101.10

C. O bligacje tercjow e.
Kol. Arcyks. A lbreehtaza lOOzł. 4 pr. 98.60 99.60
Kol. Cerarz. Elżbiety w złocie wolne

od podatku za 100 zł. 4 pr. . 120.— 121.— 
„ za 200 zł. mk. 5s/4 pr. (osternp.

a k e y e ) ...............................................  255.— 258.—
Kol. Cesarz. Franciszka Józefa za

100 zł. 5 p r ..................................... 127.30 128.30
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. kor.

wome od podatku za 200 io r . 4 pr. 99.40 100.40 
Kol K arola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostempl. akeye) 5 pre.) . . . 217.50 218.50

O b ligac je  p ie rw szeństw a  (kolejowe).
Kolej Are. A lbrechta za 300 zł. 5 pr. ±13.60 ±1*.— 

„ w złocie za 200 zł. 5 pr. . 132.50 134.— 
Kol. Czeskiej zaeh. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 pre...............................
Kol. Czeskiej erniss. z r. lS95za200

kor. 4 pre ............................................
Kol. bukowińskiej lokaln. za 200

kor. 4 pre...........................................
Kol. gal. Karola Ludwika za 200

100 zł. 4 p r........................................
Kol. lwowsko-czern.jasskiej z r. 1894

99.40 100.40 

100.35 101.35 

98.50 99.50

99.30 100.30 

9 9 . -  99.75

121.10 122.10

za 200 kor. 4 p r...............................
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 200 marek 4 pre. . . .

C. D łu g  p aństw a  (krajów korony węgierskiej).
Wgg. złota renta za 100 zł. 4 pre. —.— —.

„ „ „ w  wal. kor. za 200
kor. 4 p re ......................  99.25 99.’

„ obi. prop. za 100 zł. 4 pr.  100.30
„ obi. pr. ,agui. Cisy za U O zł. 4°/0 137.25
„ poż. premiowa za ICO zł. . 153.75
- _ „ za 50 zł. . 152.25

99.45
101.30
1 3 8 .-
153.75
153.25

D , Obligaeye indcmnizaeyjne. 
Kroaeyi i Sławonii za 100 zł. 4 pre. 97.50 
W ęgier za 100 zł. 4 p r ........................ 97.45 98.45

E . Inne publiczne pożyczki.
Losy reguł. Dunaju z r. 1870 za 100

zł. 5 p re ..............................- . . . 1 2 7 .-  127.75
Pożyczka reg D uraju z r. 1878 los. 5 pre 108.— 109. 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los.

za 200 kor. 4 pre ............... 96.90 97.90
Bukowińskie obi. propiuaeyjne los. 

za 100 zł. 5 pro.................. 103— 104.—

płacą żądają 
G alie .poż .kraj.z  r. lS?3za JOOzł.6 pr. —.— —

„ „ „ 1591 „ „ 4 pr. 99.20 1 0 0 -
„ „ „ 1893za200kor.4pr. 97.60 98.60

„ oblig.prop. z r. 1889 za 100 z ł.4 pr. 97.50 98.50
Pożyczka miasta Lwowa z r  1896 za

100 zł. « p re ...................................... 97.— 98.—
Renta włoska za 100 kor. 4 pre. . — —.—
Pożyczkaserb. prem. za 100frank. 2 pr. 34.— 35.—
Tureckie obi. prem. kolej, za 400 frank. 40.10 40.60

F . L is ty  zastaw ne. Oblig. hipot. i listy dłużno 
(za 100 zł. Nom.).

4ngIo A ustr.banku los. w 30lat 41/8pre. 101.— 101.50 
Austr. zakł. kred. ziem. los. w 50 l i .  4pr. 99.70 100.70 

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr. 117. — 118.—
n ,, „ . „ 1889 3 pr. 117,.25 1 1 8 .-

Bukowiński zakł. kred. ziem. lo s.5pr. 105.— 105.25 
„ u ,, „ los. 4pr. 96 — 96.50

Gal. Akc. banku hip. iO pr. prem. los. 5pr.110.30 111.20 
„ „ „ „ los. 50 l i t  4J/, pr. 100.10 100.60
„ „ „ „ 601atz»200
koron 4 pr. ...............................  96.75 97.25

Gai. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 97.50 98.—
„ „ „ „ 4 pr. los. 41 la t 17.75 98.25
„ „ „ „ 4 p r. stare . 98.— 98.90
„ „ „ „ 4 pr. za 200 kor. 97.30 98.30

Banku krajowego dla Galicyi Lodom.
4l l% pr. 511/* B t zwrotne . . . 100. -  101.—

Banku krajowego oblig. komun. 2
Emissya 5 p r .....................................  102.— 102.80

Banku krajowego oblig. komun. 3 
Emissya 42 lat za 200 kor. 4 '^ p r .  100.— 101.— 

B ankukraj. los. 571/, la tz a2 0 u to r . 4pr. 97.50 98.25
„ „ obi. kol. los. za 200 kor. 4pr, —.— —.—

Austro węg. banku 40l/» la t los. 4 pr. 100.10 101.— 
„ „ 5 0  la t los 4 pr. —

G. O bligaeye z prawem pierwszeństwa za 100 zł. nom. 
Czesk. kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —.— —.—
Tow.żegl. par. po Dunaju za 100i200

zł. 6 pr. . . .  .....................  105.75 106.25
Tow. źeg l.pa r.poD unajuE m .z l8864p r.ll8 .— —.—
Kolei półn. ces. Ferd . em. z r. 1886 4 pr. 100.85 101.85

„ „ „ „ „ „ 1887 4 p r. 401.— 1 0 2 .-
„ „ „ „ „ „ 18884 pr. 101.50 102.50

J  „ „ „ „ 18914 pr. 101.50 102.—
Kol. Lwów-Czer.-Jassy z r. 1884 za 300

zł. 4 p r ................................................  92.60 93.50
Kolei Lwow-ezern. z r. 1884 za 300

zł. 4 p r.................................................  98.50 99.50
Gal. KoLlok. wschodn.zalOOzł. 4 p r . 99.25 —.—
Węg. gal. kolei em. 1870 za200 zł. 5pr. 107.30 108.30 

„ „ „ „ 1878 za 200 zł. 5 pr. 107.— 1 0 8 .-
„ „ „ „ 1887 za 200 zł. 4 pr. 98.30 99.80

H . Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basiliea) 5 zł. . 6.80 7.20
Zakł, kred. dla h. i p. 100 zł. . . 201.50 203 -
Clary 40 zł. m k..................................... 57.50 58.50
Tow. żegl. na Dunaju 100 zł. mk. 4 pr. 146.— 152.—
Pożyczka m. ifeebruku 20 zł. . . . 37.— 27.80
jjosy m. Krakowa 20 z ł...................... 25.30 20.30
Pożyczka m. Lubiany 20 zł. . . . 22.25 23 25
Palffy 40 zł. mk.................................... 58.75 59.75
Czerw, krzyża a u t .  tow 10 *ł. . . 19 40 20.10

płaoą
Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . . 10.50
Losy fund. aro. Rudolfa 10 i l .  . . 26.—
Salma 40 zł. mh .................................69.—
Pożyczka m. Salzburga 20 zł. . . 26.25
St. Genois 40 zł. mk............................73.50
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . 42.—

„ m. TryestulOOzł. m k.4l/a pr. 146.—
„ m. n 50 zł. 4 pr. . 69.—

W aldstein 20 zł. mk................................... 60.—

3 .  Akeye banków (za sztukę).
Banku Anglo austr. 120 zł. . . . 149.25
Peszt, banku handl. 500 zł. . . . 1176.—
Zakł. kred. dla handlu i przem. . 344.50 
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . . 317,—
Dolno austr. tow. es.k. 500 zł. . . 72-5.—
Gal. banku hipot. 200 zł. . . , . 389.50

„ „ dla han Ilu  i przem. 200 zł. —
Banku dla kraj. koronnych 200 zł. 220.25 

„ Au3tro-węg. 600 zł. . . .  936. -  
„ Związków. (Unionbank) 200 zł. 276.50 

Ozesk. banku związk. 100 zł. . . 130.—
Żivnostenska banka 100 . . . .  128.—

K. A k c/e  Przedsiębiorstw tra n sp o rto w y ^ '- 
Buków. kol. lok. (akc. pierwsz. 200 zł. 206.—

„ (akeye zakład. 200zł. — — o<g0-'
Kolei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. mk. 3420.— A  -
Kołomyj, kol. lokal. (are . pierw.) 200 zł. —.—
Kol. Lwów-Bełzec (akc. pierw.) 200 zł. — 2g3-' 

„ Lwów-Czern. Jassy 200 zł. . . 282.—
„ wschodn.-galie.-lokaln. 200 zł. . 196.—
„ państwowych 200 z ł..................... —.— qj$-'
„ południowej 200 zł....................... 330.— opy.'
„ węgier. galicyj. I. 200 zł. . . 208.25 

Austr. Tow. żegl.na Dunaju 500 zł. mk. 447.—

p  
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L . A keye Przedsiębiorstw przemysłowy eh-

Tow. kopalń węgla w B rus 100 zł. 
Galie, karpackie naft. tow. 500 kor. . 
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. . 
Prazkiego tow. Żelazn, przem. 200 zł.
Sehodniey 500 kor...............................
Tureek. zarz. tytoniow. 500 frank. 
T rifail. tow. kop. węgla 70 zł. . .

M. W e k s l e .
B erhn  za 100 marek 5 pr. . . .  
Londyn za iO lunt. szt. 4 pr. . .
Paryż za 100 fran.................................
le tersburg  za 100 rubli 6 pr. . .
Niemieckie b a n k i ...............................
W łoskie b a n k i .....................................
5‘raneuzkie b a n k i ................................
Szwajcarskie b a n k i ..........................

258.'^
81.96

637. i

58.66
19.55

45

N. W a I n  t  y.
Dukat c e s a r s k i .....................................
A ustr. węg. 8 guld. złota moneta .
2 0 - f r a n k ó w k a .....................................
20- m a r k ó w k » .....................................
Rossyjski p ó ł im p e r y a ł .....................
Niemieckie banknoty za 100 marek 
W łoskie banknoty za 100 lir  . • 
R u b l a .....................................................

,7.b°

44.96

4740

5.67
0.52j

11.73

58.65 y ,y t 
44.9'’’

1.86»»

W



L' l 5 i4 (3203 - -  3)
W Pilzacńskim c. k Sądzie powiato 

g/ 01 odbędzie się dnia 17 maja 1897 i ani.. 
eez<t Br'V-ea zawsze o godz. 10 rafio

ucyjna sprzedaż publiczna połowy real- 
gg/ 1 wkl. 382 i 1/4 części realności whl. 
Teki ^r ' Tj<ibeza objętych dłużników 
ee] Warzecha i Jakóba Klucznika własnych 

em zaspokojenia wierzytelności w kwocie 
v . ®f. a. w. z pn. mał. Janowi i Józefowi

0wi od Tekii Warzechowej się należącej, 
ko eataośe ta na pierwszym terminie tyl- 
za. za Cen§ szacunkową lub wyżej takowej, 
pn i*13, drug 'm terminie także niżej ceny sza­
fk o w e j  sprzedaną będzie.

Lena wywołania stanowi cenę szacun- 
910 zł.

akt Reszte warunków licytacyjnych, tudzież 
N oszacowania i wyciąg hipoteczny pomie- 
'oąej realności przejrzeć można w tut. sąd. 

registraturze.
Dla niewiadomych z miejsca pobytu i 

życia jakoteż późniejszych wierzycieli tej re ­
alności ustanawia się kuratorem p. Tytusa 
Bujnowskiego w Pilznie.

Pilzno, dnia 24 marca 1897.

L. 20531 (3196 2—3) 
Im hiesigen Gerichtsgebaude findet um 

10 Dhr frtih den 14 Mai 1897 iiber dem 
^'chatzungspreis den 18 Juni 1897 nber aucb 
onter demselben die Feilbiethung der in der 

E. Zl. 1254 der Caiastralgemeinde Kobaki 
e,ngrtragenen Eigenthum des Andrij Dywo- 
n'ek bildenden Reałiiat zu Gunsten des Cha- 
l!n Marmorosz pto 150 fi. statt, der Ausru 
lungspreis 620 h.

Das Yadium 62 fl.
Rest der Bedingungen, den Scbatzungs- 

und den Tabulareitraci kann man in der 
ł%  Registratur einsehen, fiir die Hypotekar- 
g aubiger unbekannten Aufenthaltsortes und 
Eobens ist der Adw. Dr. Friedman in Ku­
ty zum Curator ernannt.

K. k. Bezirks Gerieht 
Kuty, 28 J&arer 1897.

L' 79 (3199 2—3)
, W dni ch 17 maja i 21 czerwca 1897
każdym razem o godz. 10 z rana odbędzie 
8l§ celem ściągnięcia wierzytelności Towa- 
zM wa Zaliczkowego w Krzeszowicach w 

*^ocie 120 zł. a. w. z pn. publiczna lieyta- 
<Ja 1,6 części realności Maryanny z Radzików 
, ?jjkowskiej własnej w Grójcu położonej wyk. 

P- gm kat. lwh, 82 ks gr. Grójec objętej. 
Cena wywołania 328 zł. 67 ct. 
Wadyum 33 zł.

, Resztę warunków przejrzeć wolno w
Sądzie

C. k. Sąd powiatowy. 
Krzeszowice, dnia 3 marca 1897.

^  7780 (3197 2 - 3 )
W dniach 17 marca i 21 czerwca 1897

ym razem o godz. 10 z rana odbędzie 
celem śeiągnienia wierzytelności Towa- 

,zy«twa Zaliczkowego w Krzeszowicach w 
j.^ocie 266 zł. 67 ct. a. w. z pn. publiczna 

cJtacya realności Jana Sęka (syna Antonie- 
j p  własnej w Regulicach położonej wyk. 

!P- h  k. 152 gm. Regulice objętej.
Cena wywołania 520 zł 
Wadyum 52 zł. 

j. Resztę warunków przejrzeć wolno w
sądzie.

C. k. Sąd powiatowy 
Krzeszowice, 29 grudnia 1896.

11455 ~  (3188 2—3)
j  Celem zniesienia wspólnej własności
dw ° ści lk ' 1 5 0  1  o r - 9 6 7  w B o e h n i ( P o d e '
dn °rze dolne) odbędzie się w tut. Sądzie w
jjJach 20 maja 1897 i 24 czerwca 1897
evt razenQ 0 g"dz- 10 rauo publiczna li-
» &cya realności nr. 150 wyk. h:p. nr. 156
|  • kat. Bochnia objęt-j, Towarzystwa za-
i J°W ego w Bochni, " Apolonii Ńowakowej

™lkołaja Nowaka własnej.
Cena wywołania 396 zł.
Wadyum 40 zł.

(L. Resztę warunków licytacyjnych w Są-
le można przejrzeć.

ąj Kuratorem niewiadomych wierzycieli
Zakrzewski z Bochni.

C. k. Sąd powiatowy.
Bochnia, 31 grudnia 1895.

2 i839 (3191 2 —3)
każe, ^  dniach 21 maja 1897 i 2 lipca 1897 
(j, razem o godzinie 10 rano odbędzie 
Poł 1! tutejszym są Izie pubhezna lieytacya 
p0i'J;vy realności pod 1. k. 391 w Delatynie 
D6i°ZoQej wykazem hip. Nr 877 ks. gr. gm. 
Uty -̂ n obietej  l 1 20 części realności w De- 
873 V0 P°d 1. sp. 948 położonej wyk. hip. 1. 
Rabu £r - £ m- Delatyn objętej dłużniczki 
8Pok Z- ^-bosohów Herman własnej na za 
fy v °Fnie pretensyi Franciszka Szaneka 

w°cie 900 zł. w. a. z pn.

Cena wywołania co do pierwszej realności 
1340 zł , co do drugiej 471 zł. 50 ct., wadyum 
co do pierwszej realności 134 zł., co do drugiej 
47 zł.

Przy drugim terminie zostanie powyższa 
realność także niżej ceny szacunkowej sprze­
daną. Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono c. k. notaryusza Franciszka Gru- 
inskiego w Deiatynie.

Protokół oszacowania i wyciąg hipoteczny, 
oraz bliższe warunki licytacyjne przejrzeć 
można w tusądowej Registraturze.

O. k Sąd powiatowy.
Delatyn, 27 marca 1897.

L. 78 (3198 2 - 3 )
W dniach 10 maja i 14 czerwca 1897 

każdym razem o godzinie 10 zrana odbędzie 
się celem śeiągnienia wierzytelności Towa­
rzystwa Zaliczkowego w Krzeszowicach w kwocie 
360 zł. w. a. z pn publiczna lieytacya real­
ności Jana Augustynka własnej w Zalesie po­
łożonej wykazem hipot. gm. katastr. Zalas 
Nr. 19 objętej.

Cena wywołania 3448 zł.
Wadyum 344 zł.
Resztę warunków przejrzeć wolno w tu­

tejszym sądzie.
Kuratorem wierzycieli nieznanych dr. 

L ip o w sk i w Krzeszowicach.
O. k. Sąd powiatowy.

Krzeszowice, dnia 2 marca 1897.

L. 22934 (3192 2—3)
W dniach 21 maja 25 czerwca 1897 

każdym razem o godz. 10 rano odbędzie aię 
w tutejszym sądzie publiczaa lieytacya real­
ności wyk. bip. 1. 407 ks gr. gin. Krasnej 
objętej na zaspokojenie pretensyi Mordka Ger- 
stubabera w kwocie 14 zł. 961/* ct. w. a. 
z przyn.

Cena wywołania 250 zł.
Wadyum 25 zł. w. a.
Przy drugim terminie zostanie powyższa 

realność także niżej ceny szacunkowej sprze­
daną.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli, 
ustanowiono c. k. notaryusza Franciszka Gru 
ińskiego w Delatynie.

Protokół oszacowania i wyciąg hipoteczny, 
oraz bliższe warunki licytacyjne przejrzeć 
można w tus. registraturze.

0. k. Sąd powiatowy.
Delatyn, 18 marca 1897.

L. 536 ' (2581 2 - 3 )
C. k. Sad powiatowy w Mszanie dolnej 

zawiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 2 zł. 
86 ct. itd. z pn. odbędzie się na rzecz Agnieszki 
z Pazdurów Lasowej cesyon&ryuszki Katarzyny 
Pazdurowej w tutejszym sądzie powiatowym 
sprzedaż posiadłości lwh. 298 i połowy lwh. 
24 gm. k it. Kasina wielka objętych dłużnika 
Sebustyana Pazdura własnej w dwóch termi­
nach mianowicie dnia 31 maja 1 5 lipea 1897
każdym razem o godzinie 10 przed południem, 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony c. k. 
notaryusz Emanuel Winter w Mszanie dolnej. 

Wadyum wynosi 188 zł. 50 ct.
Mszana dolna, dnia 29 stycznia 1897.

L. 11075 
O k.

— —  (3189 2 - 3 )
powiatowy w Budzsnowie po­

daje do wiadomości, źe na zaspokojenie pre­
tensyi dr. Józefa Brauna 500 zł. z pn- od' 
będzie się w tut, sądzie dnia 6 maja i 4 czerwca 
1897 zawsze o godz. 10 rauo przymusowa 
sprzedaż realności whl. 142,1204 i 1415 gminy 
kat. Bodzanów Alexandra Gomułkie wieża wła­
snych. , .

Cena wywołania wynosi dla. realności 
wyk, hip. 142 1200 zł., dis, realności whl. 
1204 600 zł., dla realności wyk. bip. 1415 
6425 z ł , wadyum 10% ceny wywołania, resztę 
warunków licytacyjnych, wyciąg hipoteczny 
i akt oszacowania przejrzeć można w regisira- 
turze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 
c. k. notaryusz Konstanty Widawski w Bo­
dzanowie.

Budzanów, 9 marca 1897.

L. 44820 7 (2444 3  3)
W c. k. Sądzie krajowym w Krakowie 

w biurze Nr. 15, przy kościele św. Piotra 
odbędzie się celem zaspokojenia wierzytelności 
Abrahama Wohlinana w kwocie (>000 zł. 
z przyn. w dniu 31 maja 1897 i w dniu 5 
lipca 1897 zawsze o godz. 10 rano przymu­
sowa sprzedaż realności pod lk. 280 dz. VIII 
w Krakowie Judy Giiftła własnej.

Cena wywołania wynosi 7850 zł., wadyum 
785 zł.

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w Registraturze sądowej _ .

Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 
adw. dr. Bobilewicz, zastępcą adw. dr. Jud- 
kiewicz.

Kraków, dnia 19 lutego 1897.

L. 1108 (3202 2—3)
W Pilźnieńskim c. k. Sądzie powiatowym 

odbędzie się-dnia 10 maja i dnia 14 czerwca 
1897 zawsze o godzinie 10 rano egzekucyjna 
sprzedaż przez publiczną licytacyę realności 
lwh. 513 ks. gr. gm. Pilzno objętej dłużników 
Maryanny i Jędrzeja Królów własnej celem 
zaspokojenia wierzytelności w kwocie 50 zł. 
z pn. Tekli Dernogowej od Jędrzeja i Ma­
ryanny Królów się należącej.

Realność ta na pierwszym terminie tylko 
za cenę szacunkową lub wyżej takowej, zaś 
na drugim terminie także niżej ceny szacun­
kowej sprzedaną będzie

Cenę wywołania stanowi cena szacun­
kowa 454 zł.

Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 
akt oszacowania i wyciąg hipoteezny pomie- 
nionej realności przejrzeć można w tutejszo- 
sądowej Registraturze. *

Dla niewiadomych z miejsca pobytu i 
życia jakoteż późniejszych wierzycieli tej re­
alności ustanawia się kuratorem p. Tytusa 
Bujnowskiego.

C. k. Sąd powiatowy.
Pilzno, dnia 24 marca 1897.

Lr. 8761 (3174 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Łańcucie podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia wierzy­
telności Towarzystwa dla handlu skór, sukna 
i wyrobów tkackich w likwidacyi w Łańcucie 
w kwocie 70 zł. odbędzie się w tut. sądzie 
dnia 4 maja 1897 i dnia 4 czerwca 1897 
każdym razem o godzinie 10 rano egzekucyjna 
sprzedaż przez publiczną licytacyę realności 
lwh. 913 ks. gr. gm. Żołynia objętej Fran­
ciszka Wróblewskiego własnej

Cena szacunkowa a zarazem wywołania 
1400 zł.

Wadyum 140 zł.
Bliższe warunki licytacyjne, wyciąg hi­

poteczny i akt oszacowania można przejrzeć 
w registraturze tut. sądu.

0. k. Sąd powiatowy.
Łańcut, 12 marca 1897.

L. 18205  Ą  (3175 3- 8)
C. k. Sąd powiatowy w Łańcucie podajJ 

do wiadomości, że celem zaspokojenia wierzy­
telności Kasy Zaliczkowej i Oszczędności w Łań­
cucie w resztującej kwocie 306 zł. 2 ct. od­
będzie się w tut. sądzie dnia 7 maja 1897 i 
11 czerwca 1897 każdym razem o godz. 10
ra n o  e g z e k u c y jn a  s p rz e d a ż  p rz e z  pnUlTczzm
Licytacyę realności lwh, 1190 gm. kat, Zoiyiha 
objętej Jana Wosia i Katarzyny Wosiowej po 
połowie własnej.

Cena szacunkowa a zarazem wywołania 
685 zł.

Wadyum 68 zł. 50 ct.
Bliższe warunki licytaeyjne, wyciąg h i­

poteczny i akt oszacowania można przejrzeć 
w Registraturze tut. sądu.

O. k. Sąd powiatowy.
Łańcut, .15 marca 1897.

Ł. 2789 (2695 3— 3)
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniu 28 maja 1897 relisytacya połowy 
realności whl. 114 ks. gr. gminy Brzozów ob­
jętej dłużniczki Anny Dąbrowieckiej własnej 
na rzecz Jakóba Schertza pto 26 zł. 22 ct z pn.

Cena wywołania 92 zł. 50 et., wadyum 
9 zł. 25 ct.

Resztę warunków, akt oszacowania i wy­
ciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. regi­
straturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznych, 
ustanawia się kuratorem adw. dr. Festenburga 
z Brzozowa.

Brzozów, 20 marca 1897.

L. 601 " (2812 3— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Mielcu podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia wie­
rzytelności Tarnowskiej Kasy oszczędności 
w kw cie 141 zł. 62 ct, odbędzie się w gmachu 
sądowym dnia 28 maja i 2 lipca 1897 o 1.0 
przed południem egzekucyjna sprzedaż real­
ności lwh. 167 gminy Tuszów.

Cena wywołania 1100 zł.
Wadyum 110 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli ad­

wokat dr. Brzeski.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny, akt oszacowania przejrzeć można 
w registraturze sądowej.

Mielec, dnia 7 marca 1897,

L. 3707 ~ (2445 3—3)
W c. k. Sądzie krajowym w Krakowie 

odbędzie się celem zaspokojenia wierzytelności 
Galie. Zakładu kredyt, ziemsk. w likwidacyi 
we Lwowie a mianowicie 23 rat po 360 zł. 
w. a. z przyn. w dniu 31 maja 1897 i 5 lipca 
1897 zawsze o godzinie 11 rano przymusowa 
sprzedaż dóbr Nieznanowice i Jaroszówka 
w okręgu sądu powiat, w Niepołomicach po­
łożonych Juliusza hr. Dębickiego własnych.

Cena wywołania wynosi dla dóbr Nie­
znanowice 54541 zł. 33 ct., dla dóbr Jaro­
szówka 12147 zł. w. a , wadyum dla dóbr

Nieznanowice 5455 zł., dla dóbr Jaroszówka 
1215 zł.

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w Registraturze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 
adw. dr. Szalay, zastępcą adw. dr. Olearski 
obaj w Krakowie.

Kraków, dnia 12 lutego 1897.

L. 5941 (2696 3 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniach 28 maja 1897 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 30 czerwca 1897 nawet 
poniżej takowej lieytacya ciał hip. lwh. 524 
i 525 ks. gr. Jabłonówka do dłużnika Józefa 
Zdrazila należących celem zaspokojenia pre­
tensyi Onufrego Poiityły w kwocie 30 zł. z pn.

Cena wywołania względem ciała hip. 1. 
524 wynosi kwotę 100 zł., a względem ciała 
hip. 1. 525 kwotę 50 zł., zaś wadyum 10 zł., 
względnie 5 zł w. a.

Resztę warunków, akt oszacowania i wy­
ciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. regi­
straturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca pobytu 
oraz dla tych wierzycieli, którzy uzyskali prawa 
rzeczowe na wymienionych wyżej ciałach hi­
potecznych po dniu 25 stycznia 1897 usta­
nawia się kuratorem Jana Reicherta, jego za­
stępcą Karola Jabłońskiego w Busku.

Busk, 26 stycznia 1897.

L. 7032 (3168 3 - 3 )
SPROSTOWANIE.

O. k. Sąd obwodowy odnośnie do ogło­
szonego w numerach 76, 78 i 79 Gazety 
Lwowskiej edyktu tus. z dnia 18 marca 1897
1. 2851 prostuje cyfrę wyrażonego tamże wa­
dyum licytacyjnego na 2004 zł. w. a.

Tarnów, 15 kwietnia 1897.

L 8408 (2818 3—3)
Zbarazki c. k. Sąd powiatowy uwiadamia, 

że celem zaspokojenia pretensyi Srula Ghuwena 
przeciw Wolfowi, Chanie, Joslowi i Dawidowi 
Chuwenom w kwocie 250 zł. w. a. z pn. od­
będzie się dnia 28 maja 1897 i dnia 25 czerwca 
1897 każdym razem o godzinie 11 rano przy­
musowa sprzedaż realności wedle wyk. hip. 
1355 księgi gruntowej dla gminy kat. Stry- 
jówka dłużników Wolfa, Ghany, Josla i Da­
wida Chuwenów własnej.

Na pierwszym terminie realność rzeczona 
sprzedaną będzie tylko wyżej lub za cenę sza- 
ounkow% 2425 zł., zaś na drugim także niżej 
takowej.

Wadyum wynosi 243 zł.
Akt oszacowania i bliższe warunki można 

w tus. registraturze przejrzeć.
Dla niewiadomych wierzycieli ustano­

wiony kuratorem adw. dr. Stein.
Dnia 16 grudnia 1896.

L. 3230 ~ (3097 3 - 3 )
O. k. Sąd powiat, miej. del. w Nowym 

Sączu zawiadamia, że celem zaspokojenia kwoty 
15 zł. wa. z pn. odbędzie się w tymże sądzie 
licytacyjna publiczna sprzedaż połowy ciała 
hip. whl 32 gm. Dąbrówka objętego wedle 
karty B. poz. 2 dłużnika Jana Bargiela własnej 
w dniu 28 maja 1897 i w dniu 11 czerwca 
1897 każdym razem o godzinie 10 rano.

Wadyum wynosi 61 zł. 50 ct. w. a ,  
wyciąg hip., protokół oszacowania sprzedać 
się mającego ciała hip., tudzież reszta warun­
ków licytacyjnych, mogą być w registraturze 
sądowej przejrzane.

Nowy Sącz, dnia 20 lutego 1897.

L. 196 (2582 3 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Mszanie dolnej 

zawiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 200 
zł. z pn. odbędzie się na rzecz Józefa Paleń- 
skiego w tutejszym sądzie powiatowym sprze­
daż całej posiadłości lwh. 152 i  połowy lwh. 
153 gm. kat. Mszana dolna objętej dłużnika 
Józefa Świętalskiego syna Stanisława własnej 
w dwóch terminach mianowicie dnia 31 maja 
i 5 lipca 1897 każdym razem o godzinie 10 
przed południem.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

Mszana dolna, dnia 12 stycznia 1897

L. 20429 
W c. k

(3172 1 - 3 )  
Sądzie powiatowym miejsko- 

delegowanyrn w Krakowie odbędzie się celem 
zaspokojenia wierzytelności Jakóba Gliksona 
w kwocie 23.000 zł. z pn. w dniu 31 maja 
i 30 czerwca 1897 zawsze o godzinie 10 rano 
przymusowa sprzedaż realności lwh. 147 gm. 
kat. Czarna wieś, Romualda FI asińskiego wła­
snej.

Oena wywołania wynosi 31.800 zł., wa­
dyum 3 180 zł.

Warunki licytacjjne przejrzeć można 
w Registraturze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 
adw. dr. Olearski, zastępcą adw. dr. Miinz.

Kraków, dnia 10 kwietnia 1897.

ftuete Lwcwsk- 93 % <ł>u& kwietnia 1897.



L. 290 (3200 1— 3)
Dnia 31 maja 1897 i dnia 30 czerwca 

1807 o godz. 10 rano odbywać się będzie 
w tut. sądzie egzekucyjna sprzedaż całej po­
siadłości lwh. 224, 1/8 części posiadłości lwh. 
375, 30/240 części posiadłości łwb. 376, 
120/7680 części posiadłości lwh. 408, połowy 
posiadłości lwu. 113 i 5/48 części posiadłości 
lwh. 394 księgi grunt. gm. kat Biała objętych 
Wincentego Głuszka własnych wr.^z z mwen- 
carzem na 1904 zł. 65 ct. oszacowanych, na 
zaspokojenie wierzytelności Maurycego Neu- 
manna w kwocie 154 zł. 78 ct, z pn

Cenę wywołania stanowi cena szacun­
kowa, wadyum 194 zł., kuratorem niewiado­
mych wierzycieli dr. Zygmunt W erner adwokat 
w Makowie.

Akt oszacowania, w'yciąg hipoteczny i 
warunki licytacyjne przejrzeć można w regi- 
straturze sądowej.

C. k. Sąd powiatowy.
Maków, dnia I  lutego 1897.

L. 2076 (2974 1 - 3 )
Sąd powiatowy Kęeki odbędzie egzeku­

cyjną lieyta yę realności pod N. k. lwh. 407 
gm. Kęty położone w budynku sądowym 
w dwóch terminach, dnia 31 maja 1897 i 
dnia 30 czerwca 1897 każdorazowo o godzinie 
10 rano, na drugim terminie niżej ceny wy­
wołania 92 zł. 65 ct.

Wadyum wynosi 10 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli i 

interesowanych ustanowiono p. Juliana Sporna 
w Kętach.

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
warunki licytacyjne można w sądzie przejrzeć.

Kęty, 26 marca 1897.

L. 10351 (3236 1—8)
W dniach 20 maja 1897 i 24 czerwca 

1897 odbędzie się w sądzie tutejszym każdym 
razem o godzinie 11 rano celem zaspokojenia 
sumy 831 zł. 15 et. w. a. z pn. na rzecz 
Leiby Lautmana egzekucyjna publiczna sprze­
daż sumy l80u zł. z pn. zainUbulowauej dłu­
żnika Jozefa Kiihnel w stanie biernym Ho­
noraty Romanowskitj władnych wyk. hip. 1. 
359, 362 i 382 gminy katastralnej Dźwimacz 
objętych.

Cena wywołania 1800 zł., wadyum 10%.
Resztę warunków licytacyjnych, tudziez 

wyciąg tabularny przejrzeć można w tusądowej 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli tut. 
notaryusz p. Studziński.

Sołotwina, dma 30 stycznia 1 8 9 7 .

L. 12404 (3219 1— 3)
W  tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano w dniu 24 maja 1897 powyżej cen/ 
szacunkowej, zaś w dniu 28 czerwca 1897 
nawet poniżej takowej lieytacya realności 
według wyk. hip. 1. 375 gminy Bukaczowee 
Mojżesza Sterna własnej na rzecz Zakładu 
kredytowego i kornereyalnego w Stanisławowie 
pto 300 zł. z pn.

Cena wywołania 2010 zł., wadyum 201 
zł. w. a.

Resztę warunków, akt oszacowania i wy­
ciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. regi- 
stratuize.

Dla nieznanych z życia i miejsca pobytu 
wierzycieli hipotecznych ustanawia się kura 
torem p. Feliksa Blockiego.

Bursztyn, 20 marca 1897.

L. 2268 (3218 1 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano w dniu 24 maja 1897 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś w dniu 28 czerwca 1897 
nawet poniżej takowej lieytacya realności 
według wyk. hip. 1. 560 gminy Wiszniów 
objętej AdamaLepianki własnej na rzecz Józefa 
Ziarno pto 91 zł. w. a.

Cena wywołania 200 zł., wadyum 20 
zł. w. a.

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. RłN 
gistraturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznych 
ustanawia się kuratorem p. Franciszka Bu­
rzyńskiego.

Bursztyn, 31 marca 1897.

L. 1226 (3215 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Andrychowie 

podaje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności w kwocie 630 zł. z pn. odbędzie 
się dnia 31 maja 1897 i dnia 14 czerwca 1897 
każdym razem o godzinie 10 przed południem 
egzekucyjna sprzedaż przez licytaeyę realnośt* 
pod 1.147 w Andrychowie położonej dłużników 
Jana i Maryanny z Horblów Bizoniów własnej.

Cena wywołania 2424 zł. 87 ct.
Wadyum 10%  ceny szacunkowej.
Resztę warunków lieytaeyi i akt oszaco­

wania przejrzeć można w tutejszej registraturze.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 

dr. Maryan Homme adwokat w Andrychowie.
Andrychów, 20 lutego 1897.

L. 3063 (3159 l - 3 j
W c. k. Sądzie krajowym w Krakowie 

odbędzie się celem zaspokojenia wierzytelności 
Samuela Eichhorna w kwocie 1000 zł. z przyn. 
w dniu 81 maja 1897 i w dniu 5 lipca 1897

zawsze o godz. 10 rano przymusowa sprzedaż 
sumy hipotecznej 20.000 zł. na karcie ciężarów 
w poz. 147 on. dóbr Sułków lwh. 82 objętych, 
masy spadkowej A ^ina  Beyma własnych, na 
rzecz Maryi z Pęgowskich Beymowęj zainta- 
bulowanej.

Cena wywołania wynófei 20.000 zł., wa­
dyum 1000 zł.

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w Registraturze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 
adw. dr. Kwieciński, zastępcą, adw. dr Tilles.

Kraków, dnia 5 marca 1897.

L. 28770 (3265 1— 3)
OBWIESZCZENIE.

W celu oddania w przedsiębiorstwo 
częściowej odbudowy mostu :aa Łukwi pod 
Haliczem w drodze Siwka-Halicz odbędzie się 
10 maja 1897 w c. k. Starostwie w Stani­
sławowie lieytacya ofertowa.

Kwota fiskalna wynosi 2514 zł. 27 ct.
Warunki przejrzane być mogą w wy- 

mienionem e. k. Starostwie, gdzie także oferty 
opatrzone marką na 50 ct. i w wadyum wy­
noszące 10% kwoty fiskainej w gotówce lub 
w papierach wartościowych, ułożone według 
zamieszczonego poniżej wzoru najpóźniej do 
godziny 12 w południe w dniu lieytaeyi, wno­
szone być mają.

Oferty nieułożone według podanego wzoru 
nie będą przez komisyę licytacyjną przyjęte, 
zaś wniesione po terminie nie zostaną uwzględ­
nione.

Lwów, dnia 14 kwietnia 1897.

Wzór oferty.
Niżej podpisan . podejmuj . . się wy­

konania częściowej odbudowy mostu na Łukwi 
pod Haliczem na drodze Siwka-Halh z z opu­
stem .........................%  słow nie............................

Wadyum sklauające s i ę ...........................
. . . .  załączam.

Warunki budowy znam . i poddaj . . 
im się bez żadnego zastrzeżenia.

(Data i podpi?;).

L. 74275 ~ (3177 3 - 3 )
OGŁOSZENIE KONKURSU.

W celu nadania miejsca utworzonego z 
fundacji ś. p. Mikołaja Kiślickiego w lwow- 
skiem t. zw. małem seminaryum ogłasza się 
nimejszem konkurs.

Miejsce to przeznaczone jest dla mło­
dzieży pochodzącej, ze Lwowa i tylko w 
kijjŁrazie, gdyby nie było odpowiedniego kan­
dydata we Lwowie urodzonego, może je 
otrzymać uczeń gdzie indziej urodzony.

Umieszczony w małera seminaryum mło­
dzieniec otrzyma w zakładzie całe utrzyma­
nie, będzie zaopatrywany w potrzebną bieli­
znę, pościel, obawie, mundur; sukienny i letni, 
przybory i książki szkolne i będzie utrzymy­
wany kosztem zakładu także w czasie waka­
c ji. Z własnych funduszów pokrywać będzie 
uczeń tylko opłatę szkolną,' j* żęliby od niej 
nie został uwolniony. Przyjęcie nastopi od 
początku roku szkolnego 1897/8.

Ubiegający się o to miejsce winni wnieść 
podania swoje do Wydziału krajowego naj­
później do 15 maja r. b. i załączyć: metry­
kę chrztu na dowód, że pochodzą z rodziców 
prawego małżeństwa i znajdują się w wieku 
między 9 a 13 rokiem życia, świadectwo le­
karskie na dowód, że posiadają zdrowy, od 
wszelkich wad organicznych wolny ustrój fi 
zyczny, świadectwo szkolne z ukończonej z 
dobrym postępem przynajmniej 4-iej klasy 
szkół początkowych a względnie świadectwo 
stwierdzające, że kaudytat z dobrym postę­
pem do tej klasy obecnie uczęszcza, świadec­
two za pierwsze półrocze bieżącego roku 
szkolnego, nakoniec świadectwo ubóstwa.

Prawo przedstawienia kandydatów na 
to miejsce służy Reprezentacyi gminy miasta 
Lwowa.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicy i i Lodomeryi wraz z Wiel.

Ks. Krakowsk>em.
We Lwowie, dnia 9 kwietnia 1897.

L. 50 (3153 3— 3)
KONKURS.

Celem obsadzenia posady c. k. woźnego 
przy c. k. Dyrekeyi lasow i dóbr skarbowych 
oddział I we Lwowie z roczną płacą 300 zł. 
i z 25% dodatkiem aktywalaym rozpisuje się 
niniejszem konkurs do 20 maja 1897.

Ubiegający się o tę posadę mają swe 
podania zaopatrzone dowodem co do wieku, 
dotychczasowego zatrudnienia, dokładnej zna­
jomości języka pelskiego i niemieckiego w 
słowie i piśmie, w powyższym terminie wnieść 
w drodze przepisanej do c. k. Dyrekcji lasów 
i dóbr skarbowych oddz. I  we Lwowie.

Upoważnieni w myśl § 4 ustawy z dnia 
19 kwietnia 1872 (dz. p. p. Nr. 60 ex 872) 
podoficerowie mają zaopatrzone certyfikatami 
podania w razie pozostawania w czynnej słu­
żbie wnieść w drodze przełożonej c. k. wła­
dzy wojskowej, mena leżący zaś do; związku 
wojskowego podoficerowie w drodze odnośnego
e. k. Starostwa.

Kompetent z wprawnem pismem będzie 
miał pierwszeństwo.
Z c. k. Dyrekeyi lasów i dóbr skarbowych 

oddz. I.
Lwów, dnia 16 kwietnia 1897.

L. 4464 (3179 2— 3)
K O N K U B S.

W ceiu obsadzenia opróżnionej posady 
kancelisty pclicyi w e. k. Dyrekeyi poiicyi w 
Krakowie, z systemisowanymi poborami XI 
klasy rarfgi, rozpisuje się niniejszem konkurs 
z terminem, do (30 maja b. r.

Ubiegający się o tę/posadę mają wnieść 
swe podania zaopatrzone w dowody kwalifi­
kacji i znajomości języków krajowych w dro­
dze właściwej do Prezydyum e. k. Dyrekeyi 
poiicyi w Krakowie.

Posada powyższa będzie nadaną w myśl 
ustawy z dnia 19 kwietnia 1872 r. Nr. 60 
Dz. u s 9 p .  przed innymi ukwalifikowanym 
podoficerom zaopatrzonym w certyfikaty, o 
ile nie będą ubiegać się o nią kompetenei z 
kategoryi urzędników państwowych w czynnej 
służbie lub z katogoryi kwieaahiftów.

Z Prezydyum galie. c. k- Namiestnictwa
Lwów, dnia 16 kwietnia 1897.

L. 3118 (3238 1— 3)
KONKURS.

Celem obsadzenia czterech posad c. k 
leśniczych w obrębie c. k. galic. Dyrekeyi 
lasów i dóbr skarbowych, oddział II we Lwo­
wie z roczną płacą 450 zł. wraz z 25% do­
datkiem aktywalnym, tudzież systemizowa- 
nym poborem drzewa deputatowego i ewen­
tualnie wolnem pomieszkaniem rozpisuje się 
konkurs.

Władza udzielająca posadę zastrzega 
sobie jednakże prawo, przyjętego leśniczego 
w razie uznania go niezdolnym dla tej posa­
dy lub gdyby pod innym względem wymo 
gom nie odpowiadał, po upływie pierwszego 
roku, który n;a być rokiem próbnym, w 
krótkiej drodze ze służby wydahć, w którym to 
wypadku M»ci wypalony wszelkie z miano­
wania wypływ ającfąprawa

W razie stałego przyjęcia wh. zonym 
będzie ęzas próbny w czas służby.

Podania własnoręcznie pisane i zawie­
rające dowody .cis do wieku, ;.istanu, dotych­
czasowego zatrudnienia, znajomości języka 
polskiego i niemieckiego w słowie i piśmie, 
tudzież co do złożonęgo z dobrym postępem 
egzaminu rządowego dla pomocników w służ 
b?e leśnej-ochronnej i technicznej, wnieść na­
leży w drodze przepisanej do dnia 28 maja 
1897 do*6. k galio. Dyrekeyi lasów i dóbr
skarbiwych, Oddział II  we Lwowie.

Kompetenei należący do kategoryi upra­
wnionych wedle ustawy z dnia 19 kwietnia 
1892 (Dz p. p. Nr. 60 ex 1872) podoficerów 
mają swe zaopatrzone ce: tyfikatami podania 
w razie pełnienia czynnej służby, wnieść za 
pośrednictwem o k. Władzy 'wojskowej (woj­
skowej komendy lub zakładu), nie należący 
z h ś do związku wojskowego uprawnieni pod­
oficerowie za pośrednictwem c. k. Starostwa.

Z e. k. gaiic. Dyrekeyi lasów i dóbr 
skarbowych, Oddział II.

Lwów, dnia 20 kwietnia 1897.

L 802 (3240)
Niniejszem ogłasza się konkurs na po­

radę nauczyciela rzym. kat. religii przy szko­
le wydziałowej żeńskiej w Kołomyi.

Do posady tej przywiązana jest płaca 
w rocznej kwocie 800 zł, i 10%  dodatek na 
pomieszkanie.

Ubiegać się mogą o tę posadę księża 
świeccy i zakonni należycie ordynowani.

Podania należycie udokumentowane na­
leży wnosić za pośrednictwem swej władzy 
przełożonej do c. k. Rady szkolnej okręgowej 
w Kołomyi najdalej do 15 maja b. r.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.
Kołomyja, dnia 28 marca 1897.

Przewodniczący c. k. RadeaNamiestnictwa 
i Starosta

n

L. 4874 (3212 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Rzeszowie na zasadzie §. 198 ord. konk. ze­
zwolił na otwarcie konkursu na majątek 
nieobjętej masy spadkowej Itty  Fessel pro­
tokołowanej kupcowej w Rzeszowie mianowi­
cie na majątek ruchomy, gdziekolwiek by 
się takowy znajdował, a na majątek nieru­
chomy o tyle, o ile takowy położonym jest 
w tych krajach, w których ord. konkur. z 25 
grudnia 1868 obowiązuje.

Komisarzem konkursowym ustanawia się 
c. k. Radcę sądu krajowego Teofila Hanasie- 
wicza a tymczasowym zarządcą masy adw. dr. 
Pilińskiege z substytucyą adw. dr. Hochfelda 

Wierzycieli wzywa się niuiejszem, aby 
na terminie dnia 4 maja 1897 przed ko­
misarzem konkursowym wyznaczonym za 
przedłożeniem dokumentów, 1 >óreby ich pre­
tensje  wykazywały, oświadczyli się co do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy, 
lub co do ustanowienia innego, tudzież, aby 
wybrali wydział wierzycieli.

O. k. Sąd 'obwodowy wzywa t; ■ ^
rzycieli, którzy swych pretensyj Prz% ' 
masie konkursowej chcą dochodzić, * J 
kowe nawet w tym przypadku , 
proces w toku znajdował do dnia J- 
1897 w ck. sądzie obwodowym w R^e Jk
lub u komisarza konkursowego 
pisu ordynacji konkursu, unikając szl ’ 
skutków prawa zgłosili, a na terinh* ^
dzień 16 sierpnia 1897 o godzinie P 
w bierze komisarza konkursowego ozu 
nym wy wierzy teł tlili, i swoje wniosRi gyj
oznaczenia pierwszeństwa swych Pre 
poczynili. * 0je

Wierzycielom, którzy pretensyc ■
zgłoszą, a na owym terminie będą ego
przysłużą prawo na miejsce tymczaso 
zarządcy masy, jego zastępcy i. ' ^  i ra- 
wierzyceli, którzy dotąd obowiązki te sj a

zaufanie pokładają. . iuJ
Wierzyciele, którzy w R zeszow ie  

w jego pobliżu nie zamieszkują, winni są P 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika, w ’ 
szowie zamieszkałego w celu &01%cze-pj!l 
uchwał sądowych, w przeciwnym ^oW1 
razie na wniosek komisarza konkursowe^ ’ 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezp1 
czeństwo i koszt kurator ustanowionym z 
stałby.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa^ 
konkursowego umieszczone będą w urzjr 
wej „ Gazecie Lwowskiej “. . j

Termin do likwidacyi oznaczony 
zarazem terminem co do układów z wl 
rzycielami.

Rzeszów, dnia 20 kwietnia 1897.

L. 5702 (3221
Uchwałą c. k. Sądu krajowego ^  

Lwowie z dnia 23 maja 1896 1. 21462 uzń*' 
ny został Szymon Tarnowski rolnik z Such0' 
dułu marno:raweą.

Kuratorem postanowiono Franka TaI* 
nowskiego rolnika Suchodołu.

O. k. Sąd powiatowy.
Bobrka, dnia 29 maja 1896.

L. 12275 (3226 l - ^ 1
O. k. Sąd powiatowy w Łańeucie ogfr' 

sza, że Walenty Stryczek z Głuchowa uzńa' 
ny z stał umysłowo chorym, kuratorem jeg° 
ustanowiony Józtf Wojnar z Głuchowa.

O. k. Sąd powiatowy.
Łańcut, 11 marca 1897.

L. 14630 (3187 1
C. k. Sąd powiatowy miej. del. w 

noku uznaje Józefa Maślanego z Zahutyb'1 
marnotrawcą, kuratorem ustanowiono Józ^a 
Zubeńkę w Zahutyniu.

Sanok, dnia 14 listopada 1893.

L. 9663 (3262)
W Imeny Jeho Wełyczestwa Oisara!

O. k. Sud krajewyj dla spraw karny6* 
u Lwowi riszył na podstawi §§. 489 i $  
zak. kar. i §. 37 zak. pras. szczo soderżaiń® 
artykułu umiszczenoho w ezyśli czasopy8?,' 
„Hałyczanyn" z dnia 21 Cwitnia 1897 p}J 
napysom „Othołosky1' wyboriw w Komarn1 • 
mistyt w sobi znamena prowyny złoezyńst^9 
% §. 300 i 305 zak. kar. i proto uspra^®'’ 
dływłena jest zai iadżena ezerez c. k. 
kuratora derżawnoho konfiskata seji czasopyŝ ' 

W  śl dztwije toho riszenia wzboron611 
jest dalsze rozprostrenenie toho artykułu 
zabranyj nakład maje buty znyszezenyj- 

Lwiw, dnia 23 Owitnia 1897.

8>l 86
®a£ f. !. Dberhnbcgggeridjt ju 

Ijat mit hem ©rlenntniffe bc tt 10 3Kćira 1®% 
ijafjl 6087 bie 2Beiieroerbreitunq ber OiuUpk 
9 ber geitfdjrift: „Poseł od Oerchcva“ fJ3 . 
27 gebruar 1897 megert be§ S l r t i f e f U .  
dy jsou pro lid“ nadj §. 493 <3t. $■ 
unb §. 36 ipr. ®. berboten.

f. I  8nttbe§* al§ ^ re f jg c tf^ r j 
jprag fjat mit bem (Erfenntniffe bom 16 ^  
1897, $af)I 5616. bie SBeiterberbreitupS ^  
im SSertage beS SBerfafferg erjdjtettenen ^  p 
fdjrift: „Africana. — Przelozil Eppee v 
ze. Ti kem J. Rokyty. Nakładem :pisWa 
nadj §. 305 ©t. &. berboten.

£)a§ f. f. £cttbe§* alg 
$rag  fjat mit bem ©rfenntniffe bom
1 R bit* ^1897, 3- 5976 bie SBeiteroerbreituttg 
mer 5 oer itt $djett erjćbienettcn ^  % 
gebrueften ^ettfc^rift: „Nova Doba“ :0 ^  
3Kars 1897, tnegett be§ SlrtifelS A ■ . 
oprawę (§. 488 ©t. ®. itnb ?lrt. v  £ gj. 
je|e§ bom 17 SDecember 1862 S1H- Ł  V# 
931. ai 18633) naĄ §. 493 @t Ś  
boten.



9
$>aS I. f. SanbeS* alS ^refjgeridjt m 

jJSrag §at mit brm ©rfemtłmffe Dom 26 2Parj 
1897, fj. 6530 uie SBeiteroerfceUermtg ber 
Jlummec 296 ber geUfdjuft: „Oógke zajmy" 
Dom 22 SUfarg 1897, loegeu beS ®cbid}te§: 
„Muj sen bndouenosh“ (ś§. 301 uitb 516; 
©i. ®.) nad) §. 498 ©t. $p. O. berbotra. '

SaS t  t  Canbel* afó ^refjgendjt itt 
SPrag fjat mit bem Srfemttmffe Don 26 SDcćtrg 
1897 3 6531 bie SBcifęmrbreittUfg ber ‘Rum­
in trit 8, 9, 13, 13 ber in Słeto^joct erfd)st* 
nenbcn Śetifdjrtf*: ..p ln ick e  L;sty — Orgsn 
mezinarodni dtslnioke jedaoty t  Ameriee* 
Dom 26 Secember 1896, 2, mtb 30 Sanner 
unb 6 gebrnar 1897/ nact) §. 494 ©t.
0 .  Derbotcn.

SaS !. I. ®retS * ais IjJrejjgericEit in 
Sćiniggrd| ijat mit bem Srfenntniffe Dom 22 
jfiiarj 1897, 2664 ©tf. bie SBetterńer*
breitung ber 9tummer 12 ber perlobiijcn SDrud* 
fdjrift: „Osyeta Iidu“ Dom 20 2Jłdrj 1897 
loegctt be» aur ber 4 unb 5 ©eite abgcbrud* 
ten StrtitelS mit ber Ueberfdjuft: „No?a yy- 
mozenost a ulehceni poplatnikum" nad) §. 
493 ©t. ip. 0 .  Derboten.

SaS f. f. SireiS* ais Sfktfjgerłdjl in 
fRijef f)at mit bem (£r£enntniffe Dom 16 SŁRSrg 
1897, gaf)! 1144 bie SBeiteroerbreitung ber 
nidjt pertobtjdjen bie Slngabe beS SruderS nnb 
SeriegerS nid)t entf)altenben 2)rutfjdjtift. be* 
giunenb mit ber SLuffdjrift; „Obeane Pratele" 
unb ptit ben SB.orten „Uprimny ylastenec“ 
inbenb, nadj §. 493 ©t. 5JL 0 .  Derboten.

S a S  f. !. $rei3* alś Skwfjgertcfft in Sabor 
bat mit bem (Srfenntmfje Dom 24 SDidrg 
1897, 3a£)t 1536 ©tf. bie SBeiterberbreitung 
ber SRummer 12 ber geitjdjrift: „Hlasy z 
P o d r ip s k a “ Dom 19 SOZdrg 1897 tnegen beS 
SlrtifclS mit ber Uebeifdjrift: „Cechuve Tere- 
zinsti“, Dorlc^ter 2lbjojj, loegett ber ©telle Don 
„Na jwnębo bratri* biS „cestuyeh se dode- 
late“ unb mit ber Ueberfdjrift: Yesliiifc Tere- 
zinsky" megen ber ©telle Don „Yolebni sezna- 
my v Terezine" bi§ „agitau ve prosp:ch  
Nemcu" nad) §. 493 @t. ffj. 0 .  Derboten.

SaS £. f. £anbeS * alS 5B’-efjgerid)t in 
SBriinn bat mit bem ©clemttntffe Dom 26 
2Jtarj 1897, Rsal)l 4188 bie SeUeruecbrtttuug 
ber iRutmner 13 ber Seitjdjrijt: »RpYn<)$i‘< 
bom 25 .SJiarj 1897, megen ber ©tcUc Don
„Pan zeleznieni minister" biS „zeleznienF-h 
zrizencu" ferner Don „Tenło kum st“ bid jum  
©djluffe beS 2trtifelS : „§abt $Td)t! 9fted)tS um ! 
fDłarfdjiren, SDtarfd)!“ . nad) §. 300 ©t. ®. 
in ®emafjf)cit be§ §. 433 ©t. -p. 0 .  Derboten.

S a §  !. !. SreiS* ais Prejjgericbt in ling* 
§rabijd) f)at Wit bem ffislenntniffo JE m 27 IDtći.j 
i 897 .3 . 2L -i8 (©tf. bie SBeiLroer&mtung ber 
SRummer 6 Der śU itj^ n ft : „Yy.ikovske N tv in y “ 
Dom 19 Piarg 1897 'megen ber?Irttfel: „V'ana 
Josefa Sirossra m l.“, „Pan Bakovjky“, Pan 
J. K. v. Drysieich", „Panu S. L. ye Yysko- 
y e“ uub „Sitcne Licm annoye a jej  ̂ pritelky- 
n im “ na^ §. 498 © t p  0 .  Derboten.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 15301 (2940 3 - 3 )

0. k. Sąd krajowy we Lwowie wdra­
żając na prośbę Zwierzchności gminy Jaśoi- 
ska postępowanie amortyzacyjne wzywa ni- 
niejszem posiadacza rzekomo zaginionej ksią­
żeczki wkładkowej; powiatowego Towarzystwa 
kasy zaliczkowej w Gródku nr. 116 opiewa­
jącej na wkładkę 36 zł. z dnia 2 maja 1879 
r. i na gminę Jaśniska, by w przeciągu je­
dnego reku, sześciu tygodni i trzech dni od 
dnia ostata iego zamieszczenia edyktu tego w 
urzędowej Gazecie Lwowskiej licząc, takową 
tut. Sądowi tem pewniej p: zedtozyi, wzglę­
dnie swe prawo do takowej wykazał, w prze­
ciwnym bowiem razie takown na ponowne- 
żądanie proszącej, za umorzoną uznaną będzie.

Lwów, dnia 20 marca 1897.

L. 19176 t (2941 3 - 3 )
0. k. Sąd krajowy we Lwowie wdraża 

jąc na prośbę Zofii Bozyny Jehnęfe postępo­
wanie amortyzacyjne, wzywa niniejszem po­
siadacza książeczki Galie. Kasy Oszczędności 
we Lwowie nr. 87915, na nazwisko Zofia 
Eozyna Jelinek i z dniem 1 stycznia 1897 
na kwotę 1020 zł. 9 ct. w. a. opiewającej, 
by w przeciągu sześciu miesięcy od dnia o 
statniego zamieszczenia edyktu tego w urzę- 
dowej części Gazety Lwowskiej licząc, tako­
wą sądowi tutejszemu tem pewniej przedło­
żył, względnie swe prawa do takowej wyka­
zał, w przeciwnym bowiem razie takowa na 
ponowione żądanie proszącej za umorzoną u- 
zDaną będzie.

Lwów, dnia 20 marca 1897.

L. 12772 (3157 3—3)
0. k. Sąd krajowy juko handlowy w 

Krakowie zawiadamia niewiadomego z miej­
sca pobytu Józefa Hoffmanna, że przeciw' 
niemu wniosła firma Salo Cohn et Bernard 
Liefcfgkind skargę sumaryczną de praes 28 
marca 1897 1. 12772 o zapłacenie sumy 292 
zł. 53 ct. w. a. z pn. i że wyznaczono ter­
min do sumarycznej rozprawy na- dzień 5 
maja, 1897 o godzinie 9 rano, oraz że dla 
pozwanego ustanowiono kuratorem adw, dr. 
Langroda z substytucją adw. dr. Juliana 
Peipera w Krakowie.

Pozwany wisien kuratorowi potrzebnych 
środków obrony dostarczyć, lub innego peł­
nomocnika uskBowió i sądowi o tem donieść, 
w przeciwnym bowiem razie skutki z tego 
zaniedbania wyniknąć mogące, sam sobie 
przypisze.

Kraków, 2 kwietnia 1897.

L. 2250 (2891 8 - 3 )
Nieznanego z miejsca pobytu Ilryńka 

Kłymczuka zawiadamia się, że tus. uchwałę 
tabularną z dnia 21 września 1895 1. 10596 
dhfń przeinaczoną doręczono ustanowionemu 
kuratorowi Teodozfełnu Pelewiczowi ze Zborowa.

0. k. Sąd powiatowy 
Zborów, dnia 24 marca 1896.

L. 9C64 (2938 3 —3)
0. k. Sąd powiatowy w Załoścach |za­

wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Mikołaja Milińskiego, że na pozew de 
nraes 18 grudnia 1896 ł. 9064 i de pr. 18 
grudnia 1896 1. 9065 przez c. k. uprzyw. 
galic. Zakład kredytowy włościański w likwi­
dacji we Lwowie o 17 rat po 6 zł. i o 22 
rat po 48 zł. wniesiony przeciw niemu nakaz 
płatniczy wydany został.

Wzywa się Mikołaja Milińskiego, aby 
sądowi zastępcę wymienił lub ustanowionemu 
kuratorowi p. c. k. notaryuszowi Mojseowi- 
■ zowi środki do obrony podał, gdyż inaczej 
ujemne skutki sam sebie przypisze.

Załośce, dnia 19 grudnia 1896.

1* 11265 (2886 3— 3)
0. k. Sąd. powiatowy w Zborowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Mifiifłaja Kujmńina, że przeznaczona dla niego 
uehwsła tabularna z dnia 30 września 1395
1. 11054 kuratorowi adw. dr. Naglerowi do­
ręczoną zosiała.

Zborów, dnia 10 grudnia 1896.

... 6548 " (2874 3 - 3 )
0. k. Sąfi obwodowy jako handloggf w 

Tarnowie w sprawie wekslowej powoda Mar­
kusa S ingera  przeciw  M osesewi Ja sse iau  pto 
200 zł. ustanawia dla niewiadomego z miej­
sca pobytu Mosesa Jessego kuratorem adw. 
dr Hermana Mfitza z substytueyą adw. dr. 
Bsppaporta i wzywa go, aby temuż kuratoro­
wi informacji udzielił.

Tarnów, 6 kwietnia 1897.

L. 545 (3194 2—3)
OBWIESZCZENIE.

0. k. Sąd powiatowy w Frysztaku za­
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Józefa Ligenzę, że Tekla Salomonowa wnio­
sła przeciw niemu pozew drobiazgowy pto 
45 zł. w. a. zpn., na który wyznaczono ter­
min do rozprawy drobiazgowej na dzień 7 
maja 1897 godzinę 9 rano.

Wzywa się zatem pozwanego Józefa 
aby na powyższym terminie, albo 

osobiście się stawił, albo porozumiał się z 
ustanowionym dla niego kuratorem Wojcie- 
■ hem Jamrogowiczem lub innego zastępcę 
Sądowi przedstawił, w przeciwnym bogiem 
razie skutki z tego zaniedbania wyniknąć 
mogące sam sobie przypisze.

C. k. Sąd powiatowy.
Frysztak, 10 marca 1897.

L. 30008 (3198 2 - 3 )
C. k. Sąd pcw. w Drohobyczu zawia­

damia nieznanych z życia i miejsca pobytu 
Fianciszka Niemczakiewicza i Salomeę z La­
chowiczów u  iemczakie a iczow ą, że Chaim 
Leib Ambach syn Benjamina wytoczył prze­
ciw nim pozew o uznanie własności i wpis 
prawa własności ciała hipotecznego objętego 
wykazem hipotecznym 1. 53 ks. gr. gm. kat. 
Drohobycz dzielnica miasta, na który termin 
do ustnej rozprawy na 1 zień 28 kwietnią 
1897 o godzinie 9 przed południem w B 
nr.j wyznaczono i dla Franciszka Niemcza- 
niewicza kuratorem adw. dr. Juliana Kmici- 
kiewieza a dla Salomei z Lachowiczów Niem- 
czakiewieżowej adw. dr. Władysława Szajna 
z Drohobycza ustanowiono.

Wzywa się powyż zych pozwanych, aby 
wcześnie przed powyższym terminem ich za- 
stępeom potrzebyeh informacyi do obrony 
icu udziel i, lujj też sobie innych zastępców 
ustanowili, gdyż inaczej skutki ztąd wynikłe 
sobie przypisać będą musieli.

0. k. Sąd powiatowy.
Drohobycz, 31 stycznia 1897.

L. 15822 (3186 2 - 3 )
Zawiadamia się niewiadomych z miej­

sca pobytu Abrahama Arbera, Salomona 
Tillesa, Loebla Tillesa i Annę Tilescwą, że

przeciw nim wniósł pozew do 1. 15822 
Abraham Piller o zapłacenie 500 zł., na 
który wyznaczono termin do rozprawy suma- 
ryezriej na dzień 13 maja 1897 i że dla 
nich ustanowiono kuratorem ad aetum adwo­
kata dr. Kriegera w Krakowie.

Wzywa się niewiadomych z miejsca 
pobytu, abjr udzielili kuratorowi potrzebnych 
środków do obrony lub ustanowili sobie in­
nego pełnomocnika, gdyż skutki zaniedbania 
sami sobie przypiszą.

0. k. Sąd pow. miej. deleg.
Kraków, 19 marca 1897.

L. 32243 (3205 2—2)
OBWIESZCZENIE, 

wysokiego c. k. Ministerstwa spraw wewnę­
trznych z dnia 8 kwietnia 1897 1. 10976.

Egzamin autoryzacyjny dla techników 
asekuracyjnych.

Stósownie do postanowień rozporządze­
nia Ministerstwa spraw wewnętrznych i Mi­
nisterstwu- wyznań 1 oświecenia z dnia 3 lu­
tego 1895 dz. u. p. nr. 23 o autoryzacyi 
techników asekuracyjnych podaje się niniej­
szem do wiadomości, że ustanowiona przy 
Ministerstwie spraw wewnętrznych komisya 
egzaminacyjna przedsięweźmie w maiu 1897 
egzamina kandydatów, którzy ubiegają się o 
autoryzacyę jako technicy asekuracyjni.

Kompetenci c przypuszczenie do egza­
minu w tym terminie mają wnieść należycie 
ostemplowane i udokumentowane podania 
najpóźniej do 30 kwietnia 1897 u wysokiego 
c. k. Mmisterstwa spraw wewnętrznych.

Podania te należy według § 3 cytowa­
nego rozporządzenia udokumentować:

1. Certyfikatem przynależności lub 
innym dowodem austryackiego obywatelstwa 
państwowego.

2. Dodowodem własnowolności (metryka 
chrztu względnie urodzenia ewentualnie u- 
znanie pełnoletności).

3. Świadectwem moralności wystawio- 
nem przez miejscową władzę policyjną,

4. świadectwem ukończonej szkoły 
średniej,

5. dowodem, że kandydat słuchał na 
uniwersytecie wykładów wyższej matematyki,

6. świadectwem zakładów ubezpieczeń 
lub urzędów publicznych, albo innym wiary- 
godDem poświadczeniem, że i jak długo kan­
dydat samoistnie, albo w służbie przy jakim 
zakładzie ubezpieczeń albo w urzędzie pu­
blicznym wykonywał roboty technicziro ase­
kuracyjne.

O znaczenie dnia egzam in u  dla p oszcze­
gólnych do egzaminów w terminie powyższym 
przyp uszczonjeh  kandydatów  nas tąp i prasa., 
przewodniczącego kom isyi egzam inacyjnej.

L^ów, 19 kwietnia 1897.

L. 2433 (2905 2 - 3 )
C. k. 8ąd powiatowy w Bóbrce oznajmia 

niewiadomym z życia i miejsca pobytu Mi­
chałowi Winiarskiemu, Janowi Winiarskiemu, 
i Katarzynie z Kozakiewiczów Winiarskiej, że 
przeciw nim wniósł Antoni Zubik do 1. 2434 
pozew o uznanie prawa własności do 8/12 

1 części ciała hip. lwh. 1159 i 2 3 części ciała 
hip. lwh. 1161 gminy Bóbrka.

Gdy miejsce pobytu Michała Winiar­
skiego, Jana Winiarskiego i Katarzyny z Ko­
zakiewiczów Winiarskiej nie jest wiadome 
przeto ustanawia się dla nich kuratora ad 
aetum w osobie OiiHzyeha Smutka w Bóbrce. 
Wzywa się zatem nieobecnych Michała Wi­
niarskiego, Jana Winiarskiego i Katarzynę z 
Kozakiewiczów W'iniarską, b.y ustanowionemu 
kuratorowi służące do obrony środki dostar­
czyli lab sobie innego zastępcę obrali, gdyż 
w razie zaniedbania tego następstwa takowego 
sami sobie przypisać będą musieli.

Bobrka, dnia 20 marca 1897.

L. 2940 (3102 2—3)
Zawiadamia . się niewiadomego z życia 

i miejsca, pooytu Karola Bacco de Hete a 
względnie tegoż niewiadomych z życia i 
miejsca pobytu-ęspadkobierców, że Isaak De- 
rnian jako uniwersalny spadkobierca Mendlą? 
Damiana wystawił przeciw nim skargę z 29 
marca 1897 1. 2940 z żądaniem uznania za 
zgasłe i wykreślenia pretensyi 10000 zł. aw 
oaintabulowenej w stanie biernym realności
1. d. 146 wyk. h. 1. 171 w Monasterzyskaeh 
z pn., że uchwalą z dnia dzisiejszego wyzna­
czony został do rozprawy ustnej na rzeczoną 
skargę termin na dzień 1 lipea 1897 o godz 
10 '•ano, a kuratorem dla nich ustanowiono 
p. Maurycego Mierzwińskiego w Monasterzy­
skaeh, któremu też skargę doręczono.

Wzywa się tedy Karola Bacco de Hete 
względnie tegoż spadkobierców, aby ustano­
wionemu kuratorowi potrzebnej informacyi 
i dowodów udzielili lub innego zastępcę za­
mianowali i Sądowi wymienili, ileże w razie 
przeciwnym niepomyślne skutki z tąd wyni­
kłe sami sobie przypisać będą musieli.

C. k. Sąd powiatowy. 
Monasterzyska, 29 marca 1897.

L. 3901 (2904 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Białej zawia­

damia niewiadomych z miejsca pobytu Anto­
niego Jettmara, Jonę Owetkową, Jana Jettm ara, 
Karola jettm ara, Adolfa Jettm ara i Annę

Klibową, że przeciw nim w lieśli Jan  Krywult, 
Maryanna Oora, Walenty, Zuzanna, Katarzyna 
Teresa, Agnieszka, Michał i Józef Krywulto­
wie pozew o uznanie, że kollokowana w tus. 
tabeli płatniczej z dnia 19 czerwca 1888 1. 
4126 pcz. 8 dla każdego z pozwanych kwota 
po 33 z£ 33 t/g ct. z pn. została przez Jana 
Krywulta zapłaconą i t. d. z pn. i że wsku­
tek tego ustanowił dla nich kuratorem adw. 
dr. Cieszyńskiego w Białej.

Wzywa więc tych niewiadomych z miej­
sca pobytu pozwanych, aby temuż swemu 
kuratorowi potrzebnych udzielili informaeyj, 
lrb  innego pełnomocnika Sądowi przedstawili, 
gdyż Kaczej skutki swej nieostrożności sami 
sołfe przypiszą.

0. k. Sąd powiatowy.
Biała, dnia 26 marca 1897.

L. 10336 (2877 2 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Kętach ogłasza, 

że dnia 29 listopada 1895 zmarł w Między­
brodziu Koburnickiem Jan Laszczak beztesta- 
roentnie. Nieznając miejsca pobytu Józefa 
Laszczaka wzywa się tegoż, by w przeciągu 
roku licząc od ogłoszenia edyktu do spadku 
się oświadczył, w przeciwnym razie bowiem 
spadek ze zgłaszającymi się spadkobiercami i 
z kuratorem Józefem Koniorem dla niego 
ustanowionym przeprowadzonym będzie.

Kęty, 13 grudnia 1896.

L. 1002C ' (2888 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Zborowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Iwana Łysaka, że przeznaczona dla niego u- 
chwała tabularna z dnia 14 września 1895 
1 10278 kuratorowi Onufremu Klim doręczo­
ną została.

Zborów, dnia 31 października 1896.

L- 2581 ' (2896 2—3)
C. k. Sąd obwodowy w Brzeżanach za­

wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia­
domych Adolfa Kahane i Otylię Kahane, iż 
z powodu wniesionej przeciw nim w tut. 
Sądzie pod dniem 1 kwietnia 1897 1. 2581 
prośby o wydanie nakazu zapłaty sumy wek­
slowej 300 zł. z pn. z wekslu de dato Lwów 
14 września 1893 celem zastępywania ich 
jako pozwanych na ich koszt i niebezpie­
czeństwo kuratorem tut. adw. dr. Sehiissel 
z oddaniem mu zastępcy adw. dr. Czajkow­
skiego ustanowionym i pierwszemu nakaz 
zapłaty z dnia dzisiejszego doręczonym został.

Wzywa się przeto pozwanych, aby się 
do ustanowionego kuratora zgłosili i jemu 
swe środki, obrończe podali gdyż w razie 
pj-zuc.jwn) w wynikłe złe skutki sobie samym 
przypisać bgdą m usieli.

Brzeżany, 3 kwietnia 1897.

L. 88561$ (2898 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Jaśle wdraża 

na prośbę Anny Oleszkiewicz z 1 październi- 
ira 1896 1. 6578 postępowanie amortyzacyjne 
co do książeczki kasy oszczędności m. Jasła 
Nr. 2758 na kwotę 139 zł. 9 ct. opiewającej 
i wzywa edyktem każdego, w którego rękach 
“zeczona książeczka się znajduje, aby ksią­
żeczkę tę w przeciągu sześciu miesięcy od dnia 
trzeciego ogłoszenia edyktu w dzienniku u- 
rzędowym „Gazety lwowskiej" Sądowi tem 
pewniej przedłożył, ile że po bezskutecznym 
upływie wyznaczonego terminu, wyż powoła­
na książeczka waładkowa ua ponowne żąda­
nie A,my Oleszkiewicz za umorzoną uznaną 
zostanie.

Jasło, 31 grudnia 1896.

L- 4 0 . (8244)
Prezydyum c. k. Sądu krajowego wyż­

szego w Krakowie zamianowało Przewodni­
czącym Trybunału Sąau przysięgłych przy 
Sądzie krajowym w Krakowie na III  kadencyę 
rozpoczynającą się 1 czerwca 1897 o godzinie 
9 ’-ano dr. Juliana Morelowskiego tytularnego 
radcę Sądu krajowego wyższego i tymczaso­
wego kierownika Sądu krajowego karuego, 
zas zastępcami przewodniczącego radców Sądu 
krajowego Jana Fettera, Józefa Krzepelę, Ja­
rosława Uhr-Siebelćkii go, Teofila Giebułto­
wskiego i dr. Dyonizego Wc-zele-Pogorzelskiego.

Prezydyum c. k. Sądu krajowego karnego 
Kraków, dnia 19 kwietnia 1897.

L. 1515 ' (3243)
0. k. Sąd powiatowy w Radymnie za­

wiadamia z miejsca pobytu bliżej nieznanego 
FedkaTura recte Fura włościanina z Wysocka 
że celem doręczenia mu uchwały z dnia 28 
sierpnia 1896 1{ 7197 zezwalającej nr odpi­
sanie z jego realności wyk. hip. 1. 212 ks. 
gr. gm. kat. Wysocko objętej parc. gr. 1 
883, 834/1, 884/2, 885, 886, 887, 888, 889, 
890 i 891 i zaintabulowanie prawa własność1 
takowych na '-zecz Zgromadzenia Sióstr Mi­
łosierdzia w Moszczanach, ustanowiono Le­
ona Skicka z Wysocka kuratorem.

0. k. Sąd powiatowy.
Radymno, 10 kwietnia 1897.

0. k. Eadca Sądu krajowego 
Rzepecki
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skutki z tego zaniedbania wynikąć mogące 
sam sobie przypisze.

0. k. Sąd powiatowy.
Frysztak, 20 marca 1897.

L. 2940 ' (3242 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Pilznie zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu Sta­
nisława Boro, Maryannę Lik i Teklę Sara- 
mowicz, iż przeznaczoną dla nich rezolucyę 
z 30 stycznia 1896 1. 7489 doręczono usta­
nowionemu dla nich kuratorowi dr. Fiderkie- 
wiczowi w Piknie.

0. k. Sąd powiatowy.
Pilzno, dnia 3 marca 1897.

skiego ze Szczerca i temuż pozew doręczono 
i zarazem niewiadome rodzeństwo Jędrzeja 
Hezla a względnie dzieci Henryka H»xla 
wzywa, aby ustanowionemu kuratorowi udzie­
lili środków do obrony albo innego pełno­
mocnika Sądowi przedstawili, gdyż inaczej 
złe skutki zaniedbania sami sobie przypiszą.

Szczerzec, 8 kwietnia 1897.

L. 30484 (3234 1—3)
Według rozporządzenia Wysokiego c. k. 

Ministerstwa handlu z dnia 31 marca 1897
1. 11574 (dz. rozp. poczt, i tel. nr. 32 r. 
1897) zostaną wydane dla użytku tych stron 
(władz, urzędów państwowych i t. d.), które 
w myśl ustawy o naieżytośeiach z dnia 9 lu­
tego 1850, dz. u. p. nr. 50, uwolnione są 
od należytości stemplowej do adresów prze­
syłkowych i którym dotychczas wolno było 
do pakietów pocztowych używać własnych 
adresów przesyłkowych dowolnego formatu, 
koloru i t. p., osobne adresy przesyłkowe 
bez stempla skarbowego na białym papierze
0 czarnym druku.

Nowe te adresy przesyłkowe są do n.s- j 
oycia we wszystkich k. urzędach poczto- 1 
wy eh w paczkach po 25 sztuk w cenie 10 ct.
1 mogą być sprzedawane tylko wspomnianym 
stronom.

Adresy zaś przesyłkowe sporządzone 
przez wspomniane władze, urzęiy i t. d. 
wł-snym nakładem mu zą zgadzać się co do 
grubości i koloru papi ru tudzież co do for­
matu z adresami przesyłkowymi bez stempla 
-karbowego sporządzonymi nakładem e. k. 
Zarządu pocztowego, w przeciwnym bowiem 
mzie będą takowe wykluczone od przyjęcia.

Powyższe postanowienia wchodzą w ży­
cie z dniem 1 czerwca 1897.

Lwów- 17 kwietnia 1897.

L. 394 (3235 1 - 3)
0. k. Izba notaryalna we Lwowie wzy­

wa wszystkich, którzyby twierdzJi, iż w myśl 
pierwszego ustępu §. 25 ust. not. pretensyom 
ich z kaucyi śp. Aleksandra Jasińskiego c. k. 
notaryusza we Lwowie zaspokoić się mają­
cym, na mocy ustawy przysługuje prawo za­
stawu na tej kaucyi, by z pretensyami swenn 
w przeciągu sześciu miesięcy do tutejszej 
laby się zgłosili, w przeciwnym bowiem razie 
po upływie tego terminu bez względu na 
ich pretensye orzeczonym zostanie zwrot tej 
kaucyi jęj właścicielowi.

0. k. Izba notaryalna 
Lwów, 10 kwietnia 1897.

L. 2370 (3216 1— 3)
0. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie-; 

ni-znanego z mi- jsca pobytu Mikołaja Hysztę 
z Przysłupa zawiadamia, że wskutek pozwu 
Benjamina Malz de praes 10 kwietnia 1897
1. 2370 przeciw niemu o zapłacenie 50 zł , 
term ir. na dzień 10 maja 1897 wyznaczono, 
a dla niego kuratora w osobie Fedora Gon- 
dor ustanowiono.

Wzywa się przeto pozwanego, by usta- 
uowionemu kuratorowi potrzebnej iuformacyi 
udzielił, lub cąduwi imuego zastępcę wskazać, 
gdyż inaczej skutki z tego wynikłe sam so­
bie przypisać będzie musiał.

Baligród, 11 kwietnia 1897.

L. 11790 (3220 1—3^
C. k. Sąd powiatowy w Bóbrce zawia­

damia, że w sporze Honoraty Rainer przeeiw 
Jakubowi i Boz&lii Puna o 14 zł. ustanowił 
uieobecnym i z miejsca pobytu nieznanym 
pozwanym kuratorem Józefa Sósłowskiego 1 
wyznacza do rozprawy drobiazgowej termin 
na 14 maja 1897 godz. 9 rano.

G. k. Sąd powiatowy 
Bobrka, 14 stycznia 1897.

L 4629 (3225 1 - 3 )
Zawiadamia się nieznana z życia i miej­

sca pobytu Apolonię Rutkowską, te  na pro­
śbę Maryi Rozyny Altenburg 1. 4629/97 
ustanowiono dla niej kuratorem dr. Jahla 
adwokata w Jarosławiu w sprawie wykreśle­
nia sumy 1000 zł. zaprenotowanej na jej 
rzecz na sumie 3000 zł. ciążącej na real­
ności whl. 1537 ks. gr, Jarosław 1 do jego 
przesłuchania wedle §. 45 ust. hip. termin 
na dzień 17 maja 1897 wyznaczono.

0. k. Sąd powiatowy.
Jarosław, 23 marca 1897.

L. 2919 (3227 1 — 3)
Leżajski Sąd powiatowy zawiadamia 

niewiadomą z miejsca pobytu Katarzynę Zalot, 
że w sporze drobiazgowym Beria Bothinana 
pto 50 zł. w. a. dla niej jako pozwanej ku­
ratora w osobie p. Bronisława Nowińskiego 
c. k. notaryusza. z Leżajska ustanowił i ter­
min do rozprawy na ezień 18 maja 1897 
wyznaczył.

Leżajsk, 3 kwietnia 1897.

L. 582 (3229 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Szczercu za­

wiadamia z życia i miejjsca pobytu niewiado­
me rodzeństwo Jędrzeja H xla względnie 
dzieci Henryka Heski, że Jerzy Beeńtioff i 
Krystyna Kiiłmer ur. Spang wmeś! przeciw 
n m i leżącej masie spadkowej pc Henryku 
Hezlu pod dniem 25 stycznia 1897 1. 582 
pozew o uznanie za zgasłe prawa zastawu 
dla sumy 500 zł. zamtabuiowanego w wyk. 
kip. 1. 28 i 383 ks. gr. gminy Dobrzany- 
Dornfeid, wskutek którego to pozwu termin 
do »ozprawy ustnej na dzień 25 czerwca 
1897 na godzinę 9 rano w biurze I wyzna­
czono i że do zastępywania ich w tej spra­
wie ustanowiono na ich koszt i niebezpie­
czeństwa kuratorem p. adw dr. Jana Lityń­

L. 3675 (2963 1 -  3)
0. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie za 

wiadairia Józi-fa Drozda z miejsca pobytu 
niewiadomego, źe na żądanie Towarzystwa 
kredytowego dla handlu i przemysłu w Roz­
wadowie wydMj^j w duiu 11 j jH m  1897 do 
L 2897 u k.iz zapfcty sumy wekslowej 125 zł.
W', a. z pifo

Z powodu tego nakazu zapłaty ustano­
wiono Józefowi Drozdowi kuratorem adw dr. 
Malca z sub.-iytu yą adw. dr. Kopia.

Józefa Drozda wzywa się, ażeby usta­
nowionym i kuratorowi potrzebnej informacyi 
udzielił lub innego pełnomocnika sobie obrał 
i takowego sądowi oznajmił.

Rzeszów, dnia 1 kwietnia 1897.

L. >20433 (2993 1 - 3 )
0. k Sąd krajowy we Lwowie ustana­

wia w sprawie A nelii Wysiatyckiej przeciw 
Towarzystwu kredytowemu ziemskiemu i Ma­
ryi Nepp o uznanie prawa własności i wy 
danie depozytu pod nr. 1190 w Towarzy­
stwie kredytowem ziemsktem złożonego war­
tości nominalnej 35187 zł. w . a. zpn. adw. 
dr. Godlewskiego z zastępstwem adw. dr. 
Kw atkowskiego kuratorem dla niso) ecnej 
1 niewiadomej z życia i miejsi-a pobytu Ma­
ryi Nepp i zawiadamia ją o tein z wezwa­
niem, aby kuratorowi swemu potrzebną in­
formację udzieliła, kroki do obrony służące 
przedsięwziąla i Sądowi o tern doniosła.

Lwów, 3 kwietnia 1897.

L. 19133   ~  (2992 1 - 3 )
0. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że Samuel Birnbaum, Frim et Eisenberg ur. 
Klein, Freida Alter ur. Klein i Sechel Klein 
wnieśli przeciw niewiadomemu z życia i po­
bytu Leibie Rybenzahl względnie niezmanym

anaH lrnhii.jrv».nm rmrl /•łmi/atm 9 Ategoż spadkobiercom pod dniem 24 marca 
1897 do 1. 19133 pozew o uznanie za zgasłą 
wskutek przedawnienia i wykreślenie ze sta­
nu biernego realności lk. 199% we Lwowie 
wyk. hip. 1. 170/11 intabulowanej pretensyi 
80 zł. w. a. zpn. po potrąceniu 29 zł. w. a. 
który do wniesienia obrony pisemnej w ter­
minie 90 dniowym zadekretowano.

Wzywamy Leibę Rybenzahla dla któ­
rego kuratorem adw. dr. Rubin Sokal ze 
substytucją aew. dr. Zioną został ustanowio­
ny, ażeby temuż udzielił informację lub in­
nego zastępcę ustanowił, gdyż inaczej sam 
sobie będzie musiał przypisać skutki swego 
milczenia.

Lwów, 3 kwietnia 1897.

L. 7535 (2991 1 — 3)
0. k. Sąd krajowy we Lwowie wiado­

mo czym, iż wskutek wniesionego przez 
Annę Dmytryszyn pozwu de praes 4 lutego 
18.97 1. 7535 przeciw Antoniemu i Annie 
Starzyńskim o uznanie za zgasłe prawa za­
stawu dla sumy 200 zł. zpn. i wykreślenie 
ze stanu biernego realności whl "34%  m. 
Lwowa objętej, wyznaczony został do wnie­
sienia obrony termin 90 dniowy.

Powyższą uchwałę doręcza się z życie 
i miejf.ea pobytu niewiadomym pozwanym 
Antoniemu i Annie Starzyńskim do rąk ró­
wnocześnie w osobie adw. dr. Marynowskie- 
go z zastępstwem adw. dr. Sehrenzla usta­
nowionego kuratora.

Wzywamy niniejszym edyktem Anto­
niego i Annę Starzyńskich, aby w należytym 
czasieu u stanowionego kuratora lub też w Są­
dzie osob:ście albo przez innego zastępcę się 
zgłosili i celem przestrzegania swoich praw 
stosownych środków użyli, ile że z zaniecha­
nia wyniknąć, mogące niekorzystne skutki 
sami sobie przypiszą.

Lwów, 13 lutego 1897.

L. 2077 . (2949 1 -  8)
0. k. Sąd powiatowy w Budzanowie 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Berisza Goldsteina, źe w sprawie egzekucyjnej 
Samuela M. Jurmana przeciw niemu o 139 
zł. 17 ct. a pil. ustanowiono dlań kuratorem 
Emila Pasławskiego w Budzanowie, któremu 
uchwały sprawy tej doręczane będą.

Rzeczą Berischa Goldsteina jest bądź

innego pełnomocnika ustanowić i Sąd 0 , t  1 
powiadomić, bądź też ustanowionemu 
rowi potrzebną do obrony praw Jego infor_ 
macyę udzielić. flrm

Budzanów. dnia 10 marca 1897.

L. 13285 (2984 L jn
" c T k .  Sąd powiatowy nie­

wiadomego z życia i miejsca P J'U Jurka 
Makohona, iż przeinaczoną ^ 'a I  'jehwałę 
tabularną z dnia 20 lutego \ h9? *• 1477
ustanowionemu kuratorowi Auftr <mowi Ma- 
kohonowi doręczył. 1QQ-

Żółkiew, dnia 20 styczni*

uzyv
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L. 6990 (2976 1__3)
Zawiadamia się niewiadomych z miejSCa 

pobytu Różę Blut zam. Piperberg, Srula recie 
Izraela Bluta i Mojżesza Bluta, że L,raej 
Breuner i Sehmelke Schottland wnieśli p0_ 
danie o zaintabulowanie ich za właścicieli 
połowy realności lwh. 61 gm. Kozodrza obję­
tej wymienionych w 3/20 częściach własnej 
i że kuratorem dla nich adwokata dr. Stro- 
wskiego w Ropczycach ustanowiono.

0. k. Sąd powiatowy.
Ropczyce, dnia 21 czerwca 1896.
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L. 4850 (2981) L.
Sąd pow:atowy wzywa niewiadomych 

z miejsca pobytu Andrija i Julka Winnickich na' 
tudzież Kowalską, by w ciągu roku od daty Ole 
edyktu do spadku po ojcu Tomie się zgłosili, Wi 
gdyż rozprawa przeprowadzoną zostanie z (,hi 
ich kuratorem Stokiasą. 1- <

Zaleszczyki, 17 maja 1896.

L. 2056 (2872)
K. k. Kreisgerieht ais Handelsgermht 

in B rzezany macht bekanat, dass in Folgę 
des BeseMusses yom 27 Februar 1897 Zł. 
1467 die Loschung der Firma „Moritz Kron- 
berger und Sohn“ Holzhandlung und Zweig- 
niederiassung in Sulewa ad Nowosiółki, 
wegen Anflassung des GcscbSftes, ans dem 
Register fur Gesellsehaftsfirmen Tom I. p*g. 
39 und 40 am 10 Marz 1897 eingeiragen 
wurde.

Brzeżany, 20 Marz 1897.
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L. 630 (2971)
C. k. Sąd powiatowy ustanawia w spra­

wie tabularnej Wawrzyńca Cygana o wydzie­
lenie parcel z ciała lwh 44 ks. gr. Nago.-zwn 
1 przepisanie na jego imię dla niewiadomego 
z pobytu Stanisława Cygana kuratorem Jana 
Cygana i jemu doręcza rezolucyę z dnia 7 
października 1896 1. 10533 dozwalającą wy­
dzielenie kilku parcel ciała lwh. 44 ks. gr. 
Nago.-zyn i przepisanie na jego imię.

Dębica, 9 marca 1897.
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L. 1452 (2964)
C k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Wadowicach poleca wpisanie do rejestru dla 
firm spółkowycb firmy; „Blankstein & Rapa- 
port“ w Mikoszowicach zawiązanej w dniu 1 
marca 1896 przez Abrahama Rapaporta fa­
brykanta sukna w Bielsku i Józefa Dawida 
Bianksteina fabrykanta sukna w Krakowie, z 
których każdy ma prawo spółkę zastępować.

Wadowice, 20 marca 1897.

n
1
J
1
1

L. 1624 (2997)
Sanocki c. k. Sąd obwodowy jako han- 1

dlowy ogłasza, że w rejestrze dla stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych wpisał przy ć
firmie Towarzystwo kredytowe dla handlu i i 
przemysłu w Rymanowie, stowarzyszenie za- f
rejestrowane z potrójną odpowiedzialnością i
ograniczoną, że na walnem zgromadzeniu i
członków Towarzystwa w dniu 24 lutego 1897 
w Rymanowie dotychczasowi członkowie Dy- ' 
rekcyi Leon Ohill, Jakób Wolf i Salamon 
Kairz ponownie członkami dyrekcyi tegoż 
towarzystwa wybrani zostali.

Sanuk, 9 m arca  1897.

L. 12677 . (2973 1 - 3 ;
O k. S%d powiatowy ustanawia w spra- 

wic restytucyjnej Bartłomieja Kucharskiego 
przeciw Maryannie Mazur i spóln. o przywró­
cenie terminu do zgłoszenia się z przysięgą 
główną dla niewiadomego z pobytu Stanisława 
Kucharskiego, kuratorem Jana Kucharskiego 
i jemu doręcza rezolucyę z dnia 30 września 
1896 1. 1463 wzywającą go do oświadczenia 
się, czy do odmownej odpowiedzi Barbary 
Kucharskiej w dniu 7 maja b. r. wniesionej 
przystępuje.

Dębica, 30 listopada 1896.

L 2087 (3047 i__g)
0. k. Sąd powiatowy w Ropczycach 

wzywa niewiadomego z miejsca^ pobytu Mi­
chała Barana, aby się w ciągu jednego roku
od dnia niżej wyrażonego zgłosił w tut. Sa­
dzie do spadku po Franciszce z Matysków 
Baranowej dnia 14 września 1893 w Che- 
ehłach zmarłej, g( y® inaczej pertraktacja 
spadkowa przeprowadzona zostanie ze spadko­
biercami, którzy do spadku się zgłosili i z 
ustanowionym dla mego kuratorem Franci­
szkiem Rosy darem .

Ropczyce, 13 kwietnia 1896.

J
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0 tem L. 1479 (2965) 

^rato- C. k. Sądj obwodowy jako handlowy w
infor- Wadowicach poleca wpisanie do rejestru dla 

firm pojedynczych, firmy „L Miedź -niski, 
Sehotterlieferungsgeschaft in Oświęcim" którą 
używać będzie Ludwik Miedźwiriski, podpisu- 

1— 3) jąc takową „L Miedźwiński". 
a nie- Wadowice. 20 marca 1897.
Jurka ___________
fiwatę L. 4201 (2900 1—8)
1477 Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy jako

1 Ma- handlowy zawiadamia z miejsca pobytu nie-

ogrodu w Nowosiółce tudzież morg roli w 
Kudryiieach na dożywocie zaś po jej śmierci 
swoim dzieciom z pierwszego małżeństwa za­
pisał i wzywa^go, aby w przeciągu roku od 
daty ogłoszenia w tut. sądzie się .zgłosił i do 
spadku się oświadczył, w przeciwnym razie 
postępowanie spadkowe z tymi którzy si^ 
zgłosili i z kuratorem Pawłem Malinowskim 
przeprowadzone zostanie.

0. k. Sąd powiatowy.
Mielnica, 7 stycznia 1895.

(2962wiadomego Adolfa Nieim zewskiego. że na | L. 6102
prośbę Banku zaliczkowego w Stanisławowie OBWIESZCZENIE,
wydano przeciw niemu dnia 16 stycznia 1897 C. k. Sąd obwodowy jako handlowy

1—3) 1- 10 i6  nakaz zapłaty sumy wekslowej 210 , ogłasza, że dnia 80 marca 1897 wpisaną zo- 
kjsca zł. w. a. z pn. i doręczono takowy ustano- j stała do rejestru dla stowarzyszeń firma nowo 
ret te wionemu dla niego kuratorowi tutejszemu i zawiązanego stowarzyszenia „Towarzystwo o 

Izrael adw. dr. Lorse.howi z zastępstwem tutejszego j szezędności i kredytu w Przemyślu, stówa 
li po- adw. dr. Jurkiewicza z wezwaniem, aby w i rzyszenie zarejestrowane z ograni&zoną poręką“ 
ficieh czasie należytym udzielił ustanowionemu ku- ! a po niemiecku „Spar uud Credltverein in
„  j ■ * i -■»   ' -f • e ? t-x -1 * i . j. . /~i — - — ... i ./*.obję- ratorowi potrzebną do zarzutów informa' yę 

łasnej lub innego zastępcę sobie obrał i takowego 
Stro- Sądowi wymienił, inaczej bowiem skutki pra­

wne z jego zaniedbania wynikłe sam sobie 
przypisze,

Stanisławów, 13 marca 1897.

1981) L. 13908 '  (2926 1— 3)
nych O. k. Sąd powiatowy w Mielnicy usta- 
:kich nawia dla niewiadomego z miejsca pobytu 
daty Oleksy Gryczaka kuratora ad aetura w osobie 

Wiktora Zawalniekńgo celem doręczenia u- 
chwały tabularnej z dnia 12 czerwca 1896 
1. 6166.

os i li, 
ie z

Mielnica, 21 listopada 1896.
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(2927 1— 3)
O. k. Sąd powiatowy w Mielnicy usta­

nawia dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Fedora D--nysa, Wiktora Zawalnickiego kura- 
t ;rem ad actum celem doręczenia uchwały 
tabularnej z dnia 28 marca 1896 1. 3082.

Mielnica, 1 listopada 1896.

Ł. 10762 (2889 1—3)
O k Sąd powiatowy w Zborowie za­

w iadam ia niewiadomego z miejsca pobytu 
Mtefana Oharabora, że przeznaczona dla niem  
u ihwała tabul irna z dnia 22 listopada 1895 
I 13185 kuratorowi Nazarowi Morawskiemu 
z Białogłów doręczoną została.

Zborów, dnia 25 listopada 1896.

L. 2116 (3011 1 - 3 )
Zawiadamia się nieobecnego Stanisława 

Trałkę, źe Izak Mantel wniósł przeciw niemu 
pozew o zapłacenie kwoty 4 zł. 70 et. na 
który wyznacz do do rozprawy drobiazgowej 
termin na dzień 15 czerwca 1897 o godz. 9 
rano i że dla niego ustanowiony został ku­
ratorem adw. dr. Strowski z Ropczyc.

O. k. Sąd powiatowy.
Ropczyce, 30 marca 1897

L. 8706 (2925 1—3)
O. k. Sąd powiatowy w Mielnicy usta­

nawia dla niewiadomej z miejsca pobytu 
Pauliny Tomaszewskiej kuratorem ad actum 
Józefa Urbanowskiego z Uścia biskupiego ce­
lem doręczenia tus. uchwały tab z dnia 27 
lutego 1896 i. 912.

Mielnica, 16 lipea 1896.

L. 134 (2928 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Mielnicy zaw a- 

damia nieobecnego Piotra Walzera, że dnia 
6 marca 893 zmarł w Młynówce ad Nowo- 
siółka jego ojciec Jan Walzer z pozostawie­
niem rozporządzania ostatniej woli, w którem 
żonie swojej dom mieszkalny z komorą i część

Przemyśl, registru te Genossenschaft mit be- 
s hranKter Haftung11 że siedzibą tego Towa 
rzystwa jest Przemyśl i że :

a) opiera się na statucie z daty Prze­
myśl dnia 27 grudnia 1896,

b) że przedmiotem tego towarzystwa 
jest w myśl zasady wzajemności za pomocą 
wspólnego kredytu wszystkich członków i po­
wierzonych wkładek dostarczać jego członkom 
na pom brny procent pieniędzy im potrze­
bnych do przemysłu, handlu i gospodarstwa 
a mianowicie towarzystwo to jest uprawnione 
do udzielania pożyczek członkom za wekslo- 
wem zobowiązaniem, na podstawie skryptów 
dłużnych, na zastaw papierów wartościowych 
do eskontowania i reeskoniowania weksli przez 
jednego przynajmniej członka żyrowanych — 
do załatwiania dla członków inkasa wszel­
kiego rodzaju i interweneyi przy wykupnie 
weksli — do przyjmowania od członków 
wkładek oszczędności i oprocentować się ma­
jących pieniędzy na rachunek bieżący,"

9  c) że czas trwania towarzystwa jest 
nieograniczony,

d) że organami towarzystwa są 1. Dy- 
rekcya składająca się z jednego stale urzę­
dującego Dyrektora zarazem przewodniczącego 
Dyrekcyi, trzech dyrektorów i dwóch zastęp­
ców przez walne zgromadzenie na lat trzy 
wyoieralna, z których to dyrektorów wystę­
puje corocznie jeden i w miejsce jego pono­
wny wybór następuje, 2. Rada nadzorcza 
składająca się z ośWu członków przez walne 
zgromadzenie na lat trzy wybieralna, 3. W al­
ne zgromadzenie,

e) że na zgromadzeniu dnia 27 grudnia 
189*6 v 7 Przem yślu odbytem w y orano jako 
pierwszych członków dyrekcyi: A sciienil 
Spiegla jako stale urzędować mającego dyre­
ktora, B-n.iainina Turnheima, Nat.hara Schif- 
fera i Sch merla Landaua, wszystkich kupców
z Przemyśla,

ft że wszelkie ogłoszenia od towarzy­
stwa pochodzące uskuteczniane będą przez 
obwieszczenie w lokalu stowarzyszenia i pu­
bliczne afiszowanie, a w ważnych wypadkach 
w urzędowej części „Gazety Lwowskiej",

g) żą udział każdego członka wynosi 
co najmniej 50 zł. i każdy ezłonep może 
mieć więcej udziałów, które w calowi mb 
za przyzwoleniem dyrekcyi w ratach wypła- 
caue być winne, h) że odpowiada za dopeł­
nienie zobowiązań stowarzyszenia każdy czło­
nek do potrójnej wysokosd sub-krybowanego 
udziału po wliczeniu takowego,

i) że do ważności zobowiązań potrzeba 
obok firmy towarzystwa podpisu dwóch człon­
ków dyrekcyi.

Przemyśl 3 kwietnia 1897.

Ogłoszenie. 541
W mysi §. 8. statutów odbędzie 

się w dniu 14 rnsji b. r. o godz, 2 
po południu XVI. Ogólne Zgromadzanie 
członków Te rzystwa wzajemnego kre­
dytu w Sędziszowie w sali Towarzy­
stwa.

Porządek dzienny:
1. Odczytanie protokołu z ostat­

niego posiedzenia.
2. Sprawozdanie Dyrekcyi z r. 

1896.

S. Sprawozdanie z czynności Rady 
uadzorczej.

4. Sprawozdanie pp. lustratorów 
z wnioskiem Rady nadzorczej udziele­
nia Dyrekcyi absolutoryum za r. 1896.

5. Rozdział czystego zysku na 
wniosek Rady nadzorczej, referent P. 
A. Butkowski.

6. Wybory na przyszłe 8 lecie.
7. Wnioski pojedynczych członków.
Sędziszów, 22 kwietnia 1897.

Prezes
Ks. Paweł Sapecki.

Zaproszenie
na

VI. W A L N E  ZGROMADZENIE
U alicyjstio  akt. Towarzystwa t a f l a i ®

które odbędzie się we Lwowie dnia 22 maja 1897 o go­
dzinie 5 po południu w sali obrad Wydziału krajowego.

Porządek dzienny :
1. Zagajenie i mianowanie 2 skrutatorów i sekretarza zgromadzenia 

(§. 27 statutu).
2. Sprawozdanie Rady zawiadowczej i komitetu rewizyjnego z czynności 

i rachunków za rok 1896 jakoteż wnioski co do użycia czystego zysku 
(§§. 18, 28 i 35 statutu).

8. Wybór 8 członków i 2 zastępców członków komitetu rewizyjnego na 
1897 (§. 28 i 84 statutu).

We Lwowie, dnia 21 kwietnia 1897.
Franciszek Zima, prezes.

Po myśli §§, 28, 24 i 25 mają prawo głosowania ci akcyoaaryusze, na 
których imię przynajmniej 3 akcye w książce akcyjnej są zapisane.

Każde 3 akcye nadają akcyonaryuszow i prawo do jednego głosu.
Prawo głosowania mogą też akcyonaryusze wykonywać przez umocowa.- 

nie innego akcyona'yusza, mającego prawó głosowania.
Żaden akcyonaryusz nie może mieó więcej jak 50 głosów tak w imieniu 

własnem, jakoteż pełnomocnictwa.
Zamknięcie rachunków i bilans majątku Towarzystwa wraz z wszystkimi 

odnośnymi dokumentami leży do przejrzenia dla akcyouaryuszów w biurze 
Towarzystwa.

Pp. Akcyonaryusze otrzymali joż przedruk zamknięcia rachunków i bi- 
ans Towarzystwa (§. 33 statutu).

Doniesienia prywatne.
Rachunek bilansu Towarzystwa wzaj, kredytu w Dębicy

Stowarzyszenia zarej estrów a n ego z ograniczoną porębą 
za rok 180©.

S t a n  b i e r n y .
Z rachunku udziałów . . . .

„ wkładek . . . .
„ dłuaóe- zaeiągnięt.

odsefek (nap. pobr.) 
„ dotacyi Banku kraj.
„ dywidendy . . .
„ funduszu rezerwow
„ zysków i ,strat. . .

zł. et. S t a n  c z y n n y .
44680 - - Z rachunku pożycz, na weksle 
—  „ b b skrypta

n „ „ hipoteki
„ zaliczek procesów. . 

k a s y ......................

213179 51 
4 8290 

2405 80 j 
1191 10 
2522 55 
9710 09 
7597 70

zł. et. 
237852 64 

68836 -  
18072 56 

1081 48 
3734 07

Razem 329576 75 Raz<nn 320576 75

Racnunek strat
Z rmhuuku odsetek 11908 77 Z

i  zysków .
rachunku kosztów 

cyi i podatków 
Do rat'runku bilansu: 

ii k 1897 . . .

administra- 

Saldo na
4311 07 

7597 70

Razem 11908 77 '
Liczba członków wynosiła z końcem r. 1895 

w r 1896 przybyło 372 
w r. 1896 ubyło 89

R azem
1932

283

11908 77

Stan członków z dnia 31 grudnia 1896 r. . . . 2215 
D y r e k c y a :

Henryk Zauderer Ks Eugeniusz Wolski Herman Weiss.

Ogłoszenie Licytacyi.
0. k. uprzyw. galicyjski akcyjny

HIPOTECZNY
we Lwowie

p ’daje do powszechnej wiadomości, źe zapadłe z dniem 
31 grudnia 1 8 9 6

a nie prolongowane i nlewykupione

zastawy w kasie zaliczkowej,
m ianow icie:

papiery wartościowe, klejnoty, drogie kamienie, 
perły, kor...1 o, złoto, srebro itd.

L i i a  1© . m a j a  18® ?' r .
o godzinie? w pól do 10. przed południem wobec c. k. 
notaryusza przez publiczną lieytacyę najwięcej ofiaru­

jącemu z8 gotowiznę sprzedane będą.
Licytacja odbędzie się w lokal ilościach gmachu 

Banku hipotecznego pod I. 15 plac Halicki.
UWAGA Tylko do dnia poprzedzająceg o licytację 

mogą być przeznaczone do sprzedaży zastawy 
wykupione iub odnośne zaliczki prolongowane.

Dyrekcya.
511
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B y o l a T y a s z  obznajo miony z manipuiaoyą są­
dową jako i polityczną, a to z prowadzeniem 

dzienników pod*wozyeh jako i RegUtratury, z wy- 
robionBin czubkiem pismem, poszukuje posady. Zgło­
szenia, p 'd lit. A. Z. post. rest. Przeworsk. 552

J e d e n  z pierwszorzędnych handli korzennych 
we Lwowio, poszukuje starszsgo peuiooaika — 

Bliższą wiadomość udziel’ biuro dzisnuików L. Ploh- 
na, u '" Karola Ludwika 9. 544

s p r z e d a ż  dwie realnośoi i grunta na Ż6i- 
-twl kiewskism. Bliższej wiado n 4ci udz ieli tance- 
larya adwokatów, drów. A. i  Z. Lińewiezów, Lwów, 
ul. Kościuszki 16. 412

Wszelkie papiery i  potrzeby k&ncelaryjne, oraz 
towary wchodzące w zakres palenia 

najtaniej dostać można w nowo otwartym sklepie

Krajowy wyrób atramentów 
farb stamp-iowyeh

Powietrze lasów iglastych w pokoju otrzymuje 
się przez rozpylanie

Fadzidła Sosnowego.

W .  S o ł t y s a

S. W. NIEMOJOWSKIEGO
Lwów, plao Maryaeki 8.

Cenniki na żądanie franko.

w ysyła  A n t r a c e n  n a j l e p s z y  
‘l w i e  l i t r y  x r >  S>© c t .

z opakowaniem. 454w Zamarstynowie pod Lwowem,
Prócz przyjemnego zapachu, posiada nisosza , , ______ _______

cow ane w łasn o śc i b y g iu n iezn e . O czyszcza i od- Ę w ó w sklepy w ł a s n e u l .  Kopernika 1. 3, ul Ha 
św ie ż , p o w ie trze  m i k t k a ń  w w ysok im  s to p n i.,. ” T ,1 V . D 7 ,f & W»
Flakon 60 e t, rozpylacze od 24 ct. do 3 zł. Rym-k i. 2 o z e r m o w e e

, J- I H N A T O W I C Z

W  o k r o p n e j  nędzy pozsstąjs 
z 7gidm dzieei, 27 Z.nnarstynó*

fam ilia M.

Sklep N iB iojow skiB fio
przeniesiony z Teatralnej 558

na płac Maryaeki 8.
PRINCEbKI 118

przepyszne piecsywka do herbaty wyrabiane 
codziań ś-rieże na sposób ziar-miczn* w ga­
zowym aparacie, poleca JEC. T r e t e v ,  f*-« 
b r y k a  p a r o w a  c z e k o l a d y  i  c u h r ó w  
p r z y  n i .  K o p e r u i k a  1. 3 .  Peł kilojrr 
Prin esków 1 zł. Pół kilojrr. najwyborcie,]- 
szycb cukrów deserowjeb 1 zł. 20 ct. Cze­

koladę i kakao zawsze naiświeższe.

W-ktor Berger, Lwów
u lica  Akadem icka 1, 8, 535

o  G ł ó w n y  u k ł a d

jfi, R O W R Ó W
i w arstat reparacyjny.

Cenniki ilustrowane gratis.

Na sprzedaż we Lwowie
1. D w ie rea ln ości przy pryncypalnej ulicy

(19"f sążni), nowa budowa zu p ełn ie  
w oln a  od podatku na lat 20

2. R ealność (50 morgów) w pobliżu tram-
wayu elektrycznego.

Wiadomość w kancelaryi adw. dr Obmiń- 
skiego ul Batorego 1. 11.

V, ki* cukrów deserowych .
,, pomadek nnęszanych 
,, herbatników (princeski).
,, karmelków .

poleca

Alojzy Eiorwatb
fabryka cukrów  deserow ych, h erb atn i­

ków i  czekolady  
L w ó w ,  u l .  T e a tr a ln a ,  1. 8 .

2.000 pokoi Tapet
na składzie taniej niż wszędzie,

H31© r y  płócienkowe na w ał­
kach samoczw.nych 520

P. P. Przedsiębiorcom i budowniczym 
znaczny rabat, poleca magazyn

A. Krzrsztofowicza
L w ów , p>ac H alick i 1. 3.

Personalcreihi
von 500 fl. aufw&rts versckafffc dls- 
ctet D. K ram er, Ibehordl. antóc. 
Agentur, B odapest, Csokonay- 

Gasse 10. 540

100 do 300 zł. miesięcznie
mogą osoby każdego stanu w wszystkk h 
miejscowościach pewnie i rzetelnie bez ry­
zyka i kapitału zarobić sprzedażą u staw ow o  
dozw olonych  losów i papierów państwow yeb. 
Oferty do Ludw ika O esterreichera, Bu- 

dapest V III. Deutschgasse w. 553

x Reumatyzm,
gościec, kurcze, suche M e  

influenzę
koi i leczy w zupełności

Sapomenthol
najlepsze nacieranie uśmierzające, 
wyrobu E ugen iu sza  M atuli, apteka­

rza w R adom yślu  koło Tarnowa. 
C e n a  7 0  c t .  z a  s ł o i k .

Dostaó można w aptekach: K. Wiszniew­
skiego w Krakowie ulica Floryańska, D ioni­
zego Matuli w Podgórzu, Piotra Mikolaseba 
we Lwowie, tudzież wprost u Eugeniusza Ma­
tuli w Radomyślu koło Tarnowa. 426

wszelkiego rodzaju do celów domowych i pu­
blicznych, do gospodarstwa, dla budowli i 

przemysłu.
P o m p y  i n o b s y d o  w a n  e

nie rdzewieją 
R ury w różnych  ob jętościach .

Katalogi 
gratis i franko.

M l  &  W 545

W. KAETENS, Wiedeń,

najnowszej, ulepszone, konstrnkcyi. 
Deeym&lne, cen tyzym aln e 1 przezm ianow c w agi 
mostowe z drzewa i żelaza, dla handlu, ruchu fabryk, 

rolnictwa i irmych przemysłowych celów.
Towarzystwo kom andytowe dla fabryka­

c j i  pomp 1 maszyn.
I. Wallfischgasse 14.
L Schwarzenlterggasse 6.

Katalogi 
gratis i franko.

Własnego wyrobu pościel
E iłd r y  na owczej wełnie po zł. 3 KO, 4, 6, 
8, 10 do 14. Materace włodnnne (3 poduszki) 
po zł. 12-50, 14, 16, 1 8 ,20do 30. P oduszki 
pierzanne i włosicnDe. Prześcieradła, śienniki 
Ud. najtaniej poleca tvlko speeval>ia pracownia 
wyrobów pościeli. J ó ze f Senuster, Lwów 

E  parni ka 5.

Z a ł o ż o n y  w  r .  1 8 5 5 .

zegarmistrz
L w ó w , 491

u l .  A k a f t i n i c l s a  1. 3
poleca swój

skład zegarków
stołowych, 

kieszonko wytijh, 
ściennych 

S podróżnych
K ażd a sp rzed aż  i napraw a,

pod gwarancyą.

Nowo otworzony
skład aparatów

i wszelkich

Przyborów do fotografii
poleca takowe niżej cen wszystkich firm 
krajowych i zagranicznych, nie licząc opa­
kowania. Zamówienia uskuteczniają się od­

wrotną pocztą.

Edmund Brodkowski
L w ó w , u l. M am ie  ii n a  3 .

Znakomitą musującą Simoniadę
dają Me renera

F a sezon!
L A K I E R

do kapeluszy słomkowych 
we wszystkich kolorach

poleca

A ło jz y  H u b n
L w ó w .

o  *Vj  j .

549

Najlepszy prawdziwy

, E R A ^ W J B k l  k o n i a k : I
tju aH te  su p e r ie u re  

[wysyła pocitą oclony i franko do w izystki«h| 
mi.j.cowośei Austro-W fgier za zaliozką 

zł. 6.— za beczułkę 4-litrową, 
zł 5 — za beczułkę 3-litrewą, 
zł. 4.20 za 3 flaszki po s/4 Itr

^F9 .  M  A I T I  
C apodlatiia k o lo  Tryestu.

464

z tą marką 

ochronną.

Falbrjka wschodnich cukrów
A a U S a r s n a r  1

K rólewskie W inohrądy, Płzerka. t f
Wszędzie do nabycia. Gdzie niema składów tam wy- ' 
syłauiy franko 100 zwojów po zł. 7 za zaliczką albo . 

poprzodniem nadesłaniem należytośei. j

Cei#m położsnia tamy nadużyciom ujjlktó- j 
rych restauratorów, mara zaszczyt podać j 

do publicznej w iad om ości, że i

piw© o k o c im sk ie  j
sprzed a j ąna rz k la n  ki tylko następujące firmy: 
N a f lu la  T oepfer. uLiea Trybunalski* L 12,
A plsdorf, ul Sobi«»ki<ó> -
W ilhelm  A rn .id , ul. Ife ichg?  T 6r  
W ład . B u k a lsk i ul. Szeptyckich.
Jó ze f E ó r ile h , kawizrnia Teatralna,
J< a »f F i le r ,  ul. Jagiellońska 1. 22.
W ilhelm  H elim eu , ul. Kazimierzowska.
D aw id K ep le r, ul. Pańska 1. 12, pod Schliekiem. 
J e rz y  K irach , ul. Sslarni 1. 6.
W ład y sław  K ozłow ał i ,  ulica Gródecka 1. 79,
M ichał L andes, ul. Skarbkowska 1. 4.
J a k ó b  Lfwenheck, ul. Trybunalska.
J a n  L udw ig , ulica Krakowska 1. 7,
N o w .żen iu k  J . ,  ul. K epernika 4.
Szysuon P o s t, ul. Krakowska.
K a ro l P rz y b y lsk i, ulica Teatralna 1. 13.
A braham  R o llfberg , ul. Kazimierzowska.
A nte i i  R u d z iń sk i, rsitaurncy?. kolejowa,
H . S a lzb e rg , ulica Kołłątąja róg Kazimierzowskiej.
8 . Stoff, u lica gobisskiego pod Słoniem.
S. B- TSlnsar, Gborątozyma.
Teofil T elch inann , Jagi.llońska.
H e n ry k  Y olse, piw iarnia okocimska, róg ul. Syks- 

tuskisj i Słowftftkiego.
J » u  W ażny, ul. Czarnieckiego.

Największy skład na Galicję

F ł a & z c ^ y  g u m o w y c h
modnych ufiirormowych, wojskowych i liberyjnych

k on fek cji angielskiej i  r.iistrjackiej
w speeyaioym magazynie wjrobów gumowych 450

R U D O L F A  K R I M M E R A
L w ó w ,  l i o i e l  F r a a c a s k i  ( p l a c  M a r y a e k i ) .

Pierwsza c. k. austr. węg. wyłącznie uprzyw.arb f a s a d o w y c h
fabryka K am a Kronsteinera, Wiedeń 111, Hauptstrasso 120

(we własnym domu). 411
dószczególni<rna złotym i uieilalam ł.

iDostawca arcyksiążęeych i ksiąźęeych zarŁądów dóbr, c% k. zarządu wojskowego, k o le i  ż e la z iiy o łł.  
[ to w a r z y H tw  p rz e m y E lo u u y ó h , g -ó rn io z y o h  i  h u tn i c z y c h ,  wielu towarzystw budowlanych 
I  . r z e d s ię b io r c ó  i  b u d o w la n y o h  i  b u d o w n ic z y c h ,  jakoteż wielu fabrykantów i właścicieli real- 
■-uści. — Farb  tych używa się do powlekania domów, w 40 rozmaitych wzoraeh, od 16 cent. za klgr. 

zwyż, rozpuszcza się w wapnie i równa się zupełni0 olejnej powłoce.
I 5a r b y  o le jn e ,  l a k i e r y  i  p o k o s t y  własnego wyrobu, l a k i e r y ,  f a r b y ,  p e n d z le  itp.

W zory i pouc (feie u ży c ia  g ra t is  i  fran k o

u p.
Główne" zastępstwo i skład piwa beezkoy/cgo 
O z y a s z n  P t u l a  1 S y sa , uL Bogusławskiego

1. 13, telefonu nr. 6.
Skład piwn flaszkowego 

u p. 8 . W iesera, Sykstuska 14, telefon 149.
m  ęraysiłośó ogh sz /id  każdej n ie­

dzieli w pism ach h ro w słie h  caaw iska restau­
ratorów, Którzy piw o ok ocim śd fl sprzedają, 
a nadto Eastraegata sobie w ystąpić w  drodze 
sądowej przeciwko sprzedaży obcego piwa  
pod marką okocim skiego

J a s  G f i t z ,
b r o w a r  w  © łcw r-lis tle .

Z tlniem  1 Stycznia 1897 otw arte za sta ło  
w e  Ł i v o w i e ,  p l a c  M a r y a e k i  1 . 4  ( h o t e l  E u r o p e j s k i )

B i u r o  a d  i t f M d t r ^ T J n e
do przyjmowania przedpłaty na

„ z ;  i  a r n  o cc
najtańsze czasopismo tygodniowe ilustrowane polskie wychodzące w Warszawie. 

Przedpłata kwartalna wynosi tylko 1 zł. 75 ct.
Każdy prenumerator oadayłająey 1 zł. 75 ct. ma prawo wybrać książek za 1 zł. 75 cf., 

kto wybierze książek za cenę wyższą winien nadwyżkę dopłacić gotówką. 
B e z p ł a t n e  p r e m i a  d la  p r e n n m *  T a ta r ó w  „ S I A B A A 44

Berent Wacław. Fachowiec (powieść) zł. 1 30. 
Dąbrowski Ignacy, Felka (powieść) zł. 1.95. 
Dygasiński A . Garstka (zbiór nowel) zł. 1.95.

— W int ct. 65.
Hamsun Knut. Głód -ł. 1 30.
Jeż Tomasz. Edward Kloc (powieść zł. 1.04.) 
Junosza Klemens. Fotografie wioskowe zł. 1.30.

— W yścig dystansowy et. 65. 
Konopnicka Marya. Cztery nowele zł. 2.34. 
Kraszewski Ignacy. Noe majowa zł. 156.

Tym sposobem pragnący zapoznać sielz

Lenz Oskar. Do wybrzeży Azyi ct. 78.
Morosz Julian. Na scenie i za kulisami et. 98. 
Nanseu. Dziennik Ju lii zł. 1.17.
Buchanan R o b e rt. W chwilę po śmierci ot. 65. 
Carlyle Tomasz. Bohaterowie zł. I .95.
Duchemp3 Alfred Newroza i pessymizm ct.321/« 
Heryng. Rubel zł. 1.30. 294
Jewons Stanley. Logika ct. 98.
P reyer Jul. Rozwój umysłowy dziecka ct. 98. 
Tatomir Łueyan. Król Kazimierz zł. 1.30. 

,7'iarnem“ otrzymają to pismo w rzeczywistości
zupełnie darmo przez cały pierwszy kwartał.

Z drukarni Wł. I  oziósstiego ul. Czarnieckiego 1. 12 dom Wernera. (Zarządca WL J. Weber) Papier * fabryki papieru J. Fijałkowskich.


